
Nowy wstrząs
podziemny
w rejonie Udine

bztm
W piątek w północno-wschod

nich rejonach Włoch zarejestro-.
wano silny 7-stopniowy wstrząs
podziemny (w 12-stopniowej
skali Mercallegb). Nde ma do'-‘

tychczas danych o ofiarach w

liidziaćh i szkodach. Agencje
przypominają, że w tym samy.m
rejonie w ubiegłym miesiącu
trzęsienie ziemi spowodowało
inaczne straty materialne i po
chłonęło życie ponad 900 osób.

W nocy z czwartku na piątek
zmarła w szpitalu 968 ofiara

tamtego kataklizmu.

I sekretarz KC PZPR zakończy dzii wizytą w RFN
11 bm. Edward Gierek i Helmut
Schmidt przeprowadzili rozmo
wy poprzedzające podpisanie do
kumentów końcowych w tym m.

in. Wspólnego Oświadczenia. Na
zdjęciu: w czasie rozmów.

CĄF — Matuszewski — telęfoto

,s

Dziś w godzinach popołudniowych I sekretarz
KC PZPR EDWARD GIEREK, zakończy ofi
cjalną wizytę w Republice Federalnej Niemiec.
W programie ostatniego dnia pobytu znajduje
się m. in. spotkanie z prezydentem Senatu, bur
mistrzem Bremy —• Hansem Kosćhnickiem oraz

zwiedzanie stoczni „A. G. Weser” w Bremie.

Piątek 11 ęzerwcą był kulmi
nacyjnym dniem oficjalnej , wi
zyty I sekretarza KC PZPR, Ed
warda ‘Gierka w Republice Fe
deralnej Niemiec.

Tęgo dnia zakończyły się
rąztnoWy Edwarda Gierka z

kinclerzem federalnym. Hełmu-,
tena Schmidtem. Przeprowadzo
ne też rozmowy plenarne oraz

podpisano dokumenty stanowią
ce rezultat tych rozmów. Doku
menty określają perspektywy5
wzajemnej , współpracy ; obu

państw na różnych płaszczy-;
'ziłach, a W szczególności w dzie
dzinie gospodarczej, naukowo-,
technicznej, kulturalnej. , Pod
stawowy dokument podpisany

Próba zamachu
aa żucie Ma

w-■ Radio Ugandyjskie podało
piątek, że ■podczas czwartkowej
defilady w Karppali dokonano

próby zamachu na prezydenta
Idi Amina. Zamachowcy rzucili

> 3 granaty, ręczije. 4 osoby posta
ły cię?ko ranne,, jedna z • ntćhi
zmarła "w" szpitalu. Informacje
widzów pozwoliły policji aresz
tować sprawców zamachu.

Prezydent Amin uszedł z ży
ciem. '

.

‘

Kraków, sobota 12, niedziela 13 czerwca 1976 r.
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zaproszony do złożenia

ze

w piątek to Wspólne Oświadcze
nie: „O rozwóju stosdńków mię
dzy Polską RzCcżąpospołitą Lu
dową a Republiką , Federalną
Niemiec”.

Kanclerz RFN, Helmut Schmidt
został
Wiżyty’W; Pplśće. ,; -ć

Tego samego dnia, po zakoń
czeniu oficjalnych rozmów po
litycznych, Edward Gierek udał

się z Bonn do Bremy.
Tak jak w poprzednich dniach.

Wizyta polskiego przywódcy bu
dzi wielkie; zainteresowanie^
które przejawia się Zarówno w

obszernych-relacjach prasy, ra
dia itclewizji, jak też W rozli
cznych gestach sympatii
strony społeczeństwa RFN.

Sprawozdawcy PAP, . Euge
niusz Guz i Juliusz Solecki pi-
szą: . ,

W godzinach porannych Ed
ward Gierek przybył dó Urzę
du kanclerskiego w Bonn. Od
było się tutaj -końcowe; spotka-,
nie przywódcy polskiego z kan
clerzem ’ Helmutem Schmidtem.

W tym samym czasie odbyło
się spotkanie z-ęy przewodni
czącego Rady; Państwa, prźewo-
dniczącego Klubu '

Poselskiego
PZPR — Edwarda; Babi acha - z

przewodniczącym frakcji SPD w

Bundestagu Herbertem Weh-
nerem oraz ministrów , spraw
zagranicznych obu krajów

I Słeihtia Olszowskiego i Hansa -

Dietricha Genschera. Równiąż
wicepremier Tadeusz Wrzaszczyk
i minister handlu zagranicznego
i gospodarki morskiej Jerzy Ol
szewski, spotkali się z mini
strem gospodarki RFN, Hansem
Friderichsem. ’

Po zakończeniu tych spotkań,
podjęte zostały rozmowy ple
narne pod ,przewodnictwem Ed
warda Gierka ■i Helmuta
Schmidta. 3'' .‘

-Pó jóakońęzćniW' rozmów na
stępuje uroczystość

'

podpisania
dokumentów wspólnie uzgodnio
nych w toku wizyty.

W obecności • osobistości pol-
skielr towarzyszących Edwardo
wi Gierkpwi i .członków rządu
•RFN oraz zgromadzonych licznie

dziennikarzy Wspólne Oświad
czenie podpisują: Edward Gie
rek i Helmut Schmidt. (Omówie-
ńip tęgo' dokumentu drukujemy
na str. 2).

5-letnią umowę gospodarczą
podpisują wicepremier, Tadeusz

Wrzaszczyk oraz wicekanclerz i
minister spraw zagranicznych,
Hans-Dietrich Genscher.

Podpisy pod umową kultural
ną składają ministrowie spraw
zagranicznych— Stefan Olszow
ski i Hans Dietrich-Genscher.

Protokół z rozmów gospodar
czych podpisują ministrowie Je
rzy Olszewski i Hans Fridc-
riehs.

Umowę o współpracy nauko
wej i technicznej w dziedzinie

gazyfikacji ycęgl* podpisują mi
nister' Jerzy Olszewski i prezes
koncernu
Beitz.

W tym
mieckiej

Słynna Księga
Rekordów Gui-
ń*»ssa wzbogaci
się o kolejny
wvczyn. Urzęd
nik bankowy z

Teksasu poświę
cił swój dwuty
godniowy urlop
na uplecenie
dwóch piłek z

tzw. gumek ap
tekarskich, bez

użycia kleju. Wy’
nikiem tegn pra
cowicie %pedzo-
nego wvpoczvnk»
sa piłki wpraw
dzie ciężkie. tH i
12 ale jeszcze
nadające się do
7/»hawv. pbńriaż

dla dzie>t;- ■

Po uroczystości podpisania do
kumentów Edward Gierek i
Helmut Schmidt uczestniczyli w

zaimprowizowanym spotkaniu
kilkudziesięciu przedstawicieli
prasy, radia i tv z całego świa
ta. Odbyło się ono w ogrodach
Urzędu Kanclerskiego. Obaj
przywódcy złożyli oświadczenia
wskazujące na znaczenie prze
prowadzonych rozmów i-zawar
tych porozumień.
Kanclerz Schmidt stwierdził,

że podpisanie dużej liczby
dokumentów i umów stanowi

pomyślne uwieńczenie owocnej
wizyty.. Wyniki wizyty mó
wił kanclerz Schmidt — stano
wią znaczny krok na drodze do
dalszej normalizacji stosunków

między obu krajami,' zapocząt-
kowanej; układem z grudni*

następnie
jako przy-
jako kop-

1970 roku.
Kancie rz określił

atmosferę rozmów '

jazną,,ę» ich wyniki
struktywne. Jestem przekonany
— powiedział — że strona pol
ska może liczyć na poparcie
ustalonego, w czasie rozmów
programu przez społeczeństwo
zachodnioniemieckie, a przynaj
mniej przez znaczną jego więk
szość..

(iSokońcZehie na str. , 2).

Kruppa BerŁold

samym dniu, w Nie-
‘ Izbie f RrżemysloWp-

Handlowej w Bonn, podpisanych
zostało między przedstawiciela
mi polskich central zagranicz
nych i firm zachodnioniemiec-
kich 14 porozumień dotyczą
cych wielu konkretnych form

współpracy w zakresie wymia
ny towarowej, kooperacji prze
mysłowej i wspólnych działań
na rynkach trzecich. Wartość łą
czna tych porozumień przekra
cza 3 mld marek.

Dwukrotny morderca

ponownie aresztowany
. Dwukrotny morderca, Werner
Weirihold, który w. dniu 19 gru
dnia 1975 r. dopuścił się prowo
kacji granicznej, zabijając przy
tym dwóch żołnierzy ochrony
pogranicza NRD, znalazł-się po
nownie w areszcie. Aresztowa
nie nastąpiło po uwzględnieniu
przez sąd wyższej Instancji za-

żślenia prokuratury w Essen, na

podjętą przez sąd krajowy w

tym mieście' decyzję o zwolnie
niu Wx ‘Weihhdłda z więziehia.

, Jak "

już informowaliśmy,
przeciw decyzji o zwolnieniu te
go przestępcy z aresztu ostro za-

protosiowały' władze ŃRD, do
magające %ię jego ekstradycji.

Tajemnicza śmierć

dziewczynek
na placu zabaw

' Prokuratura i komisja śleclc^a
wę jFlensburgu (RFŃ);. prowadzą
dochodzenie w sprawie tajemni
czej, nagłej śmiorci dwóch cztero
letnich dziewczynek na placu za
baw' w

' Breklum. Dziewczynki
będąc na placu zabaw*, nagie -stra
ciły przytomność i wkrótce zmar
ły."

Obdukcja zwłok dzieci, przepro
wadzoną- po przeszło 24 góflzinąćh
od momentu śmierci, nie
niosła żadnego wyjaśnienia,
czątkowo przypuszczano, że
yvodem śmierci dziewczynek by
ła jakaś trująea substancja, w lo
dach, zjedzonych przez n(e. Ba-

danią lodów w cukierni, nie po
twierdziły tęgo podejrzenia.

Zresztą lodów nie jadło trzecie
dziecko, , które kilka godzin
wcześniej na tym samym placu
zabaw straciło przytomność i z

objawami zatrucia zostało prze
wiezione do szpitala.
. Zrodziło się podejrzenie, że być
może dziewczynki uległy ostremu
zatruciu silnie działającym środ
kiem ochrony roślin. Czy tak Sjest
w. istocie, o tym rozstrzygnie ba
danie toksykologiczne.

przy
po
ro-

komercjalnej
regularnie...

zadaniem hę-
wody koloii-
po 3 funty

Teresa Maldonado 23-Ietnla

ąa'f „MiiS HiuC;.a..ii li,:®'*.

W imieniu wychowanek fr kierownictwa Domu Dziecka nr. 3
w Prokocimiu serdecznie dziękujemy Spółdzielni Transporto
wej z ul. Wodnej za systematyczną opiekę nad Dornem, i jego
mieszkankami. Poza fundacją książeczki dla jednej z wycho
wanek, dotacjami pieniężnymi na pętrzeby Domu,-Spółdziel
nia w każdej chwili spieszy z pomocą w sprawach gospodar-
czych, transportowych i in. Szczególnie dziękujemy: preze--
sowi i wiceprezesowi Spółdzielni Janowi Roszkowskiemu
i Marianowi Laskowi oraz pracownikom: inż. Wincentemu
Mierzwię, Waldemarowi Plichcie 4 Edwardowi Jeleniowi.

(marł

10 bm. Józef Klasa, poseł
nadzwyczajny PRL złożył listy
uwierzytelniające szefowi pań
stwa Republiki Hondurasu, płk
juanowi Alberto Meigar Cas
tro;,/

'

W ŁUĄNDZIE rozpoczyna
się proces 13 najemników od
powiedzialnych . za zbrodnie
popełnione w czasie wojny
angolskiej. Większość z ąich
to obywatele brytyjscy a wśród
nich pułkownik Callan,' któ
ry wydał rozkaz rozstrzelania
U podkomendnych.

PREMIER W. Brytanii, .Ja
mes Callaghan, zdecydowanie
opowiedział się za utrzyma-

. niem zwierzchnictwa państwa
nad Kościołem Anglikańskim.
W Oświadczeniu Złożonym Cr'

odpowiedzi na interpelację W
parlamencie, J, Callaghan

'.stwierdził, że państwo zastrże-,
ga sobie prawo giośu w kwes
tii/ obsadzania stanowisk w hie-
rarchii tego Kościoła.

PREMIER INDli, Indira
Gandhi wyjechała wczoraj z

• Moskwy, udając się .w podróż
po - Związku Radzieckim

Wę Francji’ rozpoczęły się ob
chody związane z setną rocznicą
śmierci . słynnej pisarki, Gebrge
Sand (1 lipca 1804—8 czerwca

1876), którą w latach 1837—1847

łączyły bliskie związki z Fry
derykiem Chopinem, W ’ ramach

tych obchodów, 11 czerwca roz
poczęły się „Dni polskie” W Na-
hant — niewielkiej miejscowości
w departamencie Inclre i— gdzie
przez wiele lat mieszkała Geor-

, gę
‘ gftń8< i'’ gdzie wielokrotnie

pfżebywhF FrydćęykChopin. ;
„Dni poKl;ie”S odbywają isię

pod patronatem francuskiego se-;
kretąrza stanu do spraw kultu
ry Iłichela Guy i ambasadora

, PRL w Paryżu, Tadeusza Olę^
chowskiego.

'

Pierwszego dnia otwarta zo
stała wystawa przygotowana

BB reklamuje
wodę kolońska...

Od września br. w programach
brytyjskiej telewizji
będzie . występować
Brigitte Bardot. Jej
dzie reklamowanie
skiej dla panów —

buteleczka; -

O honorarium, jakie ząińkasuje
aktorka, krążą tylko pogłoski, po
dobno otrzyma ona 100 tys. fun-

IR
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■Mimo / wezwania wystosowa
nego' przez nadzwyczajną sesją
Rady Ligi Arabskiej do wszyst
kich stron walczących w Liba
nie, aby niezwłocznie wstrzy
mane ogień, w Bejrucie i kilku

innych miastach toczyły się, w

piątek wałki. Według dzFejńńłęi
ka, Al-Nahar, w ciągu ostatnich
24 godzin w Bejrucie zginęło 95

osób, a 102 zostały, ciężko ranne.

W ‘ piątek przybyły do Liba
nu, tranzytem przez Syrię,
pierwsze grupy żołnierzy algier
skich i libijskich, którzy mają
wziąć udział w tzw. arabskim

korpusie bezpieczeństwa. W

związku z przy byciem tych j e“
dnostek, przywódcy chrześcijan
— marónitów libańskich opu
blikowali W Bejrucie deklara
cję wyrażającą ostry sprzeciw
przeciwko decyzjom powziętym
przez Radę Ligi Arabskiej w

Kairze.

Laureaci XII Festiwalu

Piosenki Radzieckiej
Jury. XII Festiwalu

Radzieckiej .w Zielonej
przyznało nagrody
dwóch koncertów
nych Festiwalu.

Główhe nagrody
miejsce — „Złoty
nagroda przewodniczącego Za
rządu Głównego TPPR -1- Rena
ta Danel z woj, katówiijkieże,
11 miejsce ex ąeąuo — „Srebrny
samowar” — nagroda Minister
stwa Kultury i Sztuki PRL —

Bożena Stolarzak z Zielonej Gó-
-y. i „Srebrny samowar” — na
groda Ministerstwa Kultury
ZSRR — Leszek Trześniewski z

woj. radomskiego. III miejsc^ --

„Brązowy samowar” — nagroda
przewodniczącego CRZZ -* ze
spół „Falstart” z Myślenic w

woj. krakowskim.
Przyznano również 12 wy róż

nień.

Piosenki
Górze

uczestnikom

kwalifikacyj-

otrzymali: < I
samowar” —

przez Towarzystwo im. Trydery*
ka Chopina w Warszawie oraz

Muzeum w Valdemosa na Ma^

jorce, gdzie przez kilka tygodni
przebywali F. Chopin i G. Sand.
Z otwarciem wystawy łączył się
cdczyt -, Krystyny Kobylańskiej
z- Towarzystwa im. Fryderyka
Chopina na temat związków
polskiego kompozytora z fran
cuską pisarką.

W- piątek odbył się i teF koncert
Piotra Palecznego, który wyko
nał utwory Chopina. ■' ‘■..y?

IRA
LONDYN
W piątek wie czarem członko wie

Irlandzkiej Af.mii Republikańskiej
przeprowadzili ataki na eztery
brytyjskie bazy wojskowe w 4 Bel
faście. 2 obiekty ostrzelane zosta
ły z moździerzy,' a 2 z broni , ma
szynowej.' Kilku żołnierzy brytyj
skich-oraz jeden z atakujących
odniosło ?rańy.
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Z PRAC PREZYDIUM RZĄDU
iS^iSsiajiSaaaagSS3^■ Budownictwo jednorodzinne

Usprawnienia w dziedzinie

projektowej
działalności

Koordynacja

zaiemnel wsp^łgargcg

Wspólne oświadczenie
PRLiWo rozwoju stosunków między

Jak informuje rzecznik pra
sowy rządu —. 11 czerwca br. i
Prezydium Rządu na swoim ko- j
lejnym posiedzeniu omówiło roz
wój ‘ jednorodzinnego budownic
twa mieszkaniowego w tym 5-i
lęciu, powzięło decyzje uspraw-i
niające działalność projektową
oraz akceptowało projekt u-

chwśły w sprawie koordynacji
działalności gospodarczej pomię
dzy resortami i branżami.

® W realizacji 'zamierzeń

związanych z zaspokojeniem po
trzeb mieszkaniowych rosnące
znaczenie ma budownictwo jed
norodzinne. W obecnym 5-leciu
zakłada się wybudowanie w ra-,
mach tego typu budownictwa o

ponad 35 proc, mieszkań więcej
niż w latach 1971*—75. Przyjęta
przez rząd uchwała określa dla
władz terenaWych i resortów za
dania mąjące na celu wydatne
usprawnienie działalności w tej
dziedzinie.

Wojewodowie i prezydenci
miast zostali zobowiązani do o-

praćowania wojewódzkich pla-i
nów- rozwoju budownictwa je-
dnorodżinnego. Przyjęto ustale
nia dotyczące dostaw potrzeb
nych do budowy materiałów.
Wskazano na kónieczność uru
chomienia rezerw lokalnych. Zo
bowiązano terenowe organy ad
ministracyjne do.co naj
mniej 1 dwukrotnego zwiększe
nia w tym 5-leciu produk
cji materiałów budowlanych
z surowców miejscowych. Zale
cono również opracowanie zesta
wów projektów powtarzalnych.
c ‘1 ^'^pwnictwa jednorodzinne
go, a

“ także uproszczenie doku
mentacji projektowej, przy jed
noczesnym

‘ wzbogaceniu
' form

architektonicznych. Ważnym 'za-
darfem Władż^tfećdńoWycłf‘‘ jest
przygotowanie' t&lńiflW płxi'Tego'
rodzaj u budownictwu '"'Ola# '‘•ucfd-e

stępnienie ludności' odpówiednlch
działek budowlanych. •

© Na posiedzeniu rozpatrzono
propozycje Usprawnień działal-

gospodarczej
ności projektowej, przedstawione
przez Ministerstwo Budownictwa
i Przemysłu. Materiałów Budo
wlanych. Precyzują one główne
kierunki prac, jakie będą podję
te w celu poprawy efektywności
całego procesu projektowania.

Podjęto także decyzję, która

reguluje zasady wynagradzania
pracowników w państwowych
biurach projektowych oraz za
sady gospodarki finansowej w

tych jednostkach. Ich myślą
przewodnią jest stworzenie wa
runków sprzyjających .nowocze
snym rozwiązaniom projekto
wym oraz efektywnejt.i dobrej
jakościowo pracy biur projekto
wych. .

© Przyjęto projekt uchwały
w sprawie koordynacji między
resortowej i branżowej działal
ności gospodarczej.

Jest to zagadnienie o dużym
znaczeniu. Jego właściwe roz
wiązanie powinno odbić się ko
rzystnie m. in.. na bilansowaniu
produkcji, rozeznaniu potrzeb
rynku, ustalaniu prognoz roz
woju dla danej branży, wyko
rzystaniu zdolności produkcyj
nych, koncentracji prac nauko
wo-badawczych, racjonalnej go
spodarce surowcami i materiała
mi oraz podnoszeniu kwalifika
cji pracowników.

[OMÓWIENIE]
Wspólne Oświadczenie pod

pisane II czerwca przez
I sekretarza KC PZPR

EDWARDA GIERKA i kancle
rza

TA
lat

ny

RFN HELMUTA SCHMID-

przypomina, że w ponad 25.
od zakończenia drugiej woj-
światowej, której pierwszą

Z KRAJU

11 BM., członek Biura Poli
tycznego KC PZPR, prezes
Rady Ministrów — Piotr Jaro
szewicz przyjął przebywającą
w Polsce delegację rządową
ZSRR na Międzynarodowe
Targi Poznańskie z ministrem
przemysłu motoryzacyjnego
ZSRR — Wiktorem polakowem
na czele.

PREZES RADY MINISTRÓW,
na wniosek ministra przemy
słu maszynowego, powołał mgr
inż. Andrzeja Jedynaka na

stanowisko podsekretarza sta
nu w Ministerstwie Przemy
słu Maszynowego.

POLSKO-RADZIECKIE sym
pozjum literackie w Zielonej,
Górze zainaugurowało 11 bm.
III „Dni Literatury Radziec
kiej”. Celem tej towarzyszącej
XII Festiwalowi Piosenki Ra
dzieckiej imprezy jest populary
zacja ideowo-wychowąwczych i
poznawczych walorów litera
tury Kraju Rad, adresowanej
dó dzieci, i młodzieży. ę

ofiarą padła Polska 1 która

przyniosła ciężkie cierpienia na
rodom Europy, Polska i RFN

zawarły układ z dnia 7 grudnia
1970 roku, pragnąc stworzyć
trwałe podstawy dla pokojowe
go współżycia oraz rozwoju nor
malnych i dobrych stosunków

piiędzy sobą. W Oświadczeniu,
obie strony potwierdzają prze
łomowe znaczenie tego układu,
który jest bazą wyjściową dla

rozwoju ich stosunków zgodnie
z zasadami dobrosąsiedztwa i

konstruktywnej współpracy.
Stwierdzają one z zadoWole-

niem, że osiągnięte podczas spot
kania przywódców obu krajów
w Helsinkach i podpisane na
stępnie w Warszawie > dnia 9

października 1975 roku doniosłe

porozumienia, jak i. ich. ostatecz
na akceptacja, stworzyły prze
słanki dla pełnej normalizacji i

wszechstronnego rozwoju stosun
ków między PRL a RFN i wy-
lażają przekonanie, że ten hi
storyczny proćes. leży w intere
sie obydwu państw i narodów
oraz pokojowego rozwoju w ca
łej Europie.

Obie strony zgodnie wysoko o-

ceniają Konferencję Bezpieczeń-

Nagrody
w Konkursie

Z OKAZJI 20-LECIA

••

Spotkanie
dziennikarzy z plastykami

Zarząd Okręgu Związku Pol
skich Artystów Plastyków zor
ganizował wczoraj spotkanie z

przedstawicielami krakowskiej
prasy i radia.,M-G

Jego celem było Ustalenie wza
jemnych,' częstszych niż dotychJ'
czas'kontaktów środowiska pla
stycznego i dziennikarskiego,
służących pełniejszej informacji
o życiu plastycznym miasta, W
czasie dyskusji mówiono o po
trzebie szerszego i skuteczniej
szego popularyzowania -i przy
bliżania społeczeństwu współ
czesnej sztuki, o potrzebie ”

po-
dejrrióWania działań prowadzą
cych cło kształtowania aktyw
nych wobec, sztuki postaw. . .

• Ż „okazji'ŹO-lecią l£rajb'wej' <A-

gencji Wydawniczej, sekretarz
Komitetu Krakowskiego PZPR
— Andrzej Czyż przyjął kie
rownictwo KAW na czele z dy
rektorem —, redaktorem naczel
nym KAW, Dobrosławem Ko-
bielskim. W spotkaniu uczestni
czył również dyrektor, krakow
skiego Oddziąłu KAW — Sła
womir Tabkowski. •

W czasie spotkania przedsta
wiono jej plany i zamierzenia
wydawnicze na okres najbliż
szych lat, poinformowano też
o mających się ukazać na rynku
księgarskim pozycjach poświę
conych, naszejn.u miastu. Szczek
gólną Uwagę- zwrócono ma ; za-

dania'Krajówęj Ąg&ncji w dżie-'
dżinie polityki propagandy wi
zualnej,

W godzinach popołudniowych,
odbyło się uroczyste spotkanie
prącpwników i współpracowni
ków KAW. Przybyłych gości po
witał red. naczelny.— Sławomir

Tabkowski, a wśród nich m; in.
sekretarza KK PZPR — Andrze
ja Czyża, I sekretarza KD PZPR
Krąków-Śródmieśćie — Ste
fana Markiewicza, wiceprezy-

Agencji) Wydawniczej.
: /' ..«■< a HAS

denta m. Krakowa — Barbarę
Gutók, dyrektora i redaktora na
czelnego KAW — Dobrosława

Kóbielskiego oraz dyrektora
Krakowskiego ‘-Wydawnictwa
Prasowego' RSW „Prasa —

Książka RUch” -- R-yszartla.
Slaweekiego, a także przedsta-.
wicjeli krakowskiego środowiska
plastycznego, drukarzy, wydaw
ców i dziennikarzy.

Długoletnim, zasłużonym pra
cownikom wręczono odznaki,
nagrody i listy gratulacyjne.
Złotą Odznakę „Ża pracę spo
łeczną dla miasta. Krakowa” ó-
trzymali: Halina ■Lisikiewięz,’
.Zofia Zachariasicwicz oraz Alek
sander Kornijasz. Srebrne Od
znaki „Za pracę społeczną dla
mią’sta Krakowa” przyznano:.
Zofii Semkowicz, Marii Broniew
skiej, Eleonorze Rejdych i Le
szkowi Jesionkowskiemu.

Ponadto, wręczono .Alcksandrzę
Konior nagrodę KAW, ufundo
waną na Grand F*rix ■'Plakatu

Krakowskiego za rok 1975.
Ną zakończenie uroczystości

Andrzej Czyż pogratulował od
znaczonym 'życząc im dalszych'
sukcesów zarówno w pracy jak
i w życiu osobistym, (bog)

AiBiiHiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiEiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiifiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiniiiiiiiuni.

Zgodnie .? trąijycjami efektow
nego kończenia sezonu zaprezen-
tował nam wczoraj, w piątek, Je
rzy Kalle wicz oratorium Men
delssohna „Paulus’/ A oratorium
— to jest właśnie to, co publicz
ność lubi najbardziej,.. „Paulus”
zaś jest pozycja zupełnie u nas

nie znaną: należy w ogóle do rza
dziej Wykonywanych kompozycji
Mendelssohna, a za mojej pamię
ci nie trafił jeszcze dotąd na kra
kowską estradę filharmoniczną.
Dopiero wczoraj!

Feliks Mendelssohn, rówieśnik
Chopina, wsławił się w historii
muzyki podwójnie. Raz, jako kom
pozytor, jeden z najwybitniej
szych niemieckich romantyków. A
dwa — jako „odkrywca” Jana
Sebastiana Bacha, którego muzy
ka właśnie zapałowi 1 pasji Men
delssohna ‘— dyrygenta i organiza
tora "życia muzycznego w XIX
więksi’ zawdzięcza swą wielką po
pularyzację* ‘

„Paulus” — dzieło napisane
przez Mendelssohna przed stu
czterdziestu laty, osnute na - bi
blijnych dziejach dramatycznej
przemiany Szawła — w Pawła,
swą artystyczną ideą sięga : na

pewmo do czasów mistrzów ba
roku, Bacha i Haendla, którzy
formę oratorium doprowadzili do
nieosiągalnego zenitu. Jednak
Mendelssohn w „Paulusie” pozo
stał sobą: mimo, żę wyraźnie dą
żył ty do dramatyzacji muzyki
—• stworzył muzykę głęboko li
ryczną, w czysto romantycznym
stylu, jeśli idzie o rodzaj ekspre
sji, nasycenia emo-cjalne, rozlew-
ność i napięcia melodyczne. Ta

muzyka płynie szeroko, równą
falą dźwiękową, w gładkich u-

kładach" harmonicznych 1 instrii-

meritac^jńych, rozsądnych ! tak

bardzo „wokalnych” lińiąch me
lodycznych. W tej muzyce, hawet
wbrew założeniom kanwy -treścio-

wej, nie ma nic z ostrości, spięć,
konfliktów brzmienicęiych.

I znów mam sposobność pisania
pochwalnych słów o wykonaw
cach. Jerzy Katlewicz nadał — i
słusznie — „Paulusowi” roman
tyczną koncepcję interpretatorską,
pięknie wyprowadzał plany me
lodyczne, kulminacje brzmienio
we, doskonale kierował chórami
i orkiestrą. Z wielką przyjemnoś
cią . wsłuchiwałem się w głosy ter
cetu solistów: Bożeny Kinasz-
Mikółajczak (sopran); Kazimierza

,Pustelaka (tenor) i Edmunda Kos
sowskiego (bas): ileż w tym śpie
wie było wyrazu, kunsztu emisji,
szlachetności barwy! .Udanym
więc końcowym akordem sez,.onu
był wczorajszy „Paulus”.; dzię
kujemy Filharmonii ża bardzo u-

dany’ rok muzyczny 1975-76 — i z

zainteresowaniem czekamy we

wrześniu na nowy!
JERZY PARZYNSKI

im. Adama Polewki
Jury II Ogólnopolskiego Kon

kursu o nagrody im. , ADAMA
POLEWKI i. {jod ł fiasłMlf , „Z
PRAWDĄ 'i, 'Z SERCEM” w

składzie: Andrzej Czyż (sekre
tarz ĘK ^PĘ), Andrzej Kurz

(dyrektor ‘Wydawnictwa Literat-i

kiego w Krakowie), Zbigniew
Kwiatkowski — przewodniczący
jury G,Życie Literackie). Jacek

Rcgucki (red. naczelny „Ęca^ejy
Południowej”), Zbigniew Siat
kowski (Klub Twórców i Dzia
łaczy Kultury ,,Kuźnia”) oraz

Ryszard Wojna („Trybuna Lu
du), przyznało:

© nagrodę 1 '

„Gazety Połudr

ńjowęj” Vf. wysokości 15.000 zł

pracy pt. „Ręce”, godło „Bliźnię-
ta”, autorstwa Andrzeja NIE
DOBY (Katowice);

© nagrodę Huty im. Lenina
W wysokości 10.000 zł pracy pt.
„ą.a gdy, orłem będziesz”, godło
„Reszka”, autorstwa Doroty TE-
RAKOWSKIEJ (Kraków);

O dwie równorzędne nagrody
trzecie po 7.000 zł otrzymały:
Michalina T. NOWAK (Krosno)
za d-wie prace zatytułowane
,,Chłopski zagon” i „Kryształ”,
opatrzone wspólnym godłem „29-
27-25” (nagroda Krakowskiego
“Wydawnictwa Prasowego RSW
„Prasa—Książlka—Ruch”)

'
oraz

Krystyna KRZYŻANOWSKA
(Wrocław) za pracę pt- „Bacht
znaczy szczęście”, godło „Kora”
(nagroda Ministerstwa Kultury i

Sztuki).
Ponadto jury postanowiło

przyznać dalsze trzy nagrody po
5.000 zł: Alicji BASTA* (Warsza
wa) za pracę pt. „Wyjść na swo
je” (nagroda Krakowskiej Rady
Związków Zawodowych); Zbi
gniewowi ŚWIĘCHOWI (Kra-,
ków) za pracę pt. „Corrida po
polsku” ( nagroda Wydawnictwa
Literackiego); ’■Adamowi OGO-
RZAŁKOWI (Kraków) za pracę
pt. „Kim jesteśmy?” (nagroda
Wydziału Kultury i Sztuki Urzę
du m. Krakowa).

Nagrodę specjalną (5.000 zł)'
Klubu Twórców i Działaczy
Kultury „Kuźnica” otrzymał —

Stanisław M. JANKOWSKI
(Kraków) za pracę pt. „Nazywa
się Józef Bros”.

Jury postanowiło przyznać
również dwa równorzędne wy
różnienia po 3.000 zł: Stefanowi
CIEPŁEMU (Kraków) za pracę
poświęconą kulturze pt, „Sza
man”, ufundowaną przez Klub

„Kuźnica”, oraz Zdzisławowi
OLSZEWSKIEMU . (Kraków) za

pracę wspomnieniową pt. „Szki
ce przecedzanego komara” ufun
dowaną przez Krakowskie Wy
dawnictwo Prasowe RSW „Pra
sa—Książka—Ruch”.

Uroczystość wręczenia nagród
nastąpi 18 czerwca br. podczas
dorocznego - Święta „Gazety Po
łudniowej”^. ,,.

stwa 1 Współpracy jako donio
słe wydarzenie w dziejach Euro
py i wyrażają zdecydowanie
aktywnego uczestnictwa w dal
szych wysiłkach na rzecz osiąg
nięcia celów uzgodnionych w

Helsinkach i na rzecz pogłębia
nia i stałego rozwoju procesu

odprężenia.
Oświadczenie podkreśla zna

czenie wszechstronnych wysił
ków w celu rozwiązania takich

problemów, - jak
międzynarodowego
stwa, położenie,
cigowi . zbrojeń i
a także znaczenie
dejmowanych w ramach ONZ
dla stworzenia sprawiedliw
szej struktury międzynarodo
wych stosunków gospodarczych.

Strony wysoko oceniają rozwój
obustronnej Wymiany towaro
wej. Usyoźśją one za konieczne
ukształtowanie ponownie w spo
sób bardziej zrównoważony bi
lansu handlowego między obu
krajami przy: utrzymaniu wy
sokiego poziomu obrotów han
dlowych. Dążą one do dalszego
wzrostu polskiego eksportu do
RFN oraz do wyczerpania nie

wykorzystanych jeszcze możli
wości kooperacji- między przed
siębiorstwami i rozwoju współ
pracy na rynkach trzecich.

Obie strony są zdania, że pod
pisana w czasie
tarza KC PZPR

między rządem
RFN o dalszym
pracy w dziedzinie gospodarczej
pogłębi w szczególności koopera
cję przemysłową oraz współpra
cą w dziedzinie surowców i e-

nergii, jak również ułatwi kon
takty handlowe.

Obie strony witają z zadowo
leniem porozumienia o współ
pracy związanej z wielkim pro
jektem gazyfikacji i chemicznej
przeróbki węgla oraz wspólne
oświadczenie w sprawie przygo
towania11 długoterminowego
przedsięwzięcia5

'

kooperacyjnego
w dziedzinie miedzi.

Obie strony dołożą wysiłków,
aby na podstawie przyjętych
przez nie układów i porozumień
i zgodnie z celami Aktu Końco
wego z Helsinek przyczyniać się
poprzez wzrost wymiany w- dzie
dzinie kultury i oświaty^ poprzez
szersze rozpowszechnianie infor
macji, kontakty
i rozwiązywanie
manitarnych do
żeń niniejszego
świadczenia.

Obie strony wysoko oceniają
place odbywających się od 1972
roku wspólnych konferencji w

Sprawie podręczników szkolnych
i będą kontynuować wysiłki,
mające na celu osiągnięcie ta
kiego przedstawienia w pod
ręcznikach szkolnych
geografii i

cewników co najmniej raz w

roku, na tematy bilateralne 1

międzynarodowe, w tym w

szczególności w sprawach umae-

niania pokoju i bezpieczeństwa
w Europie.

umacnianie

bezpieczeń-
kresu wyś-

rozbrojenie,
starań po-

wizyty I sekre-
w RFN umowa

PRL a rządem
rozwoju współ-

między ludźmi
problemów hu-

realizacji zało-

Wspólnego O-

historii,
kultury drugiego

kraju, które przyczyniać się bę
dzie do pełniejszego poznania i

lepszego wzajemnego zrozumie
nia.

Obie strony potwierdzają swą
wolę szczególnego popierania
szerokich kontaktów młodzieżo
wych.

Obie strony uzgodniły, iż bę
dą kontynuować dialog politycz
ny oraz prowadzić regularne
konsultacje ministrów spraw
zagranicznych i ich współpra-

Zmarł A. Zukor
W Los Angeles zmarł w wie

ku 103 lat twórca imperium fil
mowego
res”
też

nem,
filmy

„Paramount Pictu-
Adolph Zukor. Był

pierwszym ■ Amerykani-
który zaczął produkować

długometrażowe.

(Dokończenie ze itr, 1)
Szef rządu federalnego

pewnił, że RFN. będzie, idecydo- >

wanie działała na rzecz dalsze
go postępu procesu normaliza
cji.B sekretarz KC PZPR,

ward Gierek, stwierdził
in.:

Przyjechaliśmy do RFN__
iluzji. Rozumieliśmy bowiem, że
nie wszystkie sprawy da się w

czasie tej pierwszej wizyty o-
’

mówić i załatwić; To jednak,
czego dokonano, jest rzeczą* o-

gromną i świadczy o wielkim
kroku naprzód uczynionym na

drodze normalizacji, na drodze'
układania Wzajemnych stosun
ków między naszymi narodami
i państwami. My, Polacy, jesteś
my w pełni usatysfakcjonowani
uzyskanymi wynikami.

Tym, co niezależnie od osiąg
niętych porozumień utkwiło
nam najbardziej w pamięci i w

sercu — kontynuował I sekre
tarz KC PZPR — jest stosunek

ogromnej większości społeczeń
stwa zachodnioniemieckiego do

nas, jako do przedstawicieli na
rodu polskiego. Chcialbym złożyć -

społeczeństwu Republiki Fede
ralnej serdeczne podziękowanie
za te oznaki sympatii i przyja
źni. Przekażemy naszemu naro
dowi,, jak zostaliśmy tutaj przy-
jęci. A G,

Ed-
m.

bet

Następuje uroczyste pożegna
nie 'i* kanclerzem ' RFN. Rozle
gają się dźwięki hymnów pań-

'

stwowych. I sekretarz KC PZPR
w towarzystwie kanclerza RFN
odbiera raport dowódcy kompa
nii .honorowej, . reprezentującej

rodzaje bręnięGa następnie
przechodzi przed jej frontem/

Ostatnia wymiana zdań mię
dzy Edwardem Gterkiem i Hel
mutem Schmidtem, pożegnalne
uściski dłoni.

Śmigłowiec startuje z ogro
dów urzędu kanclerskiego, od
latując do rezydencji w Gym-
nich.

Fo przybyciu do Gymnich, I
sekretarz KC PZPR, spotkał ’

się z przewodniczącym Niemiec
kiej Partii Komunistycznej
(DKP), HERBERTEM MIESEM
oraz innymi członkami kierow
nictwa tej partii.

W toku, spotkania omówiono
problematykę rozszerzania

współdziałania obu partii orał

wymieniono poglądy na ternsty
międzynarodowe i międzynaro-
dowego ruchu komunistycznego ,

i robotniczego.
W godzinach popołudniowych,

Edward Gierek spotkał się w

Gymnich z przewodniczącym
FDP Hansem-Dietrichem
Genscherem.

• Po pobycie w Bonn, Edward
Gierek przybył samolotem' spe- •

cjalnym do Bremy. Pobyt E,
Gierka w Bremie — ważnym o-

środku gospodarczym i jednym
z największych portów RĘN-?< •

był ostatnim pwktie^sj^o-s^pĄ'*
zyty w RFN. Na lotnisku I se
kretarza KC PZPR po witał'

prezydent senatu ■Wolnego han- >

zeatyekiego miasta Bremy, bur
mistrz Hans Koschnick.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 11 czerwca
’

1976 r. zmarła w wieku 44 lat

ZOFIA SROCZYŃSKA
W Zmarłej tracimy dobrego i wzorowego pracownika oraz

serdeczną koleżankę.
Jej Rodzinie składamy wyrazy głębokiego współczucia.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek 15 czerwca o godz. ,9.3®

na cmentarzu Komunalnym w Krakowie-Batowicach.

DYREKCJA, RADA ODDZIAŁOWA.
i KOŁO SPÓŁDZIELCZY^ WUSP

ODDZIAŁ „USŁUGA” oraż KOLEŻANKI •

r KOLEDZY
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Anatomia głodu

Trudny problem
współczesnego świata

Każdego tygodnia 10 umiera na chorobę głodową
w krajach Afryki, Azji 1 Ameryki Łacińskiej. Niedostatek

pożywienia odczuwają mieszkańcy obszarów Sahary, Czadu

Garnbu, Mali, Senegalu, Mauretanii i G. Wolty. Podobnie

sytuacja przedstawia się w Etiopii, na płn.-zach. obszarach

Brazylii, Indu i Bangladeszu.

Walka
z głodem towa

rzyszyła ludzkości od
jej zarania. Klęski

■głodowe powtarzały
się co pewien okres czasu.

Każde niemal pokolenie okre
su średniowiecza przeżywało
lata nieurodzajów i związany
z tym głód.

Po II wojnie światowej wy
dawało się, że widmo głodu
przastało, przynajmniej na

najbliższe lata, zagrażać ludz
kości. Pomyślne zbiory w wie
lu krajach, zwłaszcza w USA
stwarzały na Zachodzie nad
wyżkę produktów, zaś wyho
dowanie „cudownych” odmian
roślin budziło nadzieję, że na
wet najbardziej zagęszczone i
niezampżne kraje otrzymają
dostateczną ilość żywności.
Jednakże w ciągu ubiegłych
dwóch lat optymizm przero
dził się w rozczarowanie, kie
dy klęska głodu nawiedziła
prawie 40 najbiedniejszych
krajów świata.

NaiiAszy
teleskop

do-
w

Gi-
na-

rozto-
ochło-

dwu

ORGANIZM I GŁÓD

Organizm, który nie otrzy
muje dostatecznej ilości skład
ników odżywczych, żyje kosz
tem spalania własnych tkanek.
Według danych eksperymen
talnych, człowiek może żyć
bez żadnego pożywienia około
50—70 dni, jeśli ilość wydat
kowanej energii, nie jest więk
sza hiż w przemianie podsta
wowej oraz jeśli otrzymuje
wodę, , która -umożliwia wy
mianę składników biorących
udział w przemianie materii.

W pierwszym okresie głodze
nia spalają się głównie węglo
wodany i tłuszcze, powodując
szybką utratę wagi. W następ
nym okresie tzw. przystosowaw
czym pojawia się senność, apa
tia, obniżenie ciepłoty i dalsze

spalanie tłuszczów i białek u-

stroj owych. Produktami niepeł
nego spalania się tłuszczów w

organizmie pozbawionym wę
glowodanów są tzw. ciała keto
nowe, które prowadzą do za
kwaszenia ustroju, przy jedno
czesnym gromadzeniu się ciał a-

zotowych, czyli produktów roz
padu białek. Nieuchronnym wy
nikiem tęgo Okresu jest faza
końcówa, kiedy ustrój zatruty
zostąje ciałami ketonowymi i a-

zotowymi, co objawia się osła
bieniem ośrodkowego układu

nerwowego,, porażeniem mięśni,
śpiączką i ogólnym zatruciem
produktaińi l ł niępraiwidłowej
przemiany materii.

„KWASHIORKOR”
I „CZTERY D”

od-

po-
i sil-

,,B’
czyli

Brak w pożywieniu podsta
wowych produktów zawiera
jących białko, jak mięśo; ry
by, mleko, orzechy, fasola, po
woduje spotykaną na obsza
rach dotkniętych głodem cho
robę „kwashiorkor”, zwaną
również w narzeczu ghańskim
„Czerwony Johny”. Objawami
tej choroby są m. ,in. silne o-

brzęki, dolegliwości wątroby
i żołądka, przy jednoczesnej
zmianie tiarwy włosów na

cień miedziany.
Niedobór witaminy „D”

woduje u wszystkich dzieci
ną krzywicę, zaś witaminy
zapalenie

' wielonerwowe <

chorobę' beri-beri, zaburzenia ze

strony układu krążenia ■ oraz

demencję — postępujący spadek
sprawności umysłowej i zanik
pamięci. Nagminną chorobą jest
pelagrą, którą powoduje brak
niezbędnych składników znajdu
jących się w ryżu, rybach i

mięsie; zwana również chorobą
„czterech D”, wywołująca zmia
ny skórne (derniatitis), wynisz
czającą chorobę jelit (diarrhea),

Nrahów retro

Widok na Wawel od atrony Wisły z 1906 roku,

demencję i w konsekwencji
śmierć (death).

Jeśli dziecku uda się przeżyć
okres wyniszczającego głodu, to

jest słabe i nieodporne na cho
roby przez całe życie. Poprawa
wąrunków może usunąć niektó
re schorzenia i wyrównać krzy
wicę, nie zdoła jednak zlikwi
dować zmian w mózgu, spowo
dowanych brakiem protein, nie
zbędnych do jego właściwego
rozwoju. Wzrost mózgu odbywa
się bowiem w 80 proc, między
koncepcją i wiekiem 2 lat
Wzrost, ten może odbiegać od

normy w łonie matki, gdy jest
oną niewłaściwie odżywiana
Stąd głód jest przyczyną zaha
mowania rozwoju umysłowego
tysięcy dzieci.

WIĘCEJ SZKODY
NI2 DOBRA

\AJ edług jednego z czołowych
ekonomistów uniwersytetu

w Chicago, D. Gale Johnsona
— międzynarodowa pomoc ży
wnościowa dla obszarów gło
dujących, może — mimo po
zorów paradoksu — przynieść
tym krajółn w dalszej przysz
łości więcej szkody, niż dobra.
Hamuje ona bowiem stopnio
wy nowoczesny rozwój ich
rolnictwa. Znacznie bardziej
skuteczną pomoc stanowić po
winno udostępnienie krajom
potrzebującym nowoczesnych
zdobyczy w dziedzinie uprawy
roli i hodowli. Program*1 taki
specjaliści z ramienia FAO U-
jęli W kilku zasadniczych
punktach, postulujących m. in.:

©uprawę ogromnych obszą-
ró^,’ do'’‘tćj pórjt' nie”'tlcniętyćh
przez człowieka,

lutym br. uruchomio
no w Związku Radziec
kim gigantyczny tele

skop — półtora razy potęż
niejszy, niż największy
tychdzas, znajdujący się
Mont-Palomar (USA),
gant otrzymał oficjalną
zwę „B. T. As” czyli „Bolszaj
Tieleskop Ązimutal”.

Zwierciadło BTA wykona
ne, jest z kwarcu •—

pionego, a następnie
dzonego. Trzeba było
lat, aby ochłodzić siedem
dziesiąt ton szkła (po dwa
stopnie na dobę). Pomimo iż

powzięto wszelkie środki o-

strożności, dopiero trzecia

próba wypadła pomyślnie.
Po ostatecznej obróbce, nada
niu odpowiedniego kształtu i
oszlifowaniu ’— z bloku o

wadze 70 ton pozostały 42

tony. *

Zwierciadło teleskopu jest
ruchome. Nad głównym
zwierciadłem znajduje, się
zwierciadło pomocnicze, któ
re przekazuje obraz na uży
tek obserwatora.

•Decyzja budowy teleskopu-
olbrzyma zapadła w 1959 r.;
zrealizowano ją pod kierow
nictwem dr B. K. Joannisia-
ni.. Teleskop; umieszczony zo
stał w górach Kaukazu na

wysokości 210 m w pobliżu
miejscowości Zielenczuk.

Miejsce to wybrano bardzo
starannie: zorganizowano
piętnąście ekspedycji celem

wyszukania terenu, pozba-
I wionęgo „obcych” świateł,

posiadającego przeźroczyste
powietrze i odznaczającego
ńę bezchmurnymi nocami.

Trąnspprt teleskopu i ko
puły, która go ochrania, był
nader trudnym wyczynerii.
Również praca w obserwato
rium, leżącym tak Wysoko
wśród gór, wymaga wielu
poświęceń i wysiłków. Jej
entuzjastami są młodzi a-

stronomowie; na czele ekipy
stoi prof. Kopyłow.

Budowa ETA stanowi re
kord na skalę światową.
Podczas jej trwania pokona
no ogromne trudności tech
niczne i finansowe, zadzi
wiający jest wkład pracy
przedsiębiorstw, organizacji i

poszczególnych ludzi. W naj
bliższym czasie można spo
dziewać się zapewne rewe

lacyjnych odkryć, dękona- ■■
nych przy pomocy potężnego
teleskopu radzieckiego.

© wprowadzenie
“ nowoczes

nych środków, użyźniających
glebę,

© zwiększenie funduszy na

właściwe nawadnianie,
© stosowanie nowych gatun

ków ziarna siewnego,
© usprawnienie dystrybucji i

magazynowania żywności,
© utworzenie specjalnego In

stytutu Agrarnego dla krajów
zagrożonych głodem, (md)

Zboża jest skąpo
Światowe rezerwy zboża, któ

re w ubiegłych trzech latach
starczyły tylko na trzy miesiące
spożycia, skurczyły się ponow
nie. Światowa Organizacji d/s

Wyżywienia i Rolnictwa, (FAO)
wyraziła ostatnio pogląd, że o-

becnie, w Ii kwartale br., rezer
wy te wystarczają jedynie na

miesiąc. O ile ponownie będą złe

zbiory na wielkich obszarach,
tak jak to miało miejsce w o-

statnich dwóch latach, to — zda
niem FAO — oczekiwać należy
drastycznej: podwyżki cen . zboża,
zaś klęski głodowe w najuboż
szych krajach Trzeciego Świata
będą jeszcze bardziej dotkliwe.

(s)

Temat fak rzeka

Idzie wyż urlopowy
zbliża się „szczyt zastępstw**

- oby nam sie tylko organizacja pracy
nie zdezorganizowała!

' N&'Iato rÓżrje przypadają szczyty. Tradycyjnie
szczyt przewozowy na kolejach, szczyt na pocz
cie, szczyt w gastronomii, szczyt nad morzem,

szczyt w górach, szczyt nad jeziorami, szczyt nad
rzekami. Na wsi też same szczyty. Żniwa zielone,
żniwa pozłacane, podorywki, omłoty. Tylko na

wsi mówi się nie o szczycie, lecz o spiętrzaniu
prac polowych —- co na jedno wychodzi. W ty
siącach domów też szczyt nerwów, zanim pocie
chy nie wyjadą na kolonie. I tak gdzie się czło
wiek nie ruszy— wszędzie szczyt i szczyt.

Zupełnie nie wiadomo, dla
czego mniema się, że lato
jest okresem relaksu, odf

prężenia, wspaniałego leniu
chowania i ładowania akumu
latorów na cały rok pracy..
Tymczasem kto wypoczywa,
ten wypoczywa, kto zasłuże
nie leniuchuje, ten leniuchuje,
ale cała reszta — czyli wielo
milionowa armia — trwa na

swoich posterunkach pracy.
Na swoich i nie na swoich. Bb
lato, o czym trzeba pamiętać,
jest także szczytem zastępstw
w biurach, w usługach, w

handlu, w zakładach produk
cyjnych. Tylko oświata jest/w
tej szczęśliwej sytuacji, że za
myka swoje instytucje na czte
ry spusty. Tylko oświata i ża
den inny dział' gospodarki.

Wszędzie indziej praca musi
iść normalnym torem, plany
muszą być wykonywane, spra
wy załatwiane, problemy roz
wiązywane. Musi, bo lato nie
może być pretekstem do zwal
niania obrotów. Chociaż, co

warto zauważyć, bywa często,
żfe' znaczna liczba telefonów
milczy przez lato jak zaklęta,
a sprawy zostają wciśnięte do
biurek, od których klucze wraz

z właścicielami biurek również
wyjeżdżają po słońce.

Szczyt zastępstw — mówił
mi pewien dyrektor — to góra
nie do wzięcia.

Szczyt zastępstw - — mówił
mi inny dyrektor — to naj
większa próba dla kierownic
twa.

Nieusprawiedliwione nie
obecności — mówi mi trzeci
dyrektor —1 są fraszką w

równaniu ze szczytem,
stępstw.

po-
za-

NIE PLAN,
LECZ SKIEROWANIE...

Kiedy za każdym razem

przecierałem oczy ze zdumie
nia, zawsze słyszałem jakby
uzgodnioną odpowiedź. — Czy
wie pan, że dyrektor ma mi-
nirńalny wpływ na plany ur
lopowe? A tak. Bo o tym, kto
>w jakim terminie pojedzie
na urlop nie decyduję, grubo
wcześniej uzgodniony, plan ur
lopów, lecz rada zakładowa,
która przydziela skierowania.
Każdy plan urlopów, jest prze
wracany z reguły, do góry no
gami decyzjami rady zakła
dowej. Ludzie piszą podania i
rada przydziela, patrząc na pu
lę skierowań i okoliczności ży
ciowe. — Niech pan o tym
napisze w gazecie — apelował
do mnie jeden z dyrektorów,
dodając: — być może ktoś u-

słyszy i nie będę musiał wy
rywać sobie ostatnich WłośW
z głowy.

Rzeczywiście, nie zazdroszczę
dyrektorom. Problem bowiem
jest poważny. Ludzie mają
prawo do urlopów, lato krót
kie, a robota musi iść. Spię
trzenie urlopowe straszliwe.

CO ROBIĆ?

Znajdzie się taki mądry,
który ma pod ręką sposób?
Filozoficznie można byłoby od
powiedzieć, że tam gdzie jest
dobra organizacja, tam i szczyt
urlopowy nie zdoła zdezorga
nizować organizacji. Filązofią
jednak ludzi na wieluset ty
siącach posterunków pracy nie
zastąpi się. Można tylko, tak
mi się wydaje, agitacją. Tak
jest — agitacją. Za urlopami
w zimie, za urlopami późną
wiosną i wczesną jeśienią. Nie
stety, tradycja spiętrzania ur
lopów weszła nam mocno w

krew. Zimą — to urlop, lecz
dla nielicznych. Wiosną , lub
jeśienią urlop — to jakby
zmarnowany czas. Agitacja za

wydłużeniem sezonu urlopo
wego . jest poniekąd wielkim
zagadnieniem, gospodarczym.
Ważnym nie tylko z punktu
widzenia zaspokajania coraz

większego, dziś już powszech
nego, popytu na odpoczynek
poza obrębem swoich czterech
ścian.

ZŁE TRADYCJE

Pierwsze oznaki wydłużania
sezonu już są, ale tylko gdzie
niegdzie. Natomiast w setkach
miejscowości wspaniałe obiek
ty wiosną i jeśienią wciąż
świecą pustkami. Tej tradycji
trzeba wydąć zdecydowaną
walkę. Sezon urlopowy wi
nien trwać u nas dziesięć mie
sięcy z miesięcznymi przerwa
mi na porządki i remonty.
Wtedy dyrektorzy nie będą so
bie rwać ostatnich włosów z

powodu zastępstw, podaż zbli
ży się do popytu, nastąpi li
kwidacja paru szczytów, od
zywać się będą milczące la
tem telefony, a gospodarką na

tej operacji zyska — na pewno
— nadspodziewanie dużo. Na
razie plany wielu przedsię
biorstw są w rękach organiza
torów wypoczynku.

Myślę, że mam rację!
STEFAN KURECKI
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1000 konkursów z ćwierć milionem uczestników

Pamiętnikarstwo
„polska specjalność

Co roku organizuje się u nas 60—90 konkursów pamięt
nikarskich, napływa na nie przeciętnie ogółem 3(1—40
tys. prac. Mówi się więc o Polsce, że jest ona krajem lu
dzi nie tylko uczących się, ale i piszących. W konkursach
na wspomnienia i pamiętniki udział biorą wszystkie nie
mal grupy społeczne i wszystkie generacje. Niektórzy so
cjologowie skłonni są uważać ten ogólnonarodowy pęd
do pisania pamiętników za polski fenomen.

BOTYCHCZAS zorganizo
wano ok. 1000 konkur
sów, w których uczestni

czyło ponad ćwierć miliona o-

sób, przy czym większość sta
nowili robotnicy i mieszkańcy
wsi. Owocem tej działalności
jest ponad 300 tys. nadesła
nych prac i blisko 200 tomów
zbiorowych publikacji pamięt
nikarskich. Niektóre z pamięt
ników i wspomnień przedsta
wiają wysoką wartość arty

na pierwszym miejscu
w kronice filmowej
„Sunday Times"
W kronice filmowej zamiesz

czonej pod koniec maja przez
„Sunday Times”' na pierwszym
miejscu spośród wyświetlonych
tu ostatnio filmów znalazł się
polski „Potop” rei. Jerzego Hof
fmana. Recenzent Alan Brien

podkreśla monumentalność fil
mu, zwracając uwagę na jego
niezwykle skomplikowaną i ro
mantyczną fabułę. Pisze z uzna
niem przede wszystkim o Da
nielu Olbrychskim, stwierdza
jąc, że odtwarza efektownie i
bardzo sugestywnie postać Kmi
cica, tego — jak się wyraża —

„polskiego samuraja”, który ja-
Ynfeo, gorący .jjątriotą znalazł., się

- w .straszliwej. razterce^uehprWej,
-o38Przysią£ł bowiem, w -.swoim-:

czasie wierność księciu Radziwił
łowi (ówczesnemu Quislingowi),
ale uświadomił sobie fakt, że

powinien z nim zerwać... Oce
nia także wysoko Małgorzatę
Braunek jako filmową Oleńkę.

Rsbfltki roczne - szal szydełkowania
W ciągu ostatnich trzech lat

we Francji obserwuje się ogro
mne zainteresowanie robótkami
ręcznymi. Kobiety zabrały się
do koronkarstwa, tkactwa, szy
dełkowania, haftowania... 10-
krotnie wzrosła liczba słucha
czy kursów rzemiosł artystycz
nych. Zimą otwarto w Paryżu

Renowacja pałacyku
w którym przebywał
CHOPIN

W Antoninie k/Ostrowa Wlkp.
w woj. kaliskim znajduje się
zabytkowy pałacyk myśliwski,
w którym dwukrotnie przeby
wał Fryderyk Chopin. Wkrótce
pałacyk zostanie przywrócony
do dawnej świetności. Sprawnie
bowiem przebiega rozpoczęta w

1974 r. przez Pracownie Kon
serwacji Zabytków w Poznaniu

renowacja budowli, wykonanej
z drzewa modrzewiowego. Po

wojnie pałacyk długo nie mógł
znaleźć opiekuna, stał bezczyn
nie i systematycznie , niszczał.
Dwa lata temu antoniński pa
łacyk przeszedł na własność po
znańskich PKZ i jego remont

ruszył z miejsca. Zakończono

już prace murarskie, renowację
modrzewiowych, zewnętrznych
elewacji, a dach pałacyku- po
kryty został miedzianą blachą.
Znacznie zaawansowane są pra
ce konserwatorskie w głównym
hallu i poszczególnych pomiesz
czeniach.

Po zakończeniu prac renowa
cyjnych i wyposażeniu wnętrz,
co ma nastąpić w przyszłym ro
ku, obiekt służyć będzie pra
cownikom PKZ jako dom pracy
twórczej i ośrodek wczasowy.
Istnieje projekt aby w pałacyku
urządzać koncerty chopinowskie
Aa wzór tyehi, jakie odbywają
się w Żelazowej Woli-

styczną, stały się poczytną le
kturą. Jako przykład przyto
czyć można wielki sukces I
tomu pamiętników młodzieży
robotniczej — Oblicza młodo
ści” (tomy następne są w dru
ku).

O trwałym zainteresowaniu
pisarstwem wśród robotników
może świadczyć powstanie
warszawskiego, a następnie o-

gólnopolskiego Klubu Robotni
ków Piszących. Ten przeszło
rok liczący klub zrzesża ponad
300 osób i przejawia dużą akty
wność. Członkowie współpra
cujący z zakładowymi gazetami,
urządzają spotkania z pisarza
mi, naukowcami, działaczami
społecznymi, prowadzą akcję
samokształceniową. Ż ich ini
cjatywy zorganizowano już
pierwszy ogólnokrajowy kon
kurs dla robotników na repor
taż, którego celem by
ło . uzyskanie obrazu auten
tycznych wydarzeń opisywa
nych „od wewnątrz”.

Ten wielki ruch jest koor
dynowany, a częściowo' inspi
rowany przez Towarzystwo
Przyjaciół Pamiętnikarstwa i
działające przy nim Centrum'
Pamiętnikarstwa Polskiego,
założone w listopadzie 1971
r. Centrum jest współorgani
zatorem- wielu konkursów,
prowadzi ich pełną bibliogra
fię, wydaje kwartalnik „Pa
miętnikarstwo polskie”. W
przyszłości ma ambicje prze
kształcenia. się w placówkę ba-
dawczo-nauko wą. . ,

Do najważniejszych inicja
tyw podjętych w ubiegłym
roku przez TPP wspólnie z

innymi organizacjami oraz re
dakcjami należy .konkurs na

pamiętniki kobiet polskich,
nad którym patronat objął

pierwszą od wielu lat szkołę ko
ronkarstwa. Podobne szkoły
powstały w Saint-Etienne, Men-
ton, Bordeauk, Clermont, Lyo-.
nie. Uczęszczają na nie przed
stawiciele różnych środowisk i
zawodów, ludzie w różnym wie-,
ku.

Niektóre dziedziny, jak koron
karstwo, w których nakład pra
cy potrzebny do wykonania
dzieła jest szczególnie duży i w

związku z tym ceny za nie wy
sokie, są subsydiowane przez
państwo. Inne dziedziny ręko
dzieła potrafią z mniejszym lub

większym powodzeniem same

się utrzymać. Do niedawna ma
sowa produkcja ubrań gotowych
spowodowała takie" obniżenie
cen, że nie opłacało się same
mu ich szyć. Obecnie wzrost
cen na skutek inflacji pomaga
odrodzeniu się zainteresowania
robótkami ręcznymi: kurtka z

dzianej wełny kosztuje w Pa
ryżu 600—750 franków, zaś ma
teriał na nią tylko 100—150 fran
ków.

opery francuskiej
Słynna z bogatych tradycji o-

pera paryska znajduje się od

dłuższego „czasu w obliczu na
rastającego kryzysu. Zarówno

rosnący deficyt, jak i niezado-
w olenie personelu technicznego
domagającego się zmiany upo
sażeń', postawiły czynniki rzą
dowe wobec konieczności prze
prowadzenia natychmiastowych
reform w tej czołowej ''placów
ce kulturalnej.

W związku z trudnościami fi
nansowymi opery rząd zgodził
się przyznać temu teatrowi do
tację, jednak pod warunkiem o-

pracowania takiego repertuaru,
aby operę odwiedzali przedsta
wiciele wszystkich kręgów spo
łeczeństwa,

ECHO KRAKOWA

1

ckcą wniwti

premier Piotr Jaroszewicz o-

raz konkurs na dzienniki Po
laków obejmujące okres od
lipca 1974 roku do maja 1975
— pod nazwą „Kronika Pol
ski Ludowej” (ma on być po
wtarzany co pięć lat). Obyd
wa konkursy wywołały duże
zainteresowanie, a na każdy z

nich wpłynęło ponad 1000
prac.

O tym, że również „sztuka
epistolarna” nie zanika w na
szym kraju świadczą wyniki
konkursu pn. „Listy, po
wszednie — listy miłosne”. Na
apel organizatorów przysłano
ok 2000 listów pisanych prze
ważnie przez. ludzi młodych.
Niektóre z nich to prawdziwe
perełki poetyckiej prozy.
Wszystkie nagrodzone prace
trafią do rąk czytelników w

publikacjach zbiorowych.

Poniedziałek': XXV

Drodzy Państwo, chciał-
bym się zwierzyć zaraz

na początku, że właśnie
przeczytałem jedną z naj
bardziej nieprawdopodo
bnych książek swojego życia.
Autorem jej jest znana po
stać XXX-lecia powojennego
w naszym kraju, były mini
ster, były prezes, aktualny
redaktor. paczelńy, .osobnik
przez jedfiych nienawidzony,
przezjtynyph łubiany, a jej-
szcżę przez innych ceniony,
które to uczucia, jak wiado
mo, nie zawsze chodzą w pa
rze. Jest to postać barwna i
niecodzienna, o życiorysie
mogącym swoim bogactwem
obdzielić co najmniej zę
trzech zwykłych ludzi, je
dnym słowem — Włodzimierz
Sokorski. I ten starszy pan,
autor różnych szkiców publi
cystycznych, esejów politycz
nych i historycznych, notatek
i dzienników, nawet opowia

dań, opublikował obecnie to,
co nazwałem wyżej jedną z

najbardziej nieprawdopodob
nych książek swojego życia.
Jest to powieść, pod tytułem
„Piotr” i niech mnie kule

bija, jeśli do teraz nie znaj
duję się jeszcze pod wraże
niem tej lektury.

Bohaterem książki jest ar
tysta malarz, były minister,
towarzysz partyjnej niegdyś
w służbie bardzo czynnej,
dziś w służbie sztuki. Po ta-

zapowiedzi czytelnik

Stuletnie tradycje teatralne

Sądecki romans i Melpomena
Nowy Sącz posiada ponad

stuletnie tradycje teatralne. W
1861 r. przybyła tu Helena

Modrzejewska wraz z pięcio
osobową trupą aktorską i po
większyła swój zespół do 19
osób, angażując miejscowych
aktorów i poprowadziła dzia
łalność pod patronatem „No
wosądeckiego Towarzystwa
Sceny Narodowej”. Później,
istniały inne amatorskie sce
ny i scenki teatralne. Na kil
ka lat przed wybuchem pierw
szej wojny światowej w No
wym Sączu zawiązało się
„Polskie Towarzystwo Drama
tyczne”. Po 1918 r. amatorski
ruch teatralny rozwinął się na

dużą skalę, by po dzień dzi
siejszy zadziwiać żywotnością.

W 1922 r. powstał Teatr Ro
botniczy związany z najlicz
niejszym w mieście środowi
skiem — kolejarzami. Placów
ka przetrwała do dziś i
nosi nazwę „Teatr Robot
niczy Domu Kultury. Ko-

i

czyta. No, nareszcie,
sobie naiwny, jak się
okaże, czytelnik, nare-

jakaś prawdziwa, z

spodziewa się — a ma pra
wo się spodziewać znając z

grubsza koloryt życiorysu
autora — że będzie to po
wieść psychologiczna o pod
łożu politycznym, że dowie

się czegoś o losach byłych
wysokich funkcjonariuszy
rządowych, którym przyszło
na stare lata zajmować się
twórczością piękną, że ten

znakomity kryminał ą^życiu
jednostek rzuconych na głę
bokie w ody problemów oso
bistych i społecznych będzie
tym, co i samo się pisze,
sarno

myśli
zaraz

szcie
krwi i kości współczesna po
wieść polityczna napisana
przez zdolnego i wiedzącego
co jest grane autora. Krwa
wy i ciężki cię zawód czeka,
drogi czytelniku. Bo nic z

tych rzeczy. O polityce zale
dwie kilkadziesiąt zdań, i to

raczej frazesów, O byłym ży
ciu byłego ministra jeszcze
mniej. Za to, jeśliś, cny czy
telniku, łasy na inńe momen
ty, raj tu będziesz miał na zie
mi. Bo były minister, aktual
ny malarz, jedynie i wyłącz
nie wprowadza, czyli sypia,
czyli kocha, czyli kopuluje,
czyli... czyli... no dosyć,, do
syć. Symbolicznym niejako
zdaniem dla całej książki
jest takie choćby: „Ogarniał
go niepokój erotyczny, cho
ciaż gest, którym Krystyna

lejarza im. Bolesława Barbac-
kiego”. Gdy przed czterema

laty w Nowym Sączu fetowa
no półwiecze tej sceny, kroni
karze teatru obwieścili, że z

teatrem wiązało się na krócej
lub dłużej 700 osób, na scenie
występowali przedstawiciele
trzech pokoleń —. całe rodziny
mieszkańców Nowego Sącza.
Nowosądecki teatr wystąpił
dotychczas z ok. 250 premiera
mi prezentując repertuar róż
norodny — od Szekspira, Mo
liera, Słowackiego, Bogusław
skiego poczynając. W ostat
nich latach odbyło się 6 pre
mier, a wśród nich słynne w

realizacji amatorów „Dziady”,
Teatr robotniczy w Nowym

Sączu stale poszukuje nowych
form artystycznej wypowiedzi,
Obok sceny dramatycznej
działa teatr poezji i zespół e-

stradowy, każdego zaś roku
sądeccy amatorzy przygotowu
ją specjalny spektakl dla dzie
ci.

BIEG PO ZDROWIE.

Ściągnęła majtki, nie miał
go , miło-

suk-
nic 2 oczekującej
ści.” Albo: „Podaj mi
nię. Nie chcę umierać nago:
Albo: „Pierzynę skopali na

podłogę.” W ciągu kilkuna
stu tygodni -— tyle mniej
więcej trwa akcja książki —

pan Piotr Kołodziej zdążył:
pochować żonę, mieć dwa
wypadki samochodowe (tu
akcja przerywa się praktycz
nie na trzy szpitalne miesią-

'

ce), oraz wykonać mnóstwo

udanych akcji erotycznych ż:
Aliną (modelką), Krystyną
(żoną inżyniera Rabęckiego),
Elzą (żoną malarza francu
skiego, akcja w Paryżu), Ire
ną (polską żoną murzyńskie
go dygnitarza w Ghanie),
Marysią (ghańską Murzynką,
żoną Polaka Ignaca). Nie do
szło do analogicznych akcji
ż: Sylwią (paryską kurtyza
ną) — bo honor Polaka; Ta
marą (aktorką od Felliniego,
córką emigrantów rosyjskich,
akcja w Rzymie) — bo po
pierwsze była lesbijką, a po
drugie zginęła w wypadku
samochodowym; Lidią (rów
nież rosyjską emigrantką,
kochanką Tamary) — ale już

- wyłącznie dlatego, że zginęła
w tym samym wypadku

Sokorski:Włodzimierz
Piotr. PIW, W-wa 1976.
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Tamara; Wandą (siostrą Ire
ny, tej od czarnego dygnita
rza) — bo aktualnie sypiał z

nią szwagier; onże dygnitarz.
Z niejasnych powodów nie
uległo byłemu ministrowi je
szcze kilka kobiet występują
cych w powieści, i. jest to,
jak sądzę, zasadnicze niedo
patrzenie autora.

1 Cała książka jest jednym
, tyielkigk, hym^ety „pocłw.al-
. nym na cześć zarówno tyężr,.
, czyzn (sześćdziesiątka na kar

ku — i prószę!) jak 'kobiet
(z jakąż gracją, zrozumie
niem, pasją i mądrością od
dają się naszemu bohatero
wi!). A życie? To normalne,
zwykłe życie między jednym
a drugim wprowadzeniem?
Śięgnijmy do lektury: „Od
czuwał teraz jej brak w spo
sób niemal fizyczny. Widział
jej pociągłą twarz bez uśmie
chu, jej młode ciało, pokorne
w chwili pieszczoty,
dzienne życie, razem

obiadem, kieliszkiem
ku.”

Ech, nie ma to

ministrom...
TADEUSZ

ich co-

z kauią,
konia-

byłymjak

NYCZEK
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Do ko$o nalcig Francja
czyli dwie strony

medalu
C« tydzień — w piątkowe popołudnie — „Autostradą

Słońc* , prowadząc* z Paryża w kierunku Lyonu, wypeł
nia się tysiącami samochodów. Tempo jazdy spada wów-
czas do zaledwie kilkunastu kilometrów ub rodzinę. To
mieszkańcy stolicy udają się do swych wiejskich posiad
łości, aby spędzić tam — w dobrze zagospodarowanych
domach — wolny od pracy weekend W okresie świat i
Bożego Narodzenia, przed Wielkanocą i na początku wa-

Racji liczba wyjeżdżających na wieś jest jeszcze większa
i na autostradach tworzą się gigantyczne zatory.

M
imo kryzysu jaki prze
żywa Francja — podob

nie jak inne kraje Za
chodu — w roku ubiegłym jej
obywatele wydali 12 miliar
dów franków W czasie wakacji
spędzonych poza granicami
Republiki. W ostatnim półro
czu — od października do
kwietnia — a więc poza let
nim sezonem turystycznym,
urlop na wsi spędziło 8,5 mi
liona Francuzów, z czego 2,2
miliona w górskich ośrodkach
sportów zimowych.

PODZIAŁ PRYWATNEJ
WŁASNOŚCI...

Dane te, ogłoszone przed
kilku dniami przez Sekretariat
Stanu do spraw Turystyki,
świadczę, że mimo kryzysu
pewna' część Francuzów żyje
nadal w nie najgorszych wa
runkach. Potwierdza to zresz
tą stały wzrost liczby sprzeda
wanych samochodów osobo
wych, która w marcu 1976 —

u progu wiosennego sezonu —

była o 40 procent wyższa w

porównaniu z marcem ub. ro
ku.

Równocześnie jednak fran
cuski Instytut Statystyczny
INSEE ogłosił inny raport —

dotyczący podziału własności

prywatnej.
Według owego raportu, ma

jącego charakter oficjalnego
dokumentu rządowego, 5 pro
cent najbogatszych obywateli
posiada 30 procent nierucho
mości, 35 procent sum złożo-

nych na kontach bankowych,
37 procent obligacji oraz 42

procent akcji towarzystw prze
mysłowych i handlowych. 9
procent obywateli, należących
do górnych warstw społeczeń
stwa, dysponuje 60 procenta
mi prywatnego majątku ru
chomego podczas gdy 60 pro
cent najuboższych Francuzów
ma tylko 8 procent tego ma
jątku.

Autorzy raportu zastrzegają
się przy tym, że nie wzięli pod
uwagę wielu form własności
prywatnej, jak np. posiada
nie obcych waluit, dzieł sztuki
i sztab złota.

Gdyby uwzględnić także ten

majątek, to okazałoby się, że

dysproporcje między bogatą a

biedną Francją są jeszcze
większe niż wynika to z opra
cowania INSEE.

BOGACI I... MILION
BEZROBOTNYCH

cza to ostatnie stało się pow
szechne właśnie teraz kiedy
francuska lewica ma szansę
dojścia do władzy, có sprawia
że burżuazja nie na żarty o-

bawia się przyszłych nacjona
lizacji

700 FRANKÓW RENTY

Problem nierówności ma
terialnych jest dziś głównym
zagadnieniem w życiu we
wnętrznym Francji. Dzieje się
tak dlatego, że kryzys który
kraj ten przeżywa od 1973! ro
ku zwiększył liczbę bezrobot
nych do ponad miliona i po
gorszył warunki egzystencji u-

boższych warstw społeczeń
stwa. Sytuacja niektórych ro
dzin jest wręcz tragiczna —

zwłaszcza osób starych i sa
motnych — które otrzymują
zaledwie 700 franków miesię
cznej renty.

Kry?ys, trwający już od bli
sko trzech lat, pociągnął za

sobą wzrost napięcia społecz
nego i spowodował, że prze
ciętny obywatel w znacznie
większym stopniu niż dawniej
jest świadomy materialnej
przepaści jaka dzieli go od
najbogatszych warstw narodu.

ROBERT BIELECKI

Sfr 5

wydatkowaliśmy w mlnwnym 5-leciu c5 mld złotych,Na modernizacje dróg

tak ddlej pójdzie,
Szczecińskie stanie się praw
dziwym „rajem? dla myśli
wych. W minionym sezonie

upolowano tu blisko 2.700
dzików i ponad 2 tys. sztuk

zwierzyny płowej. W ostat
nich czterech latach stan dzi
ków w Szczecińskiem zwięk
szył się niemal dwukrotnie.
Tutejsze lasy stają się co
raz częściej terenem polo
wań dewizowych dla myśli
wych zagranicznych. Wiele
upolowanych okazów było
„medalowymi”. (J. K.)

W każdym razie warto zdać
sobie sprawę, że przeciętny ro
botnik zarabia kilkanaście ra
zy mniej niż dyrektor przed
siębiorstwa i że w skali ogól
nokrajowej francuska klasa
robotnicza posiada tylko 1/75
część akcji,, .towarzystw prze
mysłowych, których gros znaj -

duje się w rękach wyższych
kadr urzędniczych, tzw. pa
tronów i przedstawicieli wol
nych zawodów. Typowa rodzi
na robotnicza dysponuje ma
jątkiem równym 46 tys. fran
ków, urzędnicza ma majątek
oceniany na 61 tys., ale ludzie
wolnych zawodów- mają prze
ciętnie po 370 tys. franków.
Typowy frąncuski adwokat,
lekarz czy profesor ma zawsze

spore oszczędności, których —

zgodnie z żelazną regułą — nie
lokuje nigdy w jednym rodza
ju dóbr materialnych. Część
kapitałów przeznacza się na

zakup terenów budowlanych.
d< mu na wsi bądź mieszkania
w dużym mieście — reszta na
tomiast lokowana jest w ak
cjach dobrze prosperujących
towarzystw, obcych walutach,
sztabach złota, dziełach sztuki
i w biżuterii.

W większości przypadków
zresztą bogaci Francuzi nie
chętnie ujawniają stan swego
majątku tak że zjawiskiem
nagminnym są fałszerstwa po
datkowe i wywożenie części
kapitałów za granicę. Zwłasz-

Nie zawsze

szampanem
Chrzciny statku zaw

szę, Jęojarzą ,?ię,, pąm z

szampanem. .Zwyczaj
ten (rozbicie o burtę butel
ki perlistego płynu) wpro
wadzony został we Francji
po rewolucji. Przyjął się
we wszystkich krajach eu
ropejskich i obowiązuje na
dal. A jednak w kronikach
Stoczni Szczecińskiej im. A-
Warskiego odnotowano cał
kiem inaczej wyglądający
ceremoniał chrztu statku.
Zwodowany tu dla armato
ra hinduskiego drobnico
wiec m/s „Vishave Bindu”
ochrzczono orzechem koko
sowym. Tradycyjny szam
pan zastąpiono mlekiem
kokosowym, a w roli mat
ki chrzestnej wystąpił dy
plomata tego kraju.

Co kraj, to obyczaj. Po
dobno starożytni Grecy i
Rzymianie do ceremonii tej
używali zwykłej wody —

symbolu czystości i błogo
sławieństwa, chociaż
wówczas nie obeszło
bez wina, którym
wznoszono toasty
myślność nowo zbudowane
go statku. (E.K.)

. i

się
zawsze

za po-

W minionym pięcioleciu na modernizację i rozbudowę dróg
wydano w Polsce 85 mld zł, tj. o prawie połowę więcej niż
w poprzednim. 5-latka bieżąca nakłada na drogowców jeszcze
,wyższe zadania. O co najmniej 7 tys. km powinna wzrosnąć
do roku 1980 sieć dróg przystosowanych do większych obcią
żeń, o 9 tys. km — dróg lokalnych ó twardej nawierzchni, a

do roku 1982 planuje się budowę dalszych 700 km nowocze
snych 2-jezdniowych dróg szybkiego ruchu.

Są to zadania wymagające
zarówno odpowiedniej kon
centracji sił i środków, jak

i ńÓWocżeśńej organizacji robót,
a przede wszystkim nowocze
snych" maszyn drogowych o du
żej wydajności. Jedną z takich
właśnie maszyn będzie niewąt
pliwie...

pa-

Ruchoma wytwórnia
mas bitumicznych

Jej prototyp powstaje w

bianickich Zakładach Budowy
i Naprawy Maszyn Drogowych
„Mądro”. O tej maszynie drogo
wej w rzeczywistości trzeba mó
wić jak o ruchomej fabryce!
Mimo bowiem, że po zmontowa
niu wszystkich elementów zaj-
mie ona powierzchnię około... 4

tys. ni kw., a niektóre jej czę
ści dorównują wysokością 4-

piętrowemu blokowi mieszkal
nemu, będzie ją można przewo
zić. W ciągu dwuzmianowej
pracy wytwórnia zużywać bę
dzie. ilości grysu i asfaltu, sta
nowiące ładunek pociągu złożo
nego z 42 czterdżiestotonowych
wagonów.

Ten surowiec wytwórnia prze
tworzy na masę bitumiczną z

szybkością 100 ton na godzinę.
Oznacza to, że spod podaj ni-

ka maszyny co 3 minuty wy
jeżdżać będzie 5-tonowa wy
wrotka, transportująca masę do

Współpracujących z nią fożście-,
laczy asfaltobetonu. Są to ilo-.
ści wystarczające na- wyłożenie-
każdego dnia ponad k i-
lometrowegó odcinka
drogi o szerokości 7 metrów!

I jeszcze jedna ciekawostka:
do obsługi wytwórni — poza
transporterem — potrzeba tylko
2 ludzi, nadzorujących ż kabiny
sterowniczej w pełni zautoma
tyzowany - proces produkcyjny.

się na ko-
I trudno od-

prawda doty-

SZALEŃSTWO, obłęd, ma
nia, opętanie, głupota —

to słowa znane w języku pol
skim od najdawniejszych
czasów. Określano nimi lu
dzi psychicznie chorych oraz

same objawy nerwowych
zaburzeń. Ludzie w najroz
maitszy sposób tłumaczyli
sobie przyczyny chorób psy
chicznych, w różny też spo
sób starali się je leczyć, po
cząwszy od czarów, zaklęć,
„przepłaszania”, stosowania

upustów krwi i lewatyw
oczyszczających, a kończąc
na piciu wywarów zioło
wych.

W dawnych wiekach lecze
niem chorób zajmowali się
wróżbiarze, czarownicy, na

naszych ziemiach zwani „mą-
dryriii” lub „wróżami” a tak
że, już wówczas, lekarzami.
Warto w tym miejscu przy
pomnieć, że wyraz „lekarz”
jest — jak pisze J. Gallus —

prasłowiańskim zapożycze
niem z języka gockiego (le-
keis), który oznaczał właś
nie „zamawiacza”.

JUZ NAJSTARSZE kroni
ki krakowskie wspominają

MONITOR RÓŻNYCH CIEKAWOŚCI"
KRAKÓW

Historia-Ludzle-Zabytki

I!
u smutnych i melancholików

wino krew poprawia"
o ehoryeh psychicznie. Ano-
nimowy autor, w napisanej
po polsku księdze lekarskiej
w 1493 roku, podaje dość ob
szerne informacje o padacz
ce, wściekliźnie i kile. W 60
lat później Maciej Miecho
wita pisze w swym dziele,
że „...u smutnych i melan
cholików wino krew popra
wia” oraz że „aąua Rovi-
smarini wzmacnia mózg”.
Natomiast Andrzej Grutyń-
ski w książce poświęconej
melancholii podaje, iż ta
choroba występuje najczę
ściej między 40 a 50 rokiem

życia, głównie u mężczyzn,
jako środki lecznicze należy

stosować upusty krwi, „za
wlokę” (rozpalone żelazo

przykładane w lewe podżeb-
rze) i ciepłe kąpiele.

W XVII wieku wielu au
torów zajmuje się choroba
mi psychicznymi i nerwowy
mi,
był
nie

my
opisuje
dzieło pt.
practicae, libris XII absolu-
ta” z 1648 roku miało aż 12

wydań i tłumaczeń na obce

języki.
Jeśli chodzi o opiekę nad

Najsłynniejszy z nich
Jan z Szamotuł, który

tylko bada różne proble-
tych chorób, lecz także

wiele z nich. Jego
„Ideae universae

psychicznie chorymi, to na
leżała ona w średniowiecz
nym Krakowie do władz du
chownych, które zakładały
dla tych ludzi przytułki.
Znajdowały w nich schro
nienie osoby cierpiące, bez
domne, potrzebujące stałej
lub okresowej opieki.

W KRAKOWIE już dość
wcześnie powstały takie za
kłady, zwane szpitalami (ho-
spitale), bo już na przełomie
XIIiXIIIwiekuawXIV
stuleciu istniały rzekomo

przy każdej parafii. Pier
wszy był szpital . św. Du
cha w Sławkowie, założony
przez
wąża
siony
roku.

biskupa Iwona Odro-
w 1203 roku,
do Krakowa

psychicznie

przenie-
w 1289

chorychDla

szpitale zakładano poza Biu
rami miasta. Taki właśnie
„Dom dla paracellów alias

szalonych” znajdował się w

sąsiedztwie miejsca straceń
i cmentarza w pobliżu dzi
siejszej ul. Waryńskiego.

(kas)

„Rodzi się w bólach’*

Wprawdzie jeden z dwu pod
stawowych elementów agregatu
— potężna suszarka kruszywa
jest już gotowa, a nawet prze
szła próby fabryczne, ale prace
nad innymi uległy zahamowa
niu. Zwolnienie tych hamulców
nie leży przy tym niestety w

mocy budowniczych prototypu,
których ambicją jest oddanie go
do prób eksploatacyjnych je
szcze w tym roku

Na przeszkodzie stoją koope
ranci i dostawcy detali pozor
nie czasem drobnych, ale decy
dujących* o sprawności wytwór
ni. Jest ich ponad 30-tu. Są
wśród nich tacy jak np. Kom
binat Hydrauliki Siłowej „Pre-
ma-Hydros”

‘

w Lodzi, którzy
„wyszli naprzeciw” potrzebom
wykonawców prototypu, ale ten

„łańcuch dobrej woli” czasem

się rwie i trudno go powiązać!
Nie chfce doń dołączyć się np.
bliski sąsiad pabianickiego „Mą
dro” — łódzka „Elta”. Podobnie
Lubelska Fabryka Wag i kielec
ka hurtownia „Elma” czy war
szawskie Zjednoczenie Mechani
zacji . Budownictwa „Zremb”....

Niektórzy obiecuj^ dostawy
na rok... 1978, a są i tacy, któ
rzy, jak np. Fabryka Wag w

Lublinie, wzbraniają się w o-

góle przed przyjęciem zamówie
nia na wyrób nie produkowa
ny masowo.

Może nie wypada mówić tu o

złej woli, na pewno jednak mo
żna mówić o braki\ zrozumie
nia. I apelować...

wane są już wytwórnie więk
sze od pabianickiej, ale wciąż
podkreśla konieczność przyśpie
szenia budowy pierwowzoru
największej aktualnie polskiej
maszyny drogowej.

„Każde opóźnienie — dodaje
— to utrudnienie pracy drogow
com lub skazanie
sztowny import”,
mówić mu racji.

Jest tó zresztą
cząca nie tylko tego konkretne
go prototypu-.' ‘Każdy budowany
"latami‘pferWWWżór traci wklBry

'

nowości, a 1 dzieje się to ze iżko-
dą dla dobrze pojmowańegfTTn-
teresu społecznego. Warto w

imię tego czasem odstąpić od

drobnych, nieraz doraźnych ko
rzyści, które powodują zwło
kę w realizacji kłopotliwych —

bywa i tak — zamówień dla

produkcji prototypowej.
Przecież ta produkcja dla go

spodarki narodowej jeśt bardzo

opłacalna.
JANUSZ KRAJEWSKI

O zielone światło
dla prototypu

Dyrektor „Mądro”, inż.
szard Niedźwiecki w rozmowie
z dziennikarzem powraca często
do cytowanego na wstępie pro
gramu rozwoju polskich dróg.
Nie jest też aż tak zafascyno
wany prototypem, by nie do
dać, że w inych krajach budo-

Ry-

„Współ
pracownik"

Weterynarz Junki Uyama
z Fukuoki w płd. Japonii
jeśli potrzebuje swej teczki z

instrumentami . lekarskimi, ,

stetoskopu lub chce uspokoić 1

przestraszonego pacjenta, mo
że oczekiwać niezawodnej po
mocy ze strony swego 3 i

półletniego „współpracowni
ka” Chosuke. Chosuke lubi
pomagać w kuchni, a jednym
z jego codziennych obowiąz
ków jest wynoszenie śmieci.

Chosuke to 14-kilogramowy
afrykański szympans, którego
dr Uyama kupił od pewnego
tokijskiego handlarza, gdy
małpa miała zaledwie 6 mie
sięcy. Małpa szybko nauczyła
się rozumieć większość wy
dawanych jej poleceń. Chosu
ke szczególnie ppmocny jest
przy obchodzeniu się z taki
mi zwierzętami domowymi-
jak psy i koty, gdy trzeba ro
bić im zastrzyki lub dawać
jakieś leki, szympans samą
swą obecnością wpływa na

nie uspokajająco. Chodzi tu

przypuszczalnie o pewien ro
dzaj sprzężenia psychologicz
nego, gdy jedno zwierzę ła
godnieje widząc, że drugie
zachowuje się normalnie.

Chosuke śpi we wspólnej
sypialni, z dziećmi wetery
narza, przebywa cały dzień w

domu, lubi kąpiel po ciężkiej
pracy, nauczył się korzystać
z ubikacji. Uwielbia banany
i inne owoce, a dwukrotnie
w ciągu dnia zasiada z ro
dziną do wspólnego posiłku, I
na który składają się 3—4 I

miski ryżu.
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Pochwała miodu

Niebieski dym"
zagraża naszemu środowisku

Pan Adam Borzemski z

Krakowa przysłał do Larów

artykuł J. Łukaszewskiego,
wydrukowany w przedwo
jennym wydaniu czasopisma
„Drogerzysta”, Poniżej za
mieszczamy fragmenty do
starczonej nam publikacji.

„Miód jest niezastąpionym
środkiem leczniczym w cho
robach płuc, nerek, wątroby,
serca, gardła, bezsenności,
zawrotach • głowy, a blejlnicy, Kolory miodu są dość róż-
itd. Z uwagi * na zawartość
żelaza, jest szczególnie miód

leśny znakomitym łącznikiem
krwi przy anemii. Jest bez

wątpienia światowym lekar
stwem na podwyższenie sta
nu hemoglobiny. Spożyty
wieczorem, wpływa dodatnio
na ustrój nerwowy i prze
mianę materii. W chorobach

dróg oddechowych jest nie
zastąpionym środkiem leczni
czym.

Zalety leczniczo-odżywcze
zawdzięcza miód swym skła
dnikom, tj. 36 proc,
glonowego, 37 proc,
owocowego, 17 proc.
5 ptoc.‘ dekstryny, 2,5
cukru trzcinowego,
stanowią olejki aromatyczne,
pyłek, wosk itp. W cukrach

znajdują się witaminy
właśnie one wpływają
wielką wartość miodu

ludzkiego organizmu,
spożycia nie potrzeba miodu

specjalnie przyrządzać. Wi
taminy więc nie ulegają
zniekształceniu.

cukru
cukru

wody,
proc.

Resztę

i
na

dla
Do

na wszystko
'esl SPOSÓB

1

Wycieka woda z kranu-
nad wanną w łazience? Za
mykamy dopływ wody, przy
pomocy tzw. klucza francus
kiego kran, odkręcamy, zdej
mujemy zużytą uszczelkę i

zakładamy
kręcamy.

Uszczelki

placówkach
wadzących sprzedaż części in
stalacyjnych, uszczelkę moż
na zrobić we własnym zakre
sie ze starej skóry podesz-
wowej.

nową, kran sa

są do nabycia w

handlowych pro-

Odpowiedzi Czytelnikom
— Jaki, obok naftaliny,

jest skuteczny sposób na mo
le? .

— Dokładne trzepanie fu
ter oraz trzepanie, i szczotko
wanie odzieży z tkanin weł
nianych, także wynoszenie
ich na kilka godzin na pełne
światło słoneczne.

Miód jest bardzo hygrosko-
pijny. Jeżeli więc nie ma

stracić swego pięknego za
pachu i delikatnego smaku,
nie można przechowywać go
w miejscu wilgotnym jak i
obok innych materii wydzie
lających zapachy. Miodu nie
zaleca się również przecho
wywać w garnkach glinia
nych. Najlepszymi okaza

ły się naczynia szklane.

jest złoty i bardzo won-

rzepak daje miód ciem-

nięraz prawie że czarny,
świadczy to jednak o

norodne i zależne są od

kwiatów, z których pszczoły
zbierają nektar. Zielonkawy
kolor miodu daje znać, że

pochodzi on. z wrzosu, aka
cjowy miód jest jasny, lipo
wy

ny,

“y.
Nie

tym, że np. miód akacjowy
. jest czysto •, akacjowy. Bo
trudno wymagać od pszczół,
aby miód segregowały. Naz
wa mówi tylko, że głównym
pokarmem pszczół w danej
pasiece i w danym czasie

były akacje. Podobnie ma

się sprawa z innymi gatun
kami miodu”.
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Czytając matrymonialne
O

a

a

rozwiedzio-
poszukują-

życia. Ko-

wieku, róż-

lub wdów

towarzyszy
w różnym
zawodów i postaw ży-
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W KRAJACH przodujących
w produkcji samochodów
liczba pojazdów mechanicz

nych sięga zawrotnych .cyfr
Nadmierne zagęszczenie tych po
jazdów na ulicach powoduje
koncentrację gazów spalinowych,
tworzących tak zwany „niebie
ski dym”; zjawisko charaktery
styczne dla dużych miast.

UCHODZĄCE
z gazami spa

linowymi w olbrzymiej-ilo
ści ołów opadając na nad

wozia, opony, ulice, pola i łąki
stanowi poważne niebezpieczeń
stwo dlą zdrowia przechodniów
W ’ organizmie jedynie mała

część czteroetylku ołowiu ulega
odtruciu, natomiast pozostała
ilość metalu kumuluje się W

tkankach, powodując z biegiem

orwegia zastosowała niezwykle drastyczna nąptody wab
ki z nałogiem palenia papierosów, chociaż'według staty
styk zaliczana jest do krajów o najniższym poziomie zu
życia tytoniu. Telewizja norweska mianowicie wyświe
tliła fragmenty filmu ukazującego operację przeprowa

dzoną u pacjenta chorego na raka płuc.'
'

W związku z szokującym widowiskiem prasa norweska otrzy
mała wiele telefonicznych uwag zarówno ód rodziców, którzy
skarżyli się na zatruwanie wyobraźni ich dzieciom, oglądającym
tego rpdzaju filmy, jak zwolenników tytoniu, uważających au
dycję za niezwykle „szokującą propagandę” i wyrażających
wątpliwości w jej skuteczność.

Kampania antynikotynowa w Norwegii nasiliła się zwłaszcza
w czerwcu ub. r., kiedy parlament zatwierdził ustaw? zabrania-

Drastyczne metody
walki z paleniem tytoniu

jącą wszelkich form reklamy papierosów, fajek i tytoniu. Re
klamy te zniknęły z łam gazet i magazynów, zaś sprzedawcy
usunąć musieli z, wystaw sklepowych papierosy.

Ustawa zabrania również reklamy takich produktów jak ty
toniu do żucia, tabaki i cygar oraz sprzedaży papierosów'mło
dzieży portiżej lat 16-tu. •

.
- '•

Według ostatnich danych, nałogowi palacze w większości po
pierają ustawę, zaś 88 proc, ankietowanych lekarzy wyraziło
opinię, iż jest ona słuszna i pożyteczna.

Sekretarz nowo utworzonej Rady d/s Walki z Nikotynizmem
Arne Hauknes, omawiając kampanię antypapierosową powie
dział: ,;JeŚt jeszcze przedwcześnie osądzić wpływ ustawy na

zmniejszenie się popytu na tytoń i papierosy; Ankieta Gallupa
przeprowadzona niedawno i obejmująca okres 1956—1974 Wska
zuje na powolny, ale stały spadek nawyku palenia wśród męż
czyzn przy jednoczesnym znamiennym wzroście zużycia papiero
sów przez kobiety^’.

Czego panie domagały się
od swych ewentualnych epu-
zerów? Braku nałogów; wra
żliwości, dobrego serca, ho
nory;,'wysokiego morale, kul
tury, prawego charakteru,
uczciwości. Wśród ponad 30

ogłoszeń,
'

zamieszczonych
przez kobiety, nie znalazło
się ańi jedno, w którym by
łaby mowa o wymaganiach
materialnyih, ■stawianych
drugiej stronie. Może jedynie
w kilku wypadkach wspo
mniano, iż miłoby było, aby
ten ktoś przyszły umiał pro
wadzić samochód.

Nieco inaczej przedstawiała
się sprawa W ogłoszeniach, ■
zamieszczonych przez męż
czyzn, Oni na ogół widzieliby
chętnie .panie dobrze zara
biające, posiadające własne

mieszkania lub damki, samo
chody i wiele domowych u-,

miejętności, a wśród nich ró
wnież zamiłowania samary
tańskie. Nie chcę być .złośli
wa, ale ,w niejednym wy
padku, można było wyraźnie
odczytać, że samotny męż
czyzna poszukuje gospodyni,

Szalony rozwój i rozmach nowoczesnej cywilizacji sz a

tują psychikę współczesnego człowieka. Pragnieniem prawie
każdego obywatela jest posiadanie własnych „czterecb ko
łek”. Szybka, skokowa progresja techniki jest z jednej stro
ny bardzo korzystna dla całej ludzkości, lecz z drugiej strony
przedstawia poważne niebezpieczeństwo dla zdrowia i życia
człowieka oraz pozostaje w diametralnej sprzeczności z za
łożeniami ochrony środowiska biologicznego.

na czterech
stałe, dobre

powie ktoś,
pięćdziesiąt

ciągu jedne-
gazecle

w

W

jednej

opiekuńki w domu, a jedno
cześnie osoby wnoszącej w

posagu przynajmniej skrom
ne M-3, pojazd
kółkach oraz

wynagrodzenie.
Przypadek —

Nie wierzę
przypadków
go dnia, w

odnotowanych. To raczej pra
widłowość, świadcząca o tym;
że równouprawnienie równo
uprawnieniem, to znaczy i

mąż i żona mają równe pra
wa i obowiązki 'jeśli idzie o

pracę zawodową, ale kobieta

ponadto, aby zdobyć ów wy
marzony status życiowy, ja
kim jest pozycja mężatki,
powinna^ — jąk przed laty —

dysponowaćczymś więcej a-

niżeli tylko urodą. Ma posia
dać posąg, którym jest dziś
właśnie mieszkanie, śarho-
chód, pensja, renta lub eme
rytura i... — może to kogoś
zdziwi, ale jednak w kilku

ogłoszeniach wyczytałam, żę
panie z dziećmi (takimi nieco

większymi) są mile widzia
ne jako kandydatki na żony.

czasu przewlekłą ołowicę. Tru-

jące działanie ołowiu na krew,
układ nerwówy i przemianę ma
terii objawia się osłabieniem,
brakiem łaknienia, drgawkami,
dolegliwościami przewodu po
karmowego, bezsennością, cha
rakterystyczną bladością skóry,
tzw. rąbkiem ółbwiczym, wi
docznym osadzaniem się ołowiu
na dziąsłach.

Interesujący jest fakt, że nśfę
większą wrażliwość na . zanie
czyszczenie atmosfery wykazują
rośliny,». a w. następnej ko
lejności człowiek i zwierzęta.
Bezpośrednie działanie trujących
gazów ną przemianę materii ko
mórek roślinnych polega na ut-

szkądzaniu ich żywej protoplaz-
my, a zwłaszcza z zielonymi
chloroplastami, które tracą fi
zjologiczną zdolność fotosyntezy
i zmieniają swe naturalne za
barwienie,. Również pył pocho
dzący z gazów spalinowych opa
dając na liście zatyka niecha- WIKTOR J. PAJOR

Redaguje mistrz międzynarodowy Jerzy Kostro

Szachy od wieków już fascy
nują niezwykłym bogactwem
treści i form. Te drewniane fi
gurki pozornie drzemiące na 64

polach szachownicy intelekt
ludzki może przerodzić w pasjo
nujący spektakl z całą zawartą
w nim dramaturgią wielkiego
wyczynu sportowego. Ponadto W

zależności.", od ” potrzeb szachy
mogą być zarówno formą roz-.

rywki towarzyskiej jak również
posłużyć jako „wdzięczny ma
teriał” do Twórczego wyżycia się.

Są ludzie, którzy nigdy nie

grali w szachy z partnerem, a

mimo to spędzają nad szachow
nicą długie godziny w poszuki
waniu efektownych rozwiązań i

nowych idei w sztucznie stwo
rzonych przez siebie pozycjach.
Ta forma twórczości znana pod
nazwą kompozycji
często nazywana jest poezją sza
chową. Istotnie piękno zawarte
w maleńkim arcydziełku jakim
jeśt końcówka a rtystyczna .można

porównać do poezji.. Mistrzowie
szachów rzadko zajmują się
kompozycją szachową. Czasami

jednak w partiach praktycznych

szachowej

s

Jednym słowem ideałem jest
„przyjście na gotowe”.

W ■imię miłości prawdy
muszę jednak przyznać, że

było kilka męskich ofert,
pozbawionych owych akcen
tów materialnych.. Po prostu

panowie pragnęli pojąć za

żonę „miłą dziewczynę”,
„kulturalną, sympatyczną pa
nią" ezy „studentkę lub ab
solwentkę” którejś uczelni,
albo „szczupłą niewysoką o

miłej a$urycjt”.'rie ogłosze
nia ocaliły we mnie resztkę
wiary, że poszukiwanie żony
w naszym kraju to nie gieł
da samochodowa ani przy
dział mieszkania, lecz trochę

romantyzmu, żyjącegó jesz
cze wśród męskiej połowy
naszych obywateli. Paniom

doradzałabym natomiast

mniej romantyzmu, a. więcej
wymagań rzeczowych; sta
wianych swym 'przyszłym —

przed ślubem.
MARIA KWIATKOWSKA

=
MM

E

nicznie szparki oddechowe, unie-

sposob pro-
komórkach

■szkodliwy
spalinowych
u drzew o-

możliwiając w ten

ceśy oddechowe w

liści.
AJBARDZIEJ
wpływ gazów
zaobserwowano

wocowych i szpilkowych. U so
sny np. stwierdza się normalną
ilość igliwia, ale o zmienionym
zabarwieniu, o odcieniu szary-
matpwym oraz poskręcanie pę
dów, u świerka natomiast —.

tratę igliwia oraz skrócenie ko
ron. U drzew owocowych liście

szybko i przedwcześnie żółkną i

opadają, dochodzi do uwstecz-
nienia rozwojowego kwiatów- i

zmniejszenia zbiorów owoców,
a ponadto— do usychania mło
dych pędów. Takie właśnie zja
wiska można zaobserwować na

terenie Krakowa np. na Plan
tach w pobliżu ruchliwych ar
terii komunikacyjnych.

Oddzielny problem stanowią
różne schorzenia ptaków i zwie
rząt domowych oraz masowe

wymieranie pożytecznych owa
dów.

Sytuacja jest alarmująca. No
tuje się liczne zgony na skutek

mgły i zatruć gazami spalinowy
mi, niekiedy nawet wypadki
omdleń na ruchliwych ulicach.

zawarte są idee, które chciałoby
się rozwinąć, ulepszyć, pokazać
ich piękno w wysublimowanej
postaci i wtedy właśnie szachi
sta. praktyk bawi się w kom
pozytora. Niedawno wybitny ar-

cymistrz, eksmistrz świata Stny-
słow ułożył taką właśnie koń
cówkę w oparciu o, ideę ząwar-
tą w“ jednej z jego partii turnie
jowych.': .

w A' otćF dzieło ’ arćymiśtrżś Smy-
słowa:

Pozycja diagramu (Kfl, Gc3 p.
f6, g2, h3, Kc4, Gcl, p. e3, f4, h4)
wygląda zupełiłie prozaicznie, a-

le w trakaie gry przeradza się
ona w pełne poezji widowisko,
1. tl Ga3 2. Gg7 Posunięcie 2.
Gb2 prowadzi do remisu po 2...
Gf8 3.Gf6 Kd5’4.Ke2 Ke6 5.GM
Kf7 lub 5.Gg5 Kf7 6.Gf4 Kg6.
2.. .13. 3.gf3 Oczywiście nie 3.f8H?
bo*Gf81 4.Gf8 e2 5.Kf2 ft2 i wy
grywają czarne. 3...KÓ3 4.I8G! W

przypadku 4.f8H nastąpi 4...e2!

5.Kf2 (5.Kel Gf8 6.Gf8 Ke3 i czar
ne remisują zabierając piona h3)
5.. .Gc5! 6.Hc5 elH 7.Kel pat.
4.. .Ć2! 5.KI2 elH 6.Kel Ke3 7.14!
Kf4 8.K12 i białe wygrywają
ponieważ po 8...Gcl następuje
9.Gh6!, a 8...Gf8 9.GI8 prowadzi
do elementarnej wygranej koń
cówki.

ZADANIE 59

W pozycji diagramu (5B
Hg2, Wa7, Sf6 p. b2, c3, h3, Kh8,
Hel, Wf8, Se3 p. g6, h6) czarnym
grozi mat, czy mając posunięcie
mogą się one uratować?

Rozwiązanie zadania 58 l.Sh7H.

Nagrodę książkową za rozwią
zanie zadania 56 otrzymuje p.
Władysława Sadonko, ul. Jaku*
ba 3 m. 21 Kraków.

Wjednym z pism co
dziennych moją uwa
gę przyciągnęła w

dziale ogłoszeń rubryka „ma
trymonialne", nie dlatego,
aby była czymś szczególnym
— codziennie można przeczy
tać w gazetach po kilka ta
kich ogłoszę*1^, ale tym razem

zajmowała ona niemal pół
kolumny pisma o dużym for
macie. Policzyłam, 51 ofert w

większości pochodzących od
kobiet: panien,
nych
cych
biet

dych
ciowych.

Co panie oferowały pa
nom? Większość Z nich wyż-
sże, a przynajmniej średnie

wykształcenie, dobrą własną
sytuację materialną (kierow
nicze stanowiska, samodziel
ne mieszkania, ładne emery
tury, samochody, ba, nawet

wille), poza tym na ogół u-

rodę, umiłowanie ogniska do
mowego, kulturę osobistą, e-

legancję, romantyczne uspo
sobienie, uczuciowość itp,.



Trzydzieści lat PKZ-yPolitechnika Krakowska
wychowania przez sztukę

na

czci

wyjaśniają

ftblica pamiątkowa
Józefa Kluzy.

O miano

W dniu dzisiejszym w kra
kowskim Liceum Sztuk Plas
tycznych trwają obchody 30-le-
cia istnienia tej znanej w Kra
kowie placówki kształcenia ar
tystycznego.

Liceum od 1946 r. wychowuje
młodzież dając jej równocześnie
edukację ogólną 1 artystyczną,
prowadząc dwa kierunki: o pro
filu konserwacji rzeźby, przy
gotowujący do pracy’ techników
konserwatorów oraz o profil u

wystawienniczym, JNieźależnię
od. specjalizacji przez 5 lat mło
dzież zdobywa wiedzę z zakresu
historii sztuki, podstaw malar
stwa, rzeźby, grafiki, projekto
wania przestrzennego.

Obchody • 30-lecia wiążą się z

.szkolną galeria sztuki, w .której
znajdują się dzieła wybitnych
polskich plastyków,:' wśród nich

wychowanków. PLSP.
Ten rok był zresztą okresem

prezentacji na terenie szkoły
jej wybitnych wychowanków i

pedagogów:; Aliny Kalczyńskiej,
Anny Prasmayer, Mariana Ko
niecznego; Macieja Bieniasza,
Jerzego Napieracża, Piotra Jar
zy i Romana Tarkowskiego.

W dniu-dzisiejszym w Liceum
odbywa się sesja naukowa, w

czasie której prof. R. Tarkow
ski zrelacjonuje losy absolwen
tów PLSP
30-tu. Jest

czego 624
Wyższe, 446

na przestrzeni lat
ich jak dotąd 987 z

ukończyło uczelnie
to absolwenci uczel-

najlepszej w kraju
Możemy już pogratulowań

zwycięstwa laureatom etapu
środowiskowego VI Ogólnopol
skiego Konkursń Samorządów
Domów Studenckich. Podczas po
siedzenia Środowiskowej Komi
sji Konkursowej wytypowano do

centralnego etapu konkursu naj
pracowitsze spośród wszystkich
44 krakowskich akademików.
J5.?dą one zmagać się z najlep
szymi domami studenckimi w

kraju w dwóch kategoriach kon
kursowych: domów indywidual-
n-yćh i osiedl!.

O miano najlepiej zorganizo
wanego akademika w kategorii
indywidualnej waiczyc będą
trzy domy UJ — „Piast’’. ''„Na-
wojka” i „Żaczek”, oraz DS AF

,.Fafik” i DS PK „Nowinki”^
Miasteczko Studenckie stanie zaś
w szranki z najwyżej oceniony
mi* w kraju radami osiedli.

Przyznano także 19 wyróżnień
dla rad samorządów, . głównie
małych domów studenckich.

Wśród zwycięzców etapu śro
dowiskowego znaleźli;- się lau
reaci V Ogólnopolskiego Kon
kursu Rad Samorządów: Mias
teczko Studenckie, DS „Nawoj
ka” i „Nowinki”. Jak z tego
widać wzorową pracą nad Qr.gar
nizacją życia "W akademiku stała
się już tradycja, w krakowskim
środowisku studenckim, (as)

Wystawa okelieznoseiowa prac uczniów
Fot. JADWIGA BUBlS

ni artystycznych, 76 architektu
ry. Wielu z: nich to znani artyś
ci i pedagodzy, (ir)

odsłoń tąb.ljcy j.Rańiiątko-
wei ku' czci Józefa Kluzy; mala
rza, wieloletniego dyrektora Li
ceum, który zmarł dwa lata
temu pozostawiając po sobie
dzieło życia jakim jest ta. szkoła
W swej • Obecnej formie.

Rocznice to- moment podsumo
wań: szkoła ot

tulacyjriy
sztuki, '.IJŚt
kówa; a

Szkolnego

'żymąła list gra
ministra kultury i

prezydenta m. Kra-
Kuratori um Okręgu
przyznało jej

Komisji iEdukacji ^Narodowej. •;

Na swt święto szkoła- przy
gotowała wystawę prac ucz
niów. Otwarta została również

PRZERWY W DOSTAWIE PRĄDU

Notatnik
krakowski

W ubiegłym miesiącu, o czym
już informowaliśmy, Politechni
ka Krakowska zawarła oficjalne
porozumienie o współpracy z U-

rzędem Wojewódzkim ,w Tarno
wie. Współpraca obejmuje m. in.

prowadzenie przez tę uczelnię
'badań, naukowych związanych
tematycznie z kierunkami roz-

iwoju tego województwa, łącznie
z udostępnianiem osiągniętych
wyników władzom Tarnowa;

W dniu wczorajszym w Polite
chnice Krakowskiej odbyła się
robocza naradą, w której ucześt/
tuczyli' ; przedstawiciele kierow
nictwa uczelni i dyrektorzy po
szczególnych jej instytutów oraz

I sekretarz KW PZPR w Tarno
wie — Stanisław Gębala, woje
woda tarnowski' — Jan Sokoło
wski, a także dyrektorzy naj
większych, tamtejszych zakła
dów. produkcyjnych;

Podczas narady I sekretarz St,
Gębala i wojewoda J, Sokoło
wski przedstawili aktualne pro-

tlemy, przy rozwiązywaniu któ
rych liczą na pomoc pracowni
ków naukowych Politechniki.

Problemy te dotyczą głównie za
gospodarowania przestrzennego
województwa tarnowskiego, pla
nów urbanistycznych Tarnowa i

innych miast, budownictwa mie
szkaniowego, rozwoju poszcze
gólnych branż przemysłowych,
wreszcie gospodarki komunal
nej. Wiele uwagi poświęcono ró
wnież rekonstrukcji zabytków
Tarnowa i innych miast tego
województwa. (DPAW)

...w związku z notatką pra
sową pt. „Po deszczu”, która u-

kazała się w „Echu” w -dniu 29
maja br. (nr 121), Pracownie
Konserwacji Zabytków, Oddział
w Krakowie, wyjaśniają, że-wy
konywały i wykonuję prace ba
dawcze, projektowe, konserwa
torskie i remontowe hali Su
kiennic oraz piwnic tego obiek
tu. Natomiast roboty zewnętrz
ne (elewacje oraz pokrycie da
chu) przeprowadza MPBB —

Kraków. Dlatego też winę za

zacieki pod arkadami Sukiennie
(nieszczelny dach) ponosi ten

podwykonawca. Krytyka winna
była być skierowana nie pod'
adresem krakowskich PKZ-ów,
ale MPBB. (ja)

Wczesne czereśnie i truskawki

już w sprzedaży

Zakład Energetyczny Kraków —

przeprasza za okresęwe przerwy
w dostawić
w . związku z

sieci ii; n.:

— w dniach

w‘godz. 7—14.
skiej, Marzanny.' Młodzieży, Pod-

mitów, Smolnej. Ściegiennego, Kar
packiej, Czechowicza, Solarzy, Jain-

, Krasickiego.
PONADTO:

—16 czerwca/ w godz. 7—15, w

Przewozie
— 21, 22, 23 czerwca, w godz.

7U18, przy ul. Gólikówka, Rybitwy,
^Szparagowej. Ski oni nej, Rącznej,
Strażackiej, Kawowej,

Również zmieniony postanie spo
sób zasilania z,napowietrznego, na

kablowy, w poniższych budyn
kach:

~ 18 czerwca,
1,3,5,7;9,11,
23, 2S'' }-

— 21 czerwca,
skiego 53—60 . 62,
Oficyna, 78, 80

■— 23*czerwca, przy ul. Zamojskie
go 82^ 84. .86, 88, 90, 92, 94, 98, 73,
81, 83t 106

— 25 czerwca, przy ul. Lwów-

za okresowe

energii elektrycznej,
remontem bieżącym

od 14 do 30 czerwca,
przy ul. Bieżanów-

przy ul. Różanej
13, 15, 17, 19, 21,

przy ul. Zamoj-
64, 66, 72, 74, 76, 76

Dni Tarnowa

2,skiej 60 ..(szkpłąYj Uk Kingi 1A,
3, 4, 5, 6, 11, 13, Hetmańskiej 3

r— 28 czerwca
'

przy ul. Przemy
słowej 7, gablocie 9a, 13. 18, :_19,. 20,
21; 21a, (Zakłady Ślusarskie ’ Żuba,
Szczurek), 41, 43

— 30 czerwca, przy ul. Dekerta

32a, 41a, 43 (magazyn PSS), 44, 44a,
45 (CDN). .

Bliższych- informacjiudziela Re
jon Energetyczny <Nr 3 „podgórze’*,
ul Niwy 12, telefon 536r80, wewn.

554. K-4661

DZIŚ O GODZINIE:

jfr 19
_

Klub Ęuhemer, Rynek
Gł. Spektakl ? pt* /„Zabawa”
Sł. Mrożka w wykonaniu studeii-"
tów: pwst. c •r ". ';■

JUTRO O GODZINIE:
* 11 — KDK, sala drewniana —

Poranek Muzyczny w wykonaniu
młodych wiolonczelistów. — ucz
niów Państw, Liceum Muzycznego.

W PONIEDZIAŁEK:

# 18 — ul. Kopernika 15 — Po
siedź. nauk. Pol. ,Tow. Kardiolo
gicznego; lj < dr A. Kędracki, dr S.
Słowiński — Pentalogie Falleta u

osobnika z prawostronnym poło
żeniem trzew; 2) dr Ę. Zeią^Sl.ę-
czek,- M. Chiewicka, R. Jhnicka, J.
PniCwska Odrębności przebiegu
świeżego zawału mięśnia • sercowe
go w chorobie nadciśnienlowej • dr
K. Moczurad — ■ Niewydolność
mięśni rbrodawkowatych.

A POZA TYM:

♦ Międzynarodowa Wystawa
Grafiki Studenckiej „INTERDE-
BIUT 76” czynna jest >w klubie

„Pod Jaszczurami’’ do 17 czerwca,
w godz. 11—18.

W kilku wierszach
W RAMACH OBCHODÓW 55

ROCZNICY III POWSTANIA

Śląskiego w Klubie ZBoWiD
w Nowej Hucie na os. Górali
23 odbędzie śię dziś o godz. 17

uroczyste spotkanie z wetera
nami powstań śląskich. Po
zwiedzeniu Muzeum Czynu
Zbrojnego pracowników HiŁ i
złożeniu kwiatów przy urnach
z ziemią z pól bitewnych na
stąpi przekazanie szczepowi
ZHP „Zielona Trójka” urny z

ziemią z pobojowiska pod
Bierawą, gdzie w 1921 r. po
legł drużynowy III DH por.
Jan Surżycki.

★
GRUPA LITERACKA „GRO

NIE”. w Krakowie zaprasza na

„Posiady pod Baranami” w

dniu14bm.ogodz.18wKDK
(sala drewniana). Udział - wez
mą „groniarze” oraz kapela
zespołu regionalnego im. Or-
kana przy Rądzie Zakł. Wy
twórni sprzętu Komimikacyj-
nego w Krakowie.

*

JUŻ OD 12 LAT odbywają
się. niedziele na Zarabiu. Po
czątkowo miały charakter kon
kursowy, następnie przybrały
formę artystycznoj-rozrywkową.
Ich gospodarzem jest o.becnie
Urząd Miasta i Gminy. W naj
bliższą niedzielę 13 bm. o godz.
16 wystąpią na Zarabiu z pro
gramem estradowym artyści
scen krakowskich.*

*'">'
Dzi§ ODBYWA SIĘ PRO

MOCJĄ uczniów Szkoły Chorą
żych Pożarnictwa, będącej 2-
letnini studium policealnym,
kształcących techników chorą
żych pożarnictwa w specjalno
ści ochrony przeciwpożarowej.
Szkoła ta znaną jest ze swej
działalności społecznej, zajmu
jąc IV miejsce . wśród szkół
polićealńych w Krakowie oraz

I miejsce w Nowej Hucie.

Czereśnie, a także wczesne

truskawki znalazły, się już na

placach targowych i w sklepach.
Pierwszych w tym roku owoców

jest jeszcze niewiele, ale z każ
dym dniem będzie ich coraz wię
cej -i znacznie tańszych. Na ra
zie ną wczesne czereśnie, Zwane
majówkami, obowiązuje cena 36
zł za kg, a ńa wczesną odmianę
truskawek tzw. murzynkę cena

70złzakg.
Tylko pewne ilości czereśni

ok. 300 kg dziennie' — pochodzą
ze skupu Spółdzielni Ogrodniczej
w miejskim województwie kra
kowskim, głównie w Karniowie
w gminie Kocmyrzów czyli w

rejonie naszego „zagłębia owo
cowego”. Resztę na zaopatrzenie
Krakowa na rażie ok. 500 kg
dziennie — sprowadza się z ob
fitujących w czereśnie okolic
Brzeska i Tarnowa. Stamjąd też

będą pochodzić przeważnie dal
sze transporty czereśni również
pożntejiżycjh; odjhtiitf.;’

" ii E »/'
Jeśli razie o truskawki, Spół

dzielnia Ogrodniczą skierowała
do sprzedaży wczoraj pierwszą
partię'300 kg z punktu Pietrze-
jowice również w gminie Koc
myrzów. Stąd, a także z nowo

założonych i dobrze rozwijają-1-
cych się plantacji w gminie Mi
chałowice będziemy mieli dla
Krakowa ponad .50 proc. dostaw
truskawek. Resztę musimy spro-
wadzić z woj. tarnawskiego, kie
leckiego, lubelskiego i radom
skiego.

Na większy skup i dostawy
truskawek — ok. 2 tony dzien
nie k— będzie możną liczyć od
przyszłego tygodnia. Ich podaż

X

zdecydowanie się poprawi.po 20
czerwca, a pełne zaopatrzenie w

truskawki — uwaga'gospodynie
robiące przetwory na zimę — u-

trzyma się przypuszczalnie do i 0
lipca. Urodzaj i zbiór truskawek

zapowiadają się dobrze; lepiej
niż w zeszłym roku. Owoców na

krzakach jest sporo, iyle że nie
co drobniejszych jak zwykle. (Z)

W 70 rocznicę urodzin

prof. Janusza Walczaka
W Politechnice Krakowskiej

odbędzie się w najbliższy ponie
działek uroczysta sesja z okazji
70 rocznicy urodzin profesora
JANUSZA WALCZAKA wybit
nego specjalisty w dziedzin),
mechaniki technicznej.

Dorobek' naukowy i dydakty-
cżny profesora przedstawi prof.
dr Michał. Żyć^lmyysliń.. Na sesjąTM h

wygłoszone zostaną również re-

fęraty-.iną ,temą,l> ‘dynamiki, mftRjoi
chaniki ciał odkształcałbyćh, <

materiałoznawstwa itd.

Profesor J. Walczak jest obec
nie kierownikiem zespołu mę-
chaniki ciał odkształcałnyćh In
stytutu Mechaniki i Podstaw
Konstrukcji Maszyn. Z Politech
niką Krakowską związał, się od ■
pierwszych dni jej powstania, tj.
od 1945 roku, zajmując tu szereg
odpowiedzialnych funkcji — pro
rektora, dziekana, dyrektora

’ In
stytutu. . . , . t,

W swoim dorobku Profesor po
siada ok. 60 prac naukowych,
publikacji i skryptów. * "

Z okazji „Diii Tarnowa” zosta- j
r.ie otwartą VTII Oddziałowa
Wystawa Filatelistyczna „Tar
nów 76” pn „Człowiek — Praca
— Sztuka”. Czynną ona będzie w

dniach 13—20 czerv/ca w Aulj I
1 -ebpm Ogólnokształcącego. w

T?.?.Iowie prz.y ul Krasickiego 2.

Ną wystawie będzie można o-

? '

yć -38 zbiorów filatelistycz
ny -.h prześstaT/ionyćh przez 22

Wystawców.
Z okazji wystawy został przy

gotowany specjalny okolicznoś
ciowy kasownik, którym będzie
można stemplować koresponden
cję na specjalnym stoisku pocz
towym urządzonym w miejscu
wystawy.

i

IIill
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ROZMOWY PRZY HERBACIE

Ostatni specjalista w złoconych brzegach
Patrząc na książkę pięknie oprawioną w skórę ze złoconymi

brzegami stron, trudno oprzeć się uczuciu żalu, że coraz

rzadziej takie arcydzieła .rzemieślniczego kunsztu goszczą na

półkach bibliotek prywatnych
— Dlaczego tak się dzieje —-

mówi ' twórca owej oprawy,
jeden z najstarszych mistrzów
sztuki introligatorskiej, pro wat

dzący swój warsztat w Krako-

kowie, WITOLD BARTYZĘL.
— Czasy powojenne nie--

sprzyjały naszej pracy. Kraj
odbudowywał się ze zniszczeń

wojennych, a. społeczeństwo z

trudem wiążące koniec z koń
cem nie miało czasu ani gło
wy, a przede wszystkim pje
niędzy na to, by zadbać o swo
je biblioteki. Ta artystyczną
specjalność była, wię® w zasa
dzie niepotrzebna. Równocześ
nie zaś książka musiała być
artykułem masowym, na kup-
nói którego mógłby sobie kąż'-
dy' pozwoFć. a więc tania. Nie

były to więc czasy kiedy mo
glibyśmy się wyżyć w two
rzeniu jakichś szczególnych
arcydzieł. Naszym klientem

stały się głównie zakłady pra
cy oraz prywatni wytwórcy
dewocyjnych pamiątek. Opra
wialiśmy rozmaite roczniki,
monitory, dzienniki ustaw itp.
A że przy tym cenniki za na-

i publicznych.
sze usługi były bardzo niskie
zawód przestał cieszyć się za-.

•>.teręśowani’em młodych.
— Właśnie, wszystkich

zakładów introligatorskich
mdrny obecnie w Krnko^
loię. niewiele ponad 2Ó, a

prowadzą jte przede wszy-
śtkirn v ludzie sfar-si, na

pewno doświadczeni i zna
komici fućhoiucy, ale - czę-

.. ito:już zmęczeni, czekają
. by odejść na emeryturę.

Czy rośną już
‘

ićTi na
stępcy?

— Z następcami jest gorzej
niż; źle. Chłopców w ogóle ten
zawód nie interesuje, pozostąją
więc dziewczęta, alie. miiszę się
przyznać, że rzadko któraś z

nich wykazuje prawdziwe w-

miłowanie' tej prący, pragnie
się jej naprawdę nauczyć. Pa
miętam, że mój mistrz mawiał:

'

„żeby dobrze opzawić książkę
trzeba znać jej treść”, a gdzie
tam teraz komuś chcialoby się
czytać książkę tylko pó to że
by dobrze wykonać oprawę. Ja

um, byłem specjalistą w tzw.

złotych brzegach, kto wie czy
nie Ostatnim już w tej chwili,
bb, (a specjalność zanikła zu-

pełnie.
.

— Jest Pan wychowaw-
,, cą młodzieży, ; jaki

Pan ratunek przed
wityrn zaginięciem
ligatorstwd?

— Na pewno bardzo

jest umożliwienie

chętnym otwieranie

zakładów, a więc stworzenie im
warunków lokalowych. Drugą
.sprawą nie mniej istotną jest
podniesienie atrakcyjności Za
wodu od strony artystycznej.

— Może wrópi zaintere
sowanie pięknie ręcznie o-,

prawioną książką, prze
cież stale wzrastają w na
szym spółeczeAstwie po
trzeby „wyższego rzędu’?

'
— Mam nadzieję, że może

kiedyś ludzie zrozumieją. że

poza zaspokajaniem takich po
trzeb jak samochód,
wyflizowahe łazienki
i inne, szlachetniejsze,
wierzę by nastąpiło to

.

— Dziękuję za rozmowę.
BOGUSŁAWA PAŁCZYŃSKA

widzi
całko-
intro-

ważne
wszystkim

nowych

meble,
. istnieją
ale nie

prędko.

Ii
I

i

Jutro (niedziela, 13 bm. godz.
14.30 — II program TVP, kolor)
na małym ekranie krakowsko-
warszawska edycja kolejnego od
cinka cyklu „Ocalić od zapomnie
nia”. Pr,ogram przygotowali: Zo
fia Halota i Zbigniew Święch.

Tym razem realizatorzy zapra
szają telewidzów w głąb starych
parków i pięknych ogrodów7, ota
czających zabytkowe obiekty. O
losie „zielonych cudów” wypo
wiadają się m. in. były generalny
konserwator zabytków, dzięki któ
remu Zamek Króletfski w War
szawie wraca do świetności
prof. dr Jan Zachwatowicz i obec
ny główny mecenas zabytków;
który, stare dworki, folusze Czy
młyny oferuje prywatnym użyt
kownikom — dr Bohdan Ryma
szewski. Reporterzy udali się' do

posiadaczy starych dworków pod
krakowskich, odwiedzając m. in.
dwór w Bclechowicach oraz dwo
rek w Glanowie, posiadający
świetne tradycje zarówno z cza
sów powstania styczniowego - jak
i Okresu ostatniej wojny. Właści
ciel — Zbigniew Novak* utalento
wany artystą-knpista dzieł sztdki»

jako jedyny z Polaków wystawiał
swe prace w Wersalu. Opowiada
on, w jaki 'sposób zadbał o pięk
ny dworek W Glanowie, wyposa
żenie wnętrza. Obiekt ten nie u-

stępuje wspaniałością; Żelazowej
Woli.

Będzie

c* -I **

Śnieżka

Mayr —

7S godz.

aktorka

-IGA MAYR
W 18 z kolei programie krakow

skiego cyklu „Twarze .Teatru” —

Krzysztof Miklaszewski przedstawi
telewidzom aktorkę Teatru Pols
kiego we Wrocławiu — Igę
emisja: niedziela, 13. VI;
16.30 — 17.03, program II.

Ta, najpopularniejsza
Wrocławia, niestety nie znana sze
rzej polskiej publiczności, a fa
scynująca możliwościami i skalą
podejmowanych zadań scenicz
nych, przedstawi 4 role: tytułowej
bohaterki z „Profesji Pani War-

ren,?, Matki ze „Ślubu” Gombro
wicza, Alicji ze „Śmiertelnego
tańca” Strindberga i Kathleen z

„Domu” Storeya. Komentarzem

tych dokonań są za-ówno wypo
wiedzi ludzi teatru jak 1 krytyków,
którzy prowadzą dialog z Igą Mayr.

Teatrze „Groteska” odbę
dę w dniach 20—25 czerwca

przegląd sztuk nagrodzonych na

festiwalach teatrów lalkowych
z udziałem teatrów polskich i

zagranicznych. Okazją jest 30-le-
eie „Groteski”. W przeglądzie
udział wezmą: Teatr Lalki i
Aktora z Lublina, Poznański
Teatr Lalek, Teatr „Dzieci Za
głębią” z Będzina, „Rabció” z

Rabki, „Eaniajuka” z Bielska,
Teatr Allaihi Babszinhaz z Bu-

dapesżttf no i oężywiścife nassa

„Groteska”. Przedstawienia bę
dą się odbywały jn. in. w Bar
bakanie, w Teatrze „Bagatela”,
w Teatrze Ludowym,, na dzie
dzińcu Muzeum Archeologiczne^
go i w siedzibie „Groteski”.
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Poniedziałek I
18.25 Program dnia. 16.39 Dzien

nik. 16.40 Obiektyw. 17 Kino Zwie,
r^yńca. 17,30 Echo Stadionu. 17.50
Ostatnia rozgrywka — film. ser.

prod. bulg. 18150 Szare na złote —

mam pomysł. 19.20. Dobranoc, 19.30

Dzignhik. 20.15 Wiadomości spor
towe. 20.25 Teatr TV Faust. 22.15
Dziennik. 22 .30 Program publ.

PROGRAMY OŚWIATOWI
■12.45, 13.25 TV Technikum Rolni-

eze. 14 .40, 15.15 Kurs przygotowaw
czy.

Poniedziałek II
16.25 Język riiemiecki. 16.W Pro

gram dnia. 16.55 Czarne chmury —

ode. 1 — film ser. prod. poi. 17.45
Białko z ropy naftowej — progr.
pópularnonauk. 18'15 Ocalone od za
pomnienia — rep. 19 Kronika. 19.20

D>Ót?rąnoc. 19.30 Dziennik. 20A5
Wiadomości sportowe. 20.25 Pro
gram publ. 20.55 Soliści polskiego
baletu. 21.15 • „24 godziny’*. 21.25
Trybunał Wyobraźni — progr. publ.
kult. 22.30 Język angielski w nau
ce i .technice.

Wtorek I
9 Brygady Tygrysa — film ser.

prod. fr. 16.25 Program dnia. 16.30

Dziennik. 16.40 Obiektyw., 17 Przed

ekranem. 17 .30 Wielka woda—pr.
progr. popularnonauk. 18.05 Studio

Telewizji Młodych, 18.50 Program
publ. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dzień-,
nik. 20.15. Wiadomości sportowe.
20.25 Przypominamy, radzimy.. 20.30

Paryscy Mohikanie — ode. 1 ser.

filmu prod. CSRS. 21 .20 Świat 1

Polska. 22 .05 Dziennik. 22 .20 Odgło
sy wiosny — progr. muz.-bal. 22.45

Lektury Pegaza.
- PROGRAMY OŚWIATOWE
6, 6.30 TV Technikum Rolnicze.

Wtorek II
16 Język niemiecki. 16.25 Pro

gram dnia. 16.30 Malarstwo i film.
17.20 Kino letnie — Czerwone i zło
te — film prod. poi. 19 Kronika.
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik.
20.15 Wiadomości sportowe. 20.25
Wtorek melomana. 21.30 — „24 go
dziny”. 21 .40 Teatr TV — Faust.

(od14VIdo

Środa I

9 Paryscy Mohikanie — ser. film

prod. CSRS. 16.25 Program dnia.
16.30 Dziennik. 16.48 Obiektyw.
Blok targowy TV Polskiej. 17.10
Od jarmarku do targów — progr.
publ. rozrywk. 18.30 Mister ekspor
tu — progr. publ. 19.05 Rewia tar
gowa — progr. rozrywk. 19.20 Do
branoc. 19.30 Dziennik. 29.15 Mi
strzostwa Europy w piłce nożnej:
CSRS —

. Holandia. 22 Dziennik.
22.15 Róże od pana Reinhardta —

film prod. ang. 23.05 Studio pry
watne — progr. kabaretowy.

PROGRAMY OŚWIATOWE

12.45 TV Technikom Rolnicze.

14.40, . 15.15 Kurs przygotowawczy.

18 VI 1976 r.)

Środa II

17 Program dnia. 17.05 Dla mło
dych widzów. 18.05 Kino letnie —

Arsen Łupin — film ser. prod. fr.
19 Kronika. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 30.15 Komu maj —

progr. muz. -rozrywk. 20.45 Morze

sprzyja talentom — progr. film.

,21.10 — „24 godziny". 21.20 Sukces

profesora — progr. public. 2L45

Zaśpiewajmy chórem — rep. muz.

22.10 360 st. wokół Pereta — film

prod. hiszp.

Czwartek I

6 TV Technikum Rolnicze. 8 .55

Program dnia. 9 Trzy orzeszki dla

Kopciuszka — film prod* CSRS.

10.25 W starym kinie — Manewry
miłosne — film arch. prod. poi.
11.35’ Klub Sześciu Kontynentów.
12.35 Studio, Montreal 76. 13.05 Wiel
ka gra — teleturniej. 14 .05 XYŻ —

cz. 2. 14.35 Konkurs Eurowizji 76—
koncert nagrodzonych piosenek.
15.30 PegaZ. 16 Operowe qui pro
quo. 17 Podróże detektywa — film
ser.' prod. ang: 18 Wszystko ta

wszystko. 19.20 Dobranoc; 19,30
Dziennik 20.15 Mistrzostwa Euro
py w piłce -nożnej; Jugosławia —

RFN. 22. Dobry wieczór tu Łódź.

Czwartek II
15.20 Program dnia. 15.25 Znajo

mi z węgierskich płyt — progr. -

rozrywk. 15.50 Tawerna pod Różą
Wiatrów. 16.20 Kino letnie — Ka
pral w matni — film prod. fr. 18

Zmiana wachty — progr. rozrywk.
prod. TV NRD. 19.20 Dobranoc.
19.30 Dziennik. 20.15 Kobieta wąż —

film prod. ang. 21 .40 Morskie ogni
wa — Francja — progr. publ. 22.10

Wiosna w Wiedniu — progr. muz.

23.25 Język francuski.

Piątek |
9 Podróże detektywa — filmi-erj

prod. ang. 16,25 Program dnM JmR
Dziennik 16.40 Obiektyw- 17

informacje, opinie. 17.10 TV !nfor'
mator Wydawniczy. 17.25 Patrol'

17.50 Przez maskę płetwonurka —

film dok. prod. fr. :18.15 Program
publ. 18.45 Eureka; 19.10 Dobranoc
19.30 Dziennik. .20.15 Wiadomości

sportowe 20.25 Teatr Małych
Form — Ireneusz Iredyńskl —'Nie
mowa. 21 Drogowskazy,'-; 21 i5
Dziennik 22 Żywoty instrumen-
tów — progr. muz.

PROGRAMY OŚWIATOWE
14.40, 15.15 KUrś przygotowawczy.

Piętek II
•16.35 Program dnia. 16.40 Postaw

się nie zastaw się. 17 .30 Kino fe.
tnie — Oaza — film prod. CSRS
18.55 Oferty. 19 Kronika. 19.20 Do-‘
branóc; 19.30 Dziennik. 20.15 Wia
domości sportowe; 20.25 Maturzy
ści-: 76. • 21.25 Na końcu -języka - -

progr. oświatowy,. 21 .55 -Podróże

detektywa — film ser.- prod. ang.
22.55 .

— „24 godziny’*.
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SOBOTA

12
CZERWCA

Jana,
Onufrego

NIEDZIELA
li

CZERWCA

Lucjana-,
Antoniego

TEATRY
Sobota

Słowackiego 19.15 Sułkowski. Mo
drzejewskiej

' 19115. Rozmowy przy
Wycinaniu lasu. Kameralny 19.15
Garbus., Bagatela; 19.30 Egzorcyzm.
Ludowy 19.15 Goście hotelu du
Parć. Operetka (Lubicz 48) 19.15
Pani P.rezesowa. Kolejarza (Bo
cheńska 7) 19 „Ją tu - rządzę’*,
„eref 66” (pi. Wolnica 1) 20 Wy
tłumacz mi stary. Jama Michali
kowa 22 Kabaret.

Niedziela
Słpwaękięgó 14 Madama Butter-

fly, 19.15 Ułani (ód 1. ,16). Minia
tura 19.15 Ijon. Modrzejewskiej
19.15 Rozmowy przy wycinaniu la
su. Kameralny 19*15. Garbus;-- Ba
gatela 11, 14* Ania z Zielonego
YŻżgórża, 19.30 Egzorcyzm. Ludowy
19.30 Goście hotelu dii Parć. Gro
teska 1.6 KarlsS<ó|)c'z dachu. Kote-'

15 i 19-! r,Ja- tu rządzę’*.
’

„eref 66.** 20 Ostróżnie z ogniem.

KINA
Sobota

kach (fr. 1 . 18), • 15.45, 18, 20.15 C.on
amore. Wanda 10^ 12.15 Ucieczka

gangstera (USA 1. 18), 15.45, 18, 20.15
‘ Krótkie życie. Sztuka 10.15, 12.30,

j
’

15.45, 18, 20.15 Czerwona 'róża (wł.
1. 15) . Mł. Gwardia 12. 14.15, li, 19.15
Umrzeć z miłości. Wrzos 11, 12
Bolek i Lolek, 13 Winnetou wśród

sępów (jug. b.o .), 15.45, *18, 20 Gdy
by Doń Juan był kobietą. Świt
13, 15.45, 18, 20.15 Trzej muszkiete
rowie. M . Sala 15, 17, 19 Dajcie
sensację na pierwszą stronę.
Światowid 11 Śmierć., Indianina

(rum. b.o.), 15.45, 18, 20.15 Ostanie
zadanie. M. Sala 15.30, <18.30 Annh

tysiąca dni. Wisła 11, 12 Bójki, 13,
15.45, 17.45 Sugarland express. 20

Oszukany. Maskotka 10.30, 11.30

Bójki; 15,30, 17,30, 19.30 - Wybawie
niem będzite śmierć?‘Pasaż 10, 11,
.12,. 13, 15, 16, 17 Przygody Bolkami'
Lolka, 18, 20, 22 Śmiech W ciem
ności. Podwawelskie li, 12 Bajki,
16, 18 Britannic w niebezpieczeń
stwie. Puchatek 11/ 12, 13,: 15, 16,
17 Coralgol na biegunie,., północ
nym, 18 Nie ma róży bez ognia.
Tęcza 17, 19 Pierwsza spokojna
.-noc,; Ugorek 11, 12, 13 "Bajki) Ż15,,

I 17, 19 Niezwykłe przygody Włp-
i chów w Rosji. Sfinks 11, 12, 13

Bajki,. 16, 18, 20 Ucieczka przez pu-
[ stynlę. ZZK (Prolcocim) 19 Char-
I ley' Varrick. Kultura 11. Kopciuszek
j (radź, b.o .), 16. 18 20 ęzklana ku

la (poi. I. 15). MiŚrę 11, 15, 18, 20
Waźżż. Dora Żołnierza 12.30 Bajki,

WYSTAWY

kowskie 5: Malarstwo St. Fijałko
wskiego (sób. 11 —18. niedz. niecz.),
Sztuki Współczesnej, Bracką 2;
Grafika Andrzeja Pietscha (sob.
11—18, niedz. niecz.), „Desa”,' św.
Jana 3: Drzeworyty barwne A.

Kalczyńskiej (sob. 11 —18, niedz.

niecz.), Pałac Sztuki., pl. Szczepań
ski 4: VI Międzynar; Biennale
Grafiki, Kraków 1976 (sob. niedz.

11—18), N. Huta, al. Róż 3: „Suk
cesy polskich artystów na MBG
1968—72” (sób. niedz. 11 —18), Ry-
dlówka, Tetmajera 28 (sob. niedz.

11—14), KTF, ul. Boh. Stalingradu
13: „Venus 76” (9—21), SHS, Ry
nek Gł. 22: Fotogramy E. Rachwa-
ła-Niedzica (sob. niedz. 11 —16), Ko
palnia Soli, Wieliczka, (sob. niedz.

8—18); Muzeum Żup Krakowskich

'(sób. niedz. 9—20), Muzeum Lotnic
twa i Astronautyki, Czyżyny (sób.
hie'dz. 10—14), Kramy Dominikań
skie, Stolarska 810: Laureaci 5

MBG, wyst. indyw. W. Muller —

J. Cupryś (sob. li—18, niedz.

.niecz.) .

wa Huta — al. Rew. Październiko
wej 6, Floriańska 15.

RÓŻNE ■
ZOO (Lasek Wolski) od godz. 9.

Ogród Botaniczny (Kopernika 27)
10—17 . .

Salon Gier Sport. — ul, Marka
34 — Planty (codz. 10—21).

Salon rozrywk., ul. Pstrowskiego
12 (11—21).

Cyrk „Arena** (Bieńczyce, ul.

Broniewskiego) sobota 19, niedz.
15i19.

Sobota

Program I
ŃA FALI 1322 M

MUZEA

DYŻURY
Sobota

Kopernika 21,Chir. dżiee.Chir.
Prokoćim, Laryng. Kopernika 23a,
Okulist. Kopernika 38, Urolog.
Grzegórzecka 18, Ne.uról. Botanicz
na . 3, Pogot. Ratunk.: Siemiradz
kiego 1: wypadki tel, 09. zachoro
wania i przewozy: 380-55,; Rynek

Kijów 15.45, 18, 20.15 Świat Dzi
kiego Zachodu (USA 1. 15). Ucie
cha 15.45, 18, 20 Policjanci (USA
1. 18), 22 Ostdtni skok gangu Olse
na (duń.). Warszawa 15.45, 18, 20.15

Trzej muszkieterowie (panam—
ang. b .o .). Wolność 15.45, 18. 20.15

Drapieżca- (fr. 1. 15). Apollo 15.45,
13, 20.15 Ćon amore (poi. 1. 15).
Watida 15.45/ 18, 20.15 Krótkie ży
cie- (poi., 1. 15).' Sztuka-studyjne
1^.45, -13,720.15 Dzień Iluzjonu —

filmy* z Cyklu: Taniec i piosenka
na ekranie. Mł. Gwardia (Lubicz
15; 14.45, 17 Umrzeć z miłości (fr.
1. 15), 19.15 Play Tinie (fr; b.o.) .

Wrzos (Zamojskiego 50) 14.45, Baj
ki, 15.45, 18, 20 Gdyby Doń Juan

był-- kobietą (fr. 1. 18), Świt (N.
Huta, os. Teatralne 10) 15.45, 13,
-20.15 Trzej muszkieterowie (pa
nam. -ang. b.o.). M. Sala 15, 17, 19

Dajcie sensację na pierwszą stro
nę (wł. 1 . 15). Światowid (N. Hu-,
ta, ós. Na Skarpie 7) 15.45, 18, 20.15
Ostatnie zadanie (USA 1. 18). M .

Sala 15.30, 18.30 Anna tysiąca dni

(ang. 1 . 15). Wisła (Gazowa 21)
15:45; 17.45 -Sugarland express
(.USA 1. 15),. 20 Oszukany (USA

,1.. 18). Maskotka (Dzierżyńskiego
56)' 15 30, 17.30, 19.30 Wybawieniem
będzie śmierć (fr; 1. 18). Pasaż

(Pasaż Bielaka) 15, 16, 17 Przygody
Dołka i Lolka, 18; 29, 22 Śmiech w

ciemności (ang. 1. 18). Podwawel
skie (Komandosów 21) 16, 18 Brita-
nic w niebezpieczeństwie (ang. 1.

15). Puchatek (Park Jordana) 15,
16, 17 Coralgol na biegunie półno
cnym, 18 Nie ma róży bez ognia
(pól. - 1. 15). Tęcza (Praska 52) 17,•_
19- Pierwsza spok-ojńa noc (wł. 1.

18).- Ugorek ,(os. - Ugorek) 17, -19

Niezwykłe przygody Włochów w

Rcsji (radź. b.o.) . Sfinks (Majako
wskiego 2) 16, 18, 20 Ucieczka .przez
pustynię (fr. 1 .' 15). ZZK (Proko-
cim-Bieżanówska 71) 19 Charley
Vąrrick (USA 1. 18). Kultura (Ry
nek Gł. .27). 18, 20 Poza czasem

(węg. 1 . 15). Wiedza (Rynek.GŁ 27)
17.15 Skarby gorących skał (poi.
b.o .). Mikrą (Dzierżyńskiego 5.) 16,
18, 20 V7ążżż (USA 1. 15). Dom koł
nierza (Lubicz 48) 16 Mściciel (USA
1. 18).

Niedziela
Kijów 11, 15.45; 18; 20.15 Świat

Dzikiego Zachodu. . Uciechą 10,
12.15, 15.45, 18, 20 Policjanci. War
szawa’ 1215, 15.45, 18, 20.15 Trzej
muszkieterowie. Wolność 10, 1215,
15.45. 18, 2'0.15- Drapieżca. Apollo
10-li lO : Niewinni o brudnych rę

Sobota — Niedziela

Wawel-komnaty „Sztuka Wazów i

w Polsce” (sob. niedz. 10—18),
„Wawel zaginiony** (sób. niedz.

10—15.30), Skarbiec, i Zbrojownia
(sób. niedz. 10-7-15.30), Zamek i Mu
zeum w Pieskowej Skale (sob.
ńiedz.' 10—17), Muzeum Lenina/,
Topolowa 5? Lenin W Polsce (^sob.
10—17, niedz. 10—15), Oddział w

Poroninie (sob. niedz. 8—16), w

Białym Dunajcu (sob. niedz-. 8—

16), Muzeum Historyczne- Oddzia
ły: Jana 12: Dzieje i kultura Kra
kowa „Militaria” i „Zegary” (sób.,
niedziela 9—14), Szpitalną 21

Dzieje teatru krakowskiego; Ma
larstwo Waldemara Kszczano-
wieza (sob. niedz. 9—14), Krzysz
tofory, Rynek Gł. 39: kolor od

grafiki do eksperymentu elektro
nicznego (sob. niedz. 9—14), Fran
ciszkańska 4: Nowa Sztuka (sób.
niedz. 11 —18), Muzeum Narodowe —

Oddziały: Sukiennice — Galerią
polskiego malarstwa i rzeźby 1764—
1900 (sob. niedz. 10—16), Dom Ma
tejki, Floriańska 41 (sob. 10—16,
niedz. 9—15), Szolayskich, pl.
Szczepański 9: Pol. malarstwo i
rzeźba do 1764 r. (sob. niedz. 10—

16), , Czartoryskich, . Pijarska 8;
Wyst. arcydzieł ze zbiorów Czar-,
toryskich (sob. 10—16, niedz. 9—

15), Nowy Gmach, al. 3 Maja- 1;
Polskie malarstwo i rzeźba XX w.,

Ekspresjonlzm w grafice polskiej,
Grafika i fotografika (sob. niedz.

10—16), Archeologiczne, Poselska 3:

Starożytność i średniowiecze Ma
łopolski, Kolekcje zabytków ar
cheologii śródziemnomorskiej,
Lampy naftowe (sob. 14—18, niedz.

10—14), Podziemie kościoła św.

Wojciecha w Rynku Głównym:
„Dzieje Rynku krakowskiego”
(sob. 9—16,■_niedz. 13—17) , Etnogra
ficzne, pl. Wolnica 1: Twórczość

artystyczna dzieci głuchych (sób;
niedz. 10—15), Przyrodnicze, Sław
kowska 17: Fauna Polski, „Fauna
epoki lodowcowej” (sob.; niedz. 10
— 13 wst. wolny), Pawilon Wysta
wowy, pl. Szczepański 3a: VI-,
Międzynar. Biennale Grafiki, Kra
ków 1976 (sob. niedz. 11 —18), Ga
lerie ! Krzysztofory, Szczepańska 2:

Wyst. Joe Tilson (W. •.Brytania),
Hans Hamngren (Szwecja) sob.
niedz. 11 —18), Pryzmat, Łobzow
ska, 3: „Protografia 76” (sob. 9—

19, niedz. miecz.), ZPAF, ul- Anny
3.: Sygnały mijającej teraźniejszo-1
ści (sób. -niedz. 10—18), Sztuki No-
woczesnej, N. Huta, os. Kościusz-1

Podgórski; 2:, 625-50, 657-57^ Al. Po-

j ko|u’J: >109-01} 105-73, Lotąisko Ba
lice 743-68, SkaWina 09, Wieliczka
9, 557-69, Krzeszowice 9, 88, My-’
ślenice 09, ProśzoW^ć^,,;9,
tel. 07, Tęlęfp^i: żąufąniąy 371-^7

(16—22)', dla dzieci r i ińłodzieży
611-42 (sob. 14—18,; ńiedz. nieicz.),
'Straż Pożr 08, Pomoc Dr-ogowa
PZMot Kraków 417-60 (sób. 7—22,
niedz. 11—15), Zakopane 27-97, N.

Targ 29-42, N. Sącz 208-25, Tarnów
39-96 (sob. 7—16, niedz. 11 —15), In
formacja o Usługach, Mały Rynek
5, tel. 565-88, .223-56 (niedz. niecz.):,
Nowa Huta: Pogot.. MO tel. 411-11,
Pogot. Ratunk. 422-22, 417-70, Straż
Poż. 433-33, Dyżur pediatr. dla Not

Wej Huty, Szpital w Nowej Hucie,
Informacja kolejowa zagr. 222-48,
centr. 237.-60-70, wew. 3514, kraj.
595-15, 238-80 do 82, Informacja ko
dowa tel. 413-54 (dla N. Huty),
203-22, 203-42, 584-23, 230-19, Mili
cyjny Telefon Zaufania 216-41 całą
dobę, 262-33 (8—16), Krak. Tow.

Świadomego Macierzyństwa, Mlodz.
Poradnia Lekarska, ul. Boh, Sta
lingradu 13, tel. 578-08 (codz. 9—

18), Wizyty domowe lekarzy chorób
dzieci — Lek. Spółdz. Pracy, tel.

583-43, 568-86 (sob. 16—23.30, niedz.

8—23.30), Informacja Turystyczna
„Wawel-Tourist”, Pawia. 8, tel.
260-91 (sob. 8—20, ńiedz. 8—15), In
formacja. Kulturalna, KDK, pok.
144 (III p. tel. 344-02 (w godz. 11 —

18), Poradnia Przedmałżeńska- 1

Rodzinna, pl. Wiosny Ludów 6

(pon. śr. i pląt. 16—19), Dyżurne
przychodnie — ogólne, pediatry
czne, stomatologiczne, gabinety
zabiegowe (świadczenia ambulato
ryjne i wizyty domowe), przy
chodnia, al. Pokoju 4, w godz. 18—

22, tel. .181-80, a dla poradni pedia
trycznej 183-96 — dla Śródmieścia,
Przychodnia, os; Jagiellońskie bl. 1,
w godz, 18—22, tel. 469-15 — dla

Nowej Huty. Przychodnia, ul. Kro
nikarza Galla 24, w godz. 18—22,
tel. 725-55 — dla Krowodrzy, Przy
chodnia, ul. Krasickiego Boczna 3,
w godz. 18—22, tel/ 618-5-5,. — dla

Podgórza, Informacja Służby Zdro
wia: od godz. 8 do. .22, .tel. 378-80,
od godz. 22 do 8, tel. 240-93.

Niedziela
Chir. Trynitarska 11, Chir. dziec.

Prądnicka 35/37, Laryng. Koperni
ka 23a, Okulist. Witkowice, Urolog.
Grzegórzecka 18,- Neurol. Kobie
rzyn.

■ APTEKI H

Sobota — Niedziela

Dyżury nocne: Waryńskiego 24,
Długą 88; Rynek Podgótski 9, No
wa Huta — al. Rew. Październiko
wej 6.

Niedziela

Dyżury dzienne: Waryńskiego.24,
Długa 88, Rynek podgórski 9, No

Wiadomości: 19, 20, 21, 22, 2.3,
17 Radiokurier. 18 Muzyka i ak

tualności, 18.30 Parada polskiej
piosenki. 19.15 W kręgu melodii

operetkowych. 19.30 Festiwal Pio
senki Radzieckiej. 20.30 Sprawozd.
z międzyn. tenisowych mistrzostw

Francji (w przerwie Festiwali?).
20.50 D.c. Festiwalu. 22:30 Sobotnia

dyskoteka.

Program II
NA FALI 249 M

Wiadomości: 21.30, 23.30 .

17 Muzyka ńa dworze bUrgundz-
kim Filipa Dobrego. 17.20 Nowości

poetyckie Wydawnictwa Literac
kiego,^ 17.40^ ;„Ć^ąt^’’. 17,.55 Uw4rtu-

ra romśhtycżna. 18.30 Echa dnia.
18.40 „Czas i ludzie*’/— aud. kóm-
.batanekas 19 ‘Matysiakowie; ^9.30

Opera w przekroju -r V. Belłini —

Norma. 20.30 Kamera. 20.45 „76 lat

muzyki naszego stulecia”. 21.45
Wiadomości sport; 211.50 Barok dla

wszystkich; 22.30 „Tęsknota dó al
chemii” — aud. satyr. - 23 Panorama ;

stylóW jazzowych, 23.40 Madryga-;
ły C. Monteverdiego.

Program III

UKF 66,89 MHz
Wiadomości: 17, 19.30,
17.05 Muzyczna-" poczta UKF. 17.40

W książkach i w życiu. 18 Muzy-
kobranie. 18.30 Polityką dla wszy
stkich. 18.45 W roli głównej zes
pół Blackbryda. 19.50 „Lewe pie
niądze*’ — 18 ode, pow. Mac Do
nalda. 20 Zapraszamy do Trójki.
22.15 „Piknik na skraju drogi’’ —

2 ode. pow; A. i B. Strugackich.
22,45 Obrazy muzyczne R. Towne-
ra. 23.05 Wieczorne spotkanie z Fr.

Vondrackovą. 23.50 Gra i śpiewa
Zespół I Santo California.

Program IV

i audycje Lokalne
ROZGŁOŚNI KRAKOWSKIEJ

UKF 68,75 MHz
16.40 Wiadomości znad .Wisły i

Dunajca (Kr). 17 Na radiowej: an
tenie — wasze troski nasze wnioski
(Kr). 17.15/. Jazz na gorąco jazz ńa
zimno (Kr), 17,40 Dyskoteka dla

wszystkich — cz. II (Kr). 18 Audy- .

eja słowno-muz. pt. „Święty An
toni; /Święty Antoni, serce zgubi
łam: pod' miedzą” (Kr). 18.25 Czy
znasz swoje prawo? 18.40 Ziemia,
człowiek, wszechświat. 19 Jak być
rodziną? 19.15 Język francuski. 19.30
Stereofon. Studio Rozrywkowe
Rozgłośni PR w Krakowie (Kr).
21.15 Stereofon. program — muzy
ką poważna: (Kr). 22.15 Prof. dr. J.

K. Kostrzewski — lekarz epidemio
log. 22 .35 Panorama m.użyki ekspe
rymentalnej.

Niedziela

Program I
Wiadomości: 7, 8, S, 10, 16, 19; 20,

21 23.
7.18 Z nagrań Polskiej Kapeli pod

dyr. F. Dzierżanowskiego: ,7.30 Mo
skwa z melodią i pipsenką. 8 .15

Przeboje sprżed lat.' 9.15 Magazyn
Wojskowy. 10.25 Lista Przebojów.
11 Dla dzieci Teatr Fantazji —

„Olchowy staw" — cz. I słuch.
11.25 Radiowa musicorama. 12:05. W

samo południe. 12.35 Koncert mu
zyki, popularnej. 13 Wizerunki lu
dzi, .myślących — prof. St; Szym
borski 13.30 Graj gracyku. 14 Re
cital. z pauzą — Adam Zwierz.
14-30 W Jezioranach 15 Koncert

zyczen, 1'6.06 Teatr PR — ,;Hptel
pod Aniołem"/ słuch. 18.46 Gwiaz
dy jazzu. 17.15 Niedzielne spotka

nie Studia Młodych. 18 Kom.
Total. Sport, i wyniki regionalnych
gier liczbowych.. 18.10 3XR — Ra
diowa Rewia Rozrywkowa. 19,15
Wiadomości sport, oraz śprawoz. ź

Mlędżyn. Tenisowych Mistrzostw

Francji. 19,30 Festiwal Piosenki Ra
dzieckiej. 22 Radiovariete. 23.05
Wiadomości, sportowe. 23.20 Słyn
ne tematy filmowe.

Program II

Wiadomości: 7.30, 8.30, 12.30, 18.30,
21.30, 23.39.

7.45 W rannych pantoflach. 8,25
■Zawsze w niedzielę .— fel. A. J.

Wieczorkowskiego; 8.45 Chór Dzie
cięcy Radia NRD. 9 „pbrączki i

maska” — mag. lit. 9.30 Utwory
; D. Buxtehudego i C. Francka. 10
Nowości Polskich Nagrań. 10.30

Wspominamy debiuty. 11 Rozgło
śnia Harcerska. 1.40 Czy znasz

.mapę świata? 12.05 Koncert muzy
ki operowej. 12 .35 Zagadka lite
racka, 13 Muzyka symfon. 14 Kra
kowska Venus —

. wystawa foto
graf. w Krakowie. 14.30 Kameral
ne Utwory T. Bairda. 15 Teatr dla-

Dzieci i Młodzieży* „Szatan z VII

klasy*’ cz. II słuch. 15.30 „Dom
rodzinny, dom...” . 16 Koncert; cho
pinowski. 16.30 Podwieczorek .przy
mikrofonie. 18 Stylizacje taneczne

w muzyce kameralnej. 19 Teatr
PR— „Żarłoki” — słuch. 2Ó.20
Kantaty świeckie kompozytorów
-francuskich. 21 WójSko, strategia,
obronność. 21.15 Piosenki żołnier
skie. 21.50 Wiadomości sport. 21.55
Wirtuozi nowej muzyki. 22 .30 Li
sty z teatrów. 23 J. des Ęres —

Msza — „Pange lingua**. 23.35 Not-
turni rW. X, 'Móżarta.'

Program UL

Wiadomości. 8 .30, 14, 19.30.
7.30 Posłuchajmy jeszcze faz. 8.35

Co kto lubi-. 9 „Lewe, pieniądze’* —

odć. pow. Mac Donalda. 9.20 Gdy

| mówi- się A... aud. public. .10; ,,$)
minut na godzinę”. 11.15 Sżkńjka
muzyczna. 12 Atlantyk w ogriiir—
2 ode. słuch. K. Brodnickiego. 12 .25
•Wielkie recitale —- Lazar Bermani

13.15 Z nowych nagrań Pr.
14.05 Peryskop. 14,45 Za kierownL

cą. 15.10 Przeboje z nowych pht.
16.15 Marzenia a rzeczywistość*
1715 Antologia piosenki francus
kiej. 17.40 O sztuce rozmawiają d.
Wróblewska i A. Matynia. 17.55
Mini-max czyli minimum słów
maksimum muzyki. 18.30 „Człowiek
którego serce było w górach” —

słuch. 18,55J Kram z piosenkami;
19.50 „Lewe pieniądze” — odć.

pow. Mac Donalda/ 20 Pianista R.
Wcodward na estradzie. 21 -Poeci
o poezji. 21 .20 „Introspekcja n*\
22.15 Wieczory z Montaignem
„O miłości i małżeństwie”. 23.05
Z warszawskich klubów jazzowych.
23.50 Śpiewa W. Michnikowski.

Program IV

Wiadomości: 7, 8, 16.

7.30 Utwory J. S; Sweelincka. 8.30
Koncert poranny. 9 Poranek lit.-,
muz. (Kr). 10 Klub Młodych Miło
śników Muzyki. 11 .Nowości płyto-?
teki radiowej. 12,05 W samo po
łudnie. 12.25 Muzyka. 13 Teatr Kla
syki dla Młodzieży _

7 -. „W/ ńiałym
I dworku”* 14 Studio Stereo/ zapra

sza (Kr). 16.05 Wyniki Lajkonika
(Kr). 16.06 Studio Wawel (Kr). 16.40
Aud. lit, (Kr), 16.50 Koncert ży
czeń (Kr). 1,7.30 Warszawski Tygo
dnik Dźwiękowy. 18 Muzyka ludo
wa Więtnamu. 18.30 Encyklopedia
kultury. 19 Historiakonkursów

: unuzyczn-yeh. -20 f,Kprtcęrtyi.forwia-
•nowę . L. van. Beethoyeną. 20.^3:: R.
^Schumann — Kwihtót fortepianoi
■wy ^-ćfur.’ 2i;Ó5 ’‘^ym¥fce J.' Śibe-K
liusa. 22 Powtórzenie wyników
Lajkonika (Kr). 22 .01 Krakowskie
aktualności sportowe (Kr). 22 .10
Laboratorium.

Sobota I

15.55 Program dnia. 16 Dziennik.
1'6.10 Obiektyw. 16.30 Za kierowni
cą; 16.50 Sprawozdawczy magazyn
sportowy. 18.30 Festiwal Piosenki

Radzieckiej. 19.20 Dobranoc. 19.30
Monitor. 20.20 Teatr Komedii. —

Klara Feher „Wystarczy jeden te-?
lefon*’. 21.30 Dziennik. 22 .50 Wia
domości sportowe. 23.05 Rowery z

Bełsize — film rozrywk. pr. belg.
23.30 Opowieści Starszego Pana.

Sobota II

17.25 Program II proponuje, 17.35

Program dnia. 17 .40 Kino Letnie —

Ostatnie dwie godziny — film pr.
fr. 19 Kroniką. 19.20 Dobranoc. 19.30
Monitor. 20.20 -Muzyczny x portret
z autografem — pr. muz. TV
NRD. 21.15 Godzina Bolesława ■
Mierzejewskiego. 2215 — „24 go- i

dżiny”. 22 .25 Kino Miniatur — buł
garski film animowany. 23.10 Mię
dzynarodowe mistrzostwa Francji
w tenisie.

Niedziela I

6.05, 6.35 -Technikum. Rolnicze.

7:05 TV Kurs Rolniczy. 7 .40 Przy
pominamy, radzimy. 7.50 Nowocze
sność w dómu i zagrodzie. 815

Bieg po zdrowie. 8.30 Program
dnia. 8 .35 Wiadomości .sportowe.
8 40 Międzynarodowy wyścig sa
mochodowy. 9 Kino najmłodszych.
9.30 Antena. 9 .50 Przemysław i Ju-
dyia — film pr. TV CSRS. 11.15

Wojskowy Film Dokumentalny —

W partyzantce na Białorusi. 11.45
Dziennik. 12 .05 Polak w Bagda
dzie — film dok’. 12 30 Podarunki
-- teleturniej. 13.30 Bezkresne ho
ryzonty Amazonii — film doić 15
Gdzie diabeł nie może — widów
muz. 16 Losowanie Dużego Lotka
16 15 Piórkiem 1 węglem' 16,40 Re
fleksje. obywatelskie. 16.55 Spra
wozdawczy magazyn sportowy. -.

18.15 Festiwal Piosenki Radżięckiej.
— koncert laureatów 19.15 Wie
czorynka. 19 30 Dziennik. 20.20

Bajka dla dorosłych 20.30 „Bryga
dy Tygrysa? — film ser. pr.. fr,
21.25 Festiwal Piosenki Radziec-j.
kięj — Zawsze niech będzie słoń
ce,. 22.25 informacyjny magazyn
sportowy;.

Niedziela II

14,25 Program dnia. 14.30 Ocalić
od zapomnienia. 15,05 Dla mł<i wi
dzów — Bal kapitański. 16 Ta
trzańska Jesień 75 — Zespół Pieśni’’
i Tańca’ „Lach*’ — pr. folki. 16.30
Twarze ..teatru — Iga Mayr. 17 ki
no Letnie — Dwaj sierżanci —

film pr. wł. 18.30 Studio Montreal.
19.15 Wieczorynka. 19.30 Dziennik.
20.20 Goście z Friedrich Stadt-Pa-
last — pr. rewiowy TV NRD. 21 .05
Finał międzynar. mistrzostw Frań- t

cji w tenisie. 22 .05 Tomasz Mann —

film dok.

UWAGA
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UCZNIOWIE KLAS VIII SZKÓL PODSTAWOWYCHI
P. P. HOTEL „ORBIS — CRACOyiA”

KRAKÓW, al. PUSZKINA 1

przy/mujeWWłdoklaspie rwszych
Zasadniczej Szkoły Zawodowej
w atrakcyjnych zawodach:

• KELNERA ■
• KUCHARZA.

Zajęcia praktyczne odbywać się będą przez 3 dni'

w tygodniu w Hotelu „ORBIS-r-CRACOVIA” i w jed
nym z najnowocześniejszych hoteli „Holiday Inn” —

a w pozostałych 3 dniach uczeń będzie uczęszczać da

szkoły.

Dokumenty należy składać — w Hotelu „ORBIS —

CRACOVIA”, Kraków, al. Puszkina 1, w pokoju nr 8.

K-4226

FIAT 125 — 1500, z nową
karoserią — do sprzeda
nia. Kraków, Olimpijska 3
.

______ 4242-g
FIAT 125P ~ 1300,, rok
1971 — sprzedam, ~ Kra
ków^ Wolnica 9/2^ w go
dzinach 18—20.
______ __ 4339-g

KOMPLET mebli (mahoń) >

szafą/ dwa tapczany, to
aletka, biblioteka, sprze
dam. Telefon 432-59 go
dzina 16—18.

_________ 4171-g
SKODA 100 S, rok 1972 —

grudzień — sprzedam. —

Telefon 164-27 .

4' 4097-g
SZCZENIĘ boksera —

sprzedam. Pilotów 28/96 —

wieczorem. 4096-g

WROCŁAW! Spółdzielcze
M-2, zamienię na Kraków.
Oferty 4160 „Prasa” Kra
ków, Wiślna,. 2.

PRZYJMĘ na mieszkanie
2 pracujące panienki. —

Kraków* ul. Krakowska
39/6£a. 4176-g
PILNIE sprzedam super-
komfortowe M-3, własno
ściowe, w centrum. Ofer*
4306 „Prasa” — Kraków,
Wiślna 2.

TYCHYJ Spółdzielcze, su-

perkomfortowe, M-5 ; (54
m2), trźy pokoje z:7 jasną
kuchnią, blisko dw.órca
PKP — zamienię ńa Kra
ków. Oferty kierować:
Barbara Komorek, ul. Łu- .

kasińskiego 6 -- 32-200
Miechów. 4361-g

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO CERAMIKI

BUDOWLANEJ w KRAKOWIE zatrudni natychmiast

p ra cownikó w niekwalifikowany ch
przy pracy bezpośrednio w produkcji

w następujących Zakładach Ceramiki Budowlanej:

SYRENA 104. Ul. Spół
dzielców 6/67.

4365-g
PIERŚCIONEK z brylan
tem — 0,54 karata, sprze-
darm • — Oferty 4209 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

TRABANT 600 — sprze
dam. Telefon 545-39, go
dzina . 18—19. 3993-g

PEUGEOT 504; rok prod.
1973 — sprzedam. Oferty
4500 „Prasa”4 —. Kraków,
Wiślną 2.

Praca
BONY PeKaÓ — kupię.
Telefon 380-84.

4827-g

ZDECYDOWANIE kupię
garsonierę lub pokój z

kuchnią, własnościowe. —

Oferty 4108 „Prasa’4 Kra
ków, Wiślna 2.

POKÓJ z Kuchnią, super-*
komfortowe; zamienię na

2- lub 3-pokojowe,. super-
komfortowe. Warunki do
uzgodnienia. Nowa Huta,.
Centrum D, bl. 5/53 — w

godzinach 17—20.

OPIEKUNKA do dziecka,
potrzebna zaraz na stałe.
Samodzielny pokój. Kra-
Iców-Nbwa Huta, os.' Wil
lowe 13,5, telefon 455-13.

4515-g

Nauka

FIAT 126p, kupię. Tele
fon 752-87, wieczorem.

, _____________4765-g
SAMOCHÓD ■Trabant po
małym przebiegu — ku
plę. Podać rok 1 cenę. —

Oferty 4248 „Prasa" Kra
ków, Wiślna 2.

PIESKA — pudelka — su-

perminiaturowego, odcho
wanego — rodowodowego,
piękny okaz, sprzedam.
Kraków, Kaletników 18/9.

4409-g

CASTROL GTK — sprze
dam'. Telefon 509-02.

; 4599-g

STUDENT germanistyki
poszukuję komfortowego
pokoju. — Oferty 4551
„Prasa4’ <—■Kraków,''.Wiśl
na 2.

WARSZAWA 201, stan do
bry — tanio sprzedam, -r

Kraków, Waryńskiego 20.
4810-g

JADALNIĘ — orzech kau
kaski, biurko ściankę —

sprzedam. Telefon 212-34,
w godzinach 14—16.

4548-g

GARSONIERĘ śuperkom-
fortową/ 20 m:2, przy UL
Siemaszki — zamienię na

mieszkanie .^większe, śu-
perkomfortowe. — Oferty
4569 „Prasa4* — Kraków,
Wiślna 2.

OBOZY językowe dla
młodzieży w wieku" 14—
17 lat, w sierpniu br. —

|>rganizuje WZS „Oświa-
tta" — Kraków, ul. Mazo
wiecka 8, telefon 384-23,

- 84-23, 334-72 .

wczasy lingwistyczne —

język angielski i . nie
miecki), dla dorosłych,
t a Snieżnlcy k. Limano-

• 'ej, — organizuje WZS
j Oświata”* — Kraków, ul.
(Mazowiecka 8 — telefon
’ 394-23*334-72 .

K-4732

Kupno

KUPIĘ zagraniczny, głę
boki wózek dziecięcy .—

zamszowy! Może być ma
ło używany. , Telefon
542-14. , 4168-g
FIAT 123P, model 1873„ rok
1974 —-i ; kupię. Telefon
635-18,- godzina 7—9.

' ‘* 4333-g
TRABANT 601, kupię. —

Telefon 638-40, wewn. 166,
po godzinie 20 lub oferty
475? „Prasa" — Kraków,
Wiślna 2.

WTRYSKARKĘ automa
tyczną lub półautomatycz
ną — kupię natychmiast,.
Oferty 4758 „Prasa" Kra
ków, Wiślna 2.

DWA zegarki szwajcar
skie : Atlantic i Doxa —

sprzedamyZgłoszenia:
Nową . „Huta, os. Urocze
7,63.

‘

481o-g

WARSZAWA pićk-up po
generalnym remoncie, re-

j estrcfwany, sprzedam. - —

^Zgłoszeniś: Kraków, Mio
dowa 46 — telefon 554-21 .

4791-g

VW-1508, mikrobus, 57.000
km. Teł. <593-33,. »

4460*g
NOWY komplet \ wypo
czynkowy importowany.
Telefon 249-30 .

4536-g

PIĘKNY błam — łapki
karakułowe, czarne, sprze
dam. Zgłoszenia: telefon
315-78. 4549-g

KAROSERIĘ Warszawy —

combi, Syrenę 104, dp re
montu, sprzedam. — Kra
ków, Jazowa 8.

4572-g

DO wynajęcia 2-pokojowe
— superkomfortowe, ume
blowane mieszkanie. —

Czynsz z góry, za rok. —

Okres wynajęcia do uz
godnienia. — Oferty 4588
„Prasa” — Kraków, Wjśl-
ńa 2.

Nieruchomości

KUPIĘ pilnie samochód
ciężarowy *— maąkiiJęlez
lub Skoda. Oferty 4196
i,Prasa’* Krakdw. Wiślna 3.,

Sprzedaż

DWA tapczany '—' śprze-
dam. Telefon -542*47. .

-'

VELOREX 350 ems, sprze-
,dam. Telefon 222-69.

RATTŁERRI sprzedam.
• Lut>icż7 27a ■r' r

■ r:• 4125-g

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU SPOŻYWCZEGO
ODDZIAŁ KRAKÓW

ul. Grzegórzecka nr 79 w Krakowie

ZATRUDNI AJENTÓW
na bardzo dobrych warunkach:

- W SKLEPACH

-W KIOSKACH SPOŻYWCZYCH
- PRZY SPRZEDAŻY WODY SODOWEJ

Z WÓZKÓW SATURATOROWYCH ,

Zgłoszenia przyjmuje:
Dział Kadr PHS Oddział Kraków, ul. Grzegórzecka 79,

I V piętro, tel. 102-00, 102-12

K-4Ó57

Uwaga Rodzice!
Krakowska Fabryka Kabli i Maszyn Kablowych
w Krakowie — PRZYJMUJE MŁODOCIANYCH

do pracy i nauki zawodu w zasadniczej szkole

zawodowej oraz do przyuczenia zawodowego
, w Ochotniczym Hufcu Pracy

w następujących zawodach:

• OPERATOR maszyn i urządzeń kablowych
• MONTER urządzeń elektronicznych i aparatury
• ELEKTROMONTER

© ELEKTROMECHANIK

© ELEKTROENERGETYK
• slusarz
• STOLARZ
• MONTER wewnętrznych instalacji budowlanych

(hydraulik).
Szczegółowych informacji udziela i wpisy przyjmuje:

Dział Szkolenia Zawodowego KFK i MK w Krakowie,
ul. Wielicka 114, pokój nr 2.

K-4583
- • -- --- J mn.—-..—.

ZASTAV A 750 — sprze
dam. Nowa Huta, os. Pia
stów 7/2 — oglądać — so
bota —: do godz. 18.

4582-g

DOMEK wolnostojący z

ogródkiem — kupię. Pe
ryferie wykluczone. Mo
żliwość zamiany na miesz
kanie Własnościowe. Ofer
ty 4467 „Prasa4’, Kraków,
Wiślna; 2.

SAMOCHÓD ciężarowy
Ził, samowyładowczy, Vz
silnikiem i. podzespołami
Jelcza 315 M, z częściami
zapasowymi, sprzedam. —

Władysław Mączka, Ci-
chawka' 30; poczta Łapa
nów'koło Bochni.

'•; . ..i 3983-g

SPRZEDAM dom jedno
rodzinny, komfortowy. —

Kołodziej,
’ Ktaków - Pała

szów, ul. Szczygla 23. .

«BONARKA» — Kraków, ul. Fredry 4

«RYBITWY» — Kraków, ul. Jeżowa 6

“ZESŁAWICE* — Kraków — Nowa Huta

«ZIELONKI» — Zielonki 181 k. Krakowa

«MY$LENICE» — Myślenice, ul. Kasprowicza
«WIELICZKA» — Wieliczka, ul. Narutowicza

“PROSZOWICE" — Proszowice, ul. Leśna

15

32

14

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu,
w kierownictwach poszczególnych zakładów.

K-4208

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE

W KRAKOWIE, ul. MAZOWIECKA 25

ogłasza WPISY
bez egzaminu wstępnego, do 2-letniej Zasadniczej

Szkoły Dokształcającej, w zawodach:

• MURARZ-TYNKARZ S CIEŚLA-MONTAŻYSTA, @
s BETONIARZ S MALARZ STOLARZ < BLACHARZ

® POSADZKARZ

* Matrymonialne
ft1 f © ąją-Aą-iF
WOLNEGO, . bogatej'. Oso
bowości'' mężczyznę - part
nera,. najchętniej urodzo
nego 14-—23 sierpnia, rocz
nik 1942, wykształcenie
rnihimum średnie, wzftostu
169—180, interesującego się
między innymi zagadnie
niami psychologicznymi,
filozoficznymi, entuzjastę
tenisa, roweru, którego
celem życia jest podróżo
wanie dookoła świata z

dobraną partnerką, czyli
przedkładającego chęć po
znania nad dobra mate-

.rialne, poślubi odpowied
nia panna, dobrej prezfen-
cji’ własne mieszkanie.
Oferty 4479 „Prasa44, Kra
ków, Wiślna 2.

SPRZEDAM dom dwuro
dzinny’ na ukończeniu. *6
pokoi oraz • 3 na drugim
piętrze, . 3 kuchnie, jpo-
mieszćzenią*. na. warsztat

rzemieślniczy. Lokalizacja
— Borek ^ałęcki, blisko
tramwaju. *

—

, .Oferty 4183.

na 2.

F— ,rf»fierty 4183
imaków, Wiśl-4-

Zguby

ZAGUBIONO plastikową
teCzkę z protokołami

’

że-
brań. Uczciwego znalazcę
proszę o wiadomość- tęl.
409-63. 4804-g
ZGUBIONO w maju złotą
bransoletkę, przekazywa
ną na'pokolenia. Znalazca
proszony jest o zwrot ża
wysoką nagrodą. — Ofer
ty 4165 „Prasa4’ Kraków,
Wiślną 2,.

PANIĄ do lat 38, ó spo
kojnym charakterze, lu
biącą turystykę, pozna w.

celu matrymonialnym ka
waler, po , studiach, na

stanowisku. , Nieanonimo-
we oferty, z podani em-

stanu -cywilnego i wieku,
proszę kierować: — ,,Pra-‘
sa” Kraków, Wiślną 2,
dla. numeru 4624.

3 CZERW’CA zgubiono
aktówkę z ważnymi: do
kumentami i rachunkami
dotyczącymi budowy do
mu.' Zwrot za nagrodą.
Fryderyk Cader. Nowa
Huta, os. Teatralne 21/ffl’.

g-4182

Różne

Lokal*

STUDENT *UJ posżuktije
spokoj nego, komfortowe
go pokoju — od paździer
nika. Oferty 4056 „Pra
sa4* — Kraków, Wiślna 2.

POSZUKUJĘ garsoniery,
na lipiec, najchętniej w

Prokocimiu lub na Azo
rach. Oferty .4530 „Prasa”,
Kraków, Wiślna 2.

DLA zabłąkanej suki —

mieszańca wilka, średniej
wielkości, około 10 mie
sięcy, o bardzo ładpej
sylwetce, oraz dla kilku
miesięcznej suki ow

ka podhalańskiego, całej'
białej r- poszukuję bardzo;
dobrego miejsca na tete-'
nie miasta Krakowa. —

Ofety 4589 „Prasa4* Kra
ków, Wiślna 2.

;ar-
1

OBIADY domowe dla wy
brednych wydaj ę blisko
poczty. Telefon 595-33.

4458-g
STUDENTKA UJ poszu
kuje pokoju na okres wa
kacji, chętnie na dłużej.
Telefon 595-79, wieczorem.

4529-g

WYPOŻYCZĘ przyczepę
campingową na lipiec. —

Telefon 415-68.
412J-g

POKÓJ ńiekrępujący, nie
umeblowany, wynajmę za-,
raz. Czynsz z góry. No
wa Huta, os. J. Strusia
10/16. 4522-g

NA cmentarzu Rakowic
kim odstąpię miejsca w

grobowcu. — Oferty 4539
„Prasa” — Kraków, Wiśl
na 2.

RZEMIEŚLNIK poszukuje
pokoju umeblowanego na

pół roku. Czynsz płatny
z góry. Oferty 4200 „Pra
sa” — Kraków, Wiślna 2.

USŁUGI parkieciarskie —

wykonuje K. Kruczek —Ł
30-408 „Kraków, ul. Bor-
sucza 1/12. 4249-g

ZDECYDOWANIE kupię
mieszkanie własnościowe,
od garsoniery do M-5 —

nowe lub stare budownic
two.

’

Oferty 4210 „Prasa’’4,
Kraków, Wiślna 2. ■•

ASYSTENT UJ poszukuje
garsoniery. — Oferty 4Ź12
„Prasa”— Kraków,, Wiśl
ną 2.

KUPIĘ 'mieszkanie — Wla-
snośclowe 2- lub 3-pokóJ

Ijówe, z pełnym . komfor
tem. Oferty 4227 „Prasa”,
Kraków. Wiślna 2.

TAPETOWANIE mieszkań
z materiałów powierzo
nych ‘— wykonuje A. Ku
bik, ul. Warszawska 18/10.
Zgłoszenia: poniedziałek,
piątfek godzina 17—19. ’

4047-g
MIŁOŚNIKÓW pięknych
kwiatów zapraszamy do
obejrzenia kwitnącej ko
lekcji 185 odmian irysów
amerykańskich, angiel
skich, europejskich, ho
lenderskich, japońskich i
Syberyjskich. — Szkółki
Drzew, Krzewów,-1 Bylin,
Kraków, ul. Słomiana I9ą

Do podania o przyjęcie należy dołączyć:
1) świadectwo ukończenia szkoły podstawowej
2) własnoręcznie napisany życiorys
3) zaświadczenie o stanie zdrowia od lekarza szkol

nego i zakładowego
4) dowód osobisty rodziców — do wglądu
5) zgodę rodziców ucznia na naukę zawodu

6) kartę informacyjną ze szkoły

Dla uczniów zamiejscowych zapewnia się zakwate
rowanie.

Uczniowie odbywają praktyczną naukę zawodu przez:
trży dni w tygodniu, pod opieką instruktora zawodu*
oraz naukę teoretyczną w szkole przez pozostałe trzy
dni w tygodniu.

Po ukończeniu ZSZ uczniowie mają prawo uzyskania
skierowania do Technikum Budowlanego dla pracu
jących.

Równocześnie przyjmuje się uczniów do przyuczenia
zawodu w ramach 1-rocznego OHP. Uczniowie OHP
nie posiadajęcy ukończonej klasy VIII, będq uczęsz
czać do szkoły podstawowej dla prąci,:~T.fch. k-4isj

KRAKOWSKI KOMBINAT CEMENTOWO • WAPIENNICZY

zakład wiodący
CEMENTOWNIA „NOWA HUTA" KRAKÓW - FLESZÓW

przyjmie

absolwentów szkoły podstawowej
zamieszkałych na terenie woj. miejski

do praktycznej nauki zawodu: 4
• ślusarza mechanika
• elektromontera.

Rok szkolny rozpocznie się 1 września 1976 roku.

Nauka zawodu trwa trzy lata. — Praktyczną naukę
zawodu uczniowie odbywają w zakładzie pracy a rów
nocześnie uczęszczają do Zasadniczej Szkoły Zawodo
wej.
Zgłoszenia do nauki’ zawodu przyjmuje:

— Dział Kadr i Szkolenia Cementowni „Nowa Hu
ta” Kraków-Pleszów — dojazd tramwajem linii
15 i 14 do końcowego przystanku.

Przy wpisie należy przedłożyć następujące dokumenty:
•

'lwowskiego

podanie
życiorys
świadectwo ukończenia szkoły podstawowej
(po ukończeniu roku szkolnego)
kartę informacyjną ucznia ze szkoły
świadectwo zdrowia.

Po ukończeniu szkoły absolwenci zostaną zatrudnie
ni w przedsiębiorstwie zgodnie z posiadanymi kwalifi
kacjami. — Istnieje możliwość kontynuowania dalszej
nauki w szkołach średnich i wyższych dla pracujących.

_________________;________ K-4053



TO JESZCZE NIE JEST «CUDOWNY ZESPÓŁ.I

Szewińska, lyczkarzeil
ZA 35 DNI rozpoezną się Igrzyska Olimpijskie W Mon

trealu. Reprezentacje wszystkich krajów bardzo sUrańnie
przygotowują się do startu w tej największej imprezie spor
towej świata, przygotowują się też lekkoatleci.'

Na bieżniach, skoczniach i
rzutniach panuje, jak

‘

chyba
nigdy o tej porze, ożywiony
rpęh, odbywają Się; raz po •raz

mecze międzypaństwowe czy
tęż międzynarodowe zawody ? z

udziałem więjkićh gwiazd, częf
stó. też dochodzą do ‘

nas mel
dunki o rekordach świata. U-

Krakowianie w Montrealu?

A

KATOLIKOWA
SPOKTOWCY całego

świata przygotowują się do
startu w nadchodzącej Ólim- -

piadzie, która już za parę ty
godni rozpocznię się w Mon
trealu. Wśród uczestników
XXI Olimpiady znajdzie się
tąkżę reprezentacja Polski, a

w niej, mamy nadzieję, gru
pa zawodniczek i zawodni
ków klubów krakowskich.
§ózpoczynając od dziś, pre-,
zlutować będziemy na ła-
mach „Echą” syliwetki krąż
kowskich kandydatów dó o-

.ISmpijslćieg.o startu, 'imając
nadzieję, że swą pracą, po-
s.lawą i' wynikami zasłużą na

Zaszczytne wyróżnienie,,; ja
kim jest dla każdęgo . spor
towca udzi&ł W Igrzyskach
Olimpijskich. Inaugurujemy
rubrykę „Krakowianie w

Montrealu?” prezentacją
sylwetki czołóWej lekkoatlet-
ki Polski — Elżbiety KATO-
LIKOWEJ.

Urodzona w 1049 r„ rozpo
częła uprawianie biegów lek
koatletycznych w warszaw
skiej’. Spójni, a od 1973' r. re
prezentuje krakowską Wir
słę. Od szeregu lat jest repre
zentantką Polski, aktualną
rekordzistką kraju w biegach
na 800 ■— 1.59,8 min., 1000 —

2.39,8 min. i 1500 m — 4.16,3
min. Żłota medalistka spar
takiady gwardyjskiej Krajów

'Sócjajistyeznych na 800 m,
. złota medalistka i rekordzist-
ka Europy na dystansie 800
m, W hali — 2.02,4 min., ak
tualna mistrzyni Polski w

biegu na 800 m i wicemi-

strzyni na dystansie 1500 m,

—

. Eęhi Kto to panu powiedział? A, Boyd Cąrfing- ,

ton. Kiedyś byłem, nie przeczę. Teraz trochę. zardze- ;
wiałem. Wiek robi swoje..

" '

;’7.__j
x — Wzrok się popsuł? — podsunąłem. .

' '->•

Zaprzeęzył stanowczą. - :
— Bzdura. Wzrok mam tak samo dobry jak daw- I

nięj. To znaczy, czytam oczywiście w okularach. Ale :

z daleka -widzę jak należy. . ■' /,•' 1
Po chwili powtórzył: ■ ■' •«:
— Tak, właśnie jak należy. Co prawda, wszystko

jedno,.. — coś tam jeszcze mamrotał w roztargnieniu, jakby się trochę rozpogodził. Kilka razy zażartował
Panna Cole rozejrzała się dookoła. i wydawał- się weselszy, i bardziej, przytomny niż
—'Piękny wieczór dzisiaj.- żsćylcl£ TT' J-

Więcż’ór ; był naprawdę piękny; Słońce:, chyliło się,ku "t
zachodowi i powietrze nasycone złotą połyskliwą po
światą podkreślało ciemne kontury . zielonycfi, drzew.

Cichy i spokojny, typowo angielski wieczór; jski lu- ri-x:• •. - -

dzie wspominają w dalekich, egzotycznych krajach. Pułkownik rozochocił się wyraźnie. ;---. :

Powiedziałem to głośno. . Podziękowaliśmy z góry. Luttrell pospieszył do domu, wydawało mi się, że przez ten krótki czas postarzał się
Pułkownik Luttrell potwierdził z przejęciem. • ; Siedzieliśmy W części tarasu przytykającej do jadał- l .

Godz. 10.M Korty Nsdwiilanu:
Nadwiślan — Olimpia Poznań

. SKT Sopot -r Zagłębie Wlb.
: (I .liga)'/.. Ka

LEKKOATLETYKA
Godz. 16.60 Stadion ,Cracóvji:

Otwarte mistrzostwa Krakowa

PIŁKA NOŻNA
Godz. 11.00 Boisko Wąwęiy;

Wawel — |Iotor Hęnigzdort
(Mecz towarzyski)

SIATKÓWKA
Godz. 17.00 Hala Wisły:

Polska — Węgry
(Mecz siatkarek)

lekkoatletyka
Godz. 11.00. , Stądion C.rącoyU:

Kraków —

'

Lipsk ’

.

- (Zawody- juniorów! • ■
. hrtNis ZiśiśiiiY .

Godz. 10.00 Kęrty Nadwiflanu:
. ..Nadwiślan — SKT Sopot

Zagłębie Włb. — Olimpia
(I liga) -

Godz. 10.00 .Korty Olszy:
Mistrzostwa Okręgu juniorów

RUGBY
Godz. -14.M Boisko Juveni::

Juvenia — Budowlani Lublin
(11 liga)

Szkolnego Zarząd Dzielnicowy
w Nowej Hueie zorganizował

nych startowało ponad 3450 u-

czniów i? ućżennic' w 14 dyscy
plinach dla szkół podstawowych
Oraz w 9 dyscyplinach dla
szkół średnich. ■ W turniejach
minigier brało udżiął 40 ze
społów, natomiast w Szkolnych
Igrzyskach Sportowych uczest
niczyło ponad 20 tysięcy dziew
cząt i chłopców.

W ramach prowadzonego
przez Zarząd Dzielnicowy
współzawodnictwa zą rók szkol
ny 1975/76 w masowym udziale
w rozgrywkach . sportowych
zyyycigżyło , XII LO pręęd: XI LO
i XVI LO, w rywalizacji o ty
tuł najlepszej szkoły w lek
kiej : atletyce I miejsce przypa-
dłoSPnr91iXILO,II -SP

nr100iXIILO,aIII-SP.nr
83 i XVI LO. Tytuł najlepszej
szkoły w sporcie wyczynowym
zdobyły: Wśród dziewcząt SP »r

83iXILOprzedSPnr91'i
XVILOiŚPnr100iXIILO;
wśród chłopców SP nr. 91 i.
spół Szkół Mechanicznych' przed
SPnr100iXIILOiSPnr83

iXILO.
Zwycięskim zespołom Wfg-

czdno puchary, dyplomy 1 na"
grody rzeczowe w postaci sprzę
tu sportowego. . .

W czasie uroczystości Zafzh®

Dzielnicowy Szkolnego Związk®
Sportowego w Nowej Hucie z*
całokształt osiągnięć sportowe-
wychowawczych odznaczony ł#

stał Złotą Odznaką miasta

kowa.

— Tak, tak, mnie też się to zdarzało. Ńawet często, ni. której okno było Uchylone. Wszyscy beż wyjątku współczuliśmy mu z głębi
W Indiach myśli się o takich wieczorach, I przez to- • Słyszeliśmy, jak pułkownik; btwiera kredens, skrzyp s?rea i każdy z. nas chętnie zamordowałby panią Lutt-
cZłowiek ledwie może doczekać się emerytury i ma- korkociągu i stłumiony odgłos wyciąganego z butelki re”‘

rzy, żeby osiąść tu na stałe... , korka. — Ogromnie mi przykro, chłopcy — powiedział sztucz-

Kjwnąłem głową. Luttrell mówił dalej zduszonym A potem dobiegł nas ostry i wysoki nieoficjalny głos “y1*1. drewnianym głosem. — Zabrakło mi whisky,
głosem: pąńijpułkoWńikowej. Musiał zdawać sobie sprąwę, że podsłuchiwaliśmy

— Jfrak, wrócić do domu, żyć W starym ^iraj^. Nic nie — Co tii robisz, Georga? 1 koniecznóści. Zresztą, gdyby się, nie zorientował, na-

wygląda tak, jak to sobie z góry wyobrażasz. Nid a Pułkownik mówił śżeptem, z którego rozróżnić, moż- żychmiast poznałby to po -naszym zachowaniu. Byliśmy
nic... .

' “1 .1 »a było tylko pojedyncze słowa, „„.panowie tam na tą- Wszyscy straśzńie zakłopotani i Norton całkiem stracił

Pomyślałem, że w jego wypadku było to szczególnie rasie... napić się.„".
'

, RióWiąc, że właściwie ńie miał óelióty-
prawdziwe.- Ną pewno pie sądził, że - będzie prowadził. < Ppzęnikliwy, irytujący głos wybuchnął z oburzę- ,s‘? zaraz przecież będzie kolacja, a potem
peiiSjonat i W ten sposób zarabiał ma życie, dręczony nićmr ‘

kunsztowny sposób zmieniając -temai-i robiąc szereg
przez gderliwą żonę, która stale na niego warczy i na- — Mowy nie ma, George., Też pomysł! Ładnie doro- całkiem ze sobą nie związanych uwag. Był to rzeczy-,
rzeka. bimy- się na tym pensjonacie, jeśli będziesz każdemu wiście przykry moment. Ja czułem się jak sparaliżowa-

Pos?liśmy wolno w stronę domu. Norton i Carring- stawiał kieliczek! Tutaj za picie się płaci. Jeśli ty ny a Boyd Carrington, jedyny spośród nas, który zdo-
toń siedzieli na tarasie, pułkownik i ja przyłączyliśmy nie masz głowy do interesów, i to ja ją mam. A jakże, lałby przypuszczalnie jakoś to naprawić, nie mógł
się dft njch, panna Cole weszła do środka,... . jutro byś zbankrutował, gdyby; nie ja! Muszę pilnować przedrzeć się przez paplaninę Nortona.

Gawędziliśmy przez parę-minut. Pułkownik-Luttrell cię,jak; byś był; małym dzieckiem. Tak, dzieckiem 1 .(Ciąg dalszy pastąpi)

fJJ

— Spragniony jestem po tym upale —. powiedział
Norton. - ’..■. :,

.Napijmy się,panowie. Na koszt gospodarza! —

właśnie! Nie masz ani źdźbła rozumu. Oddaj mi tę
butelkę. Daj mi ją, mówię.

’

Znowu dotarł do .nas cichy, ale pełen' rozpaczy pro-
test. Pani Luttrell syknęła jadowicie:

—; mńię nie > obchodzi,, co oni pomyślą. Ta bu
telka wraca do -kredensu, a kredens zamykam. I dość

. gadania.
Rozległ się zgrzyt przekręcanego klucza.
— Teraz dobrze. I tak odtąd będzie.
T^iri razem słowa, piiikówhika brzrniały wyraźniej.

. Za daleko posuwasz się, Daisy. Nie zniosę tego.
’ ■Ty tego nie zniesiesz? A kim ty jesteś, chciała-

bym wiedzieć? Kto prowadzi ten dom? Ja. Nie zapo-
1 minajo tym.

Szelest kotary świadczył, że pani Luttrell wyszła
- z pokoju.

Upłynęło parę, chwil nim pułkownik do nas wjrócił.

■ręll. : y. - '; .

-- Ogromnie mi przykro, chłopcy — powiedział śztuęz-

Musjał zdawać sobie sprawę, że podsłuchiwaliśmy

(«)

stanowiono’ ich w tym roku aż

dziesięć.. . W tym miejscu, ja
ko ciekawostkę, warto przy
pomnieć, — że t rekordzistami
(kami) świata są, reprezentanci
tylko trzech państw. ■Aż pięć
najlepszych wyników na świę
cie ustanowiły' zawodniczki
NRD

’

(400 m, skok wzwyż, skok
w dął, pchnięcie kulą i sztafeta
4 X 100 m), wszystkie cztery re
kordowe rezultaty mężczyzn
(kula, * dysk, • tyczka ; i skok

wzwyż) są dziełem lekkoatle
tów USA. Na tej liście znaj
duje się jesZcze dyskobolka ra
dziecka — Faina Mielnik. 1

A Polacy? Nasi lekkoatleci
ustanowili już osiem- rekordów

krajowych, ■lecz .tylko cztery
z *1nich "znalazły1- miejsce2*-] na

światowych listach najlepszych.
Są tę: 5,62 m W skoku o tyczcę

W. Kozakiewicza i T. Ślu
sarskiego, 88,04 rn w rzucie dy
skiem, P.Bielezylia, 2,24 m w

skoku wzwyż I. . Wszoły
i-; rezultat. ■: żeńskiej.,, ,-sątąfety
4X100 m — 43,22 sek. Do tę-'
go , trzeba jeszcze dodać (trzy
świetne Wyniki. (Ireny Szewiń-

skiej: 100 m •— 11,0 sek., 200 m

22,5 sek., 400.m — 50,5 sek., które
co prawda nie- są rekordami

Polski, lecz należą do najlep
szych rezultatów uzyskanych ‘w

tym roku ńa świećie. Nie wie
my, w jakiej formie znajdują
się: G. Rabsztynówna (nasza
wielka nadzieja olimpijska,
która dotąd nie brała udziału >w

zawodach), B. MalihpWśki. oraz

dziesięcióboiści, Pb długotrwałej,
kontuzji,' po raz pierwszy star
tował w Mediolanie M. Joąchi-
mówski, który jednak uzyskał
tam rezultat o z górą metr gor
szy Od swojego rekordtt Polski. x

Jeśli ' chodzi o plusy polskiej
lekkiej

’

atletyki, to koniecznie
trzeba wspomnieć o - jeszcze
dwóch, poza Kozakiewiczem, ty
czkarzach: Buciarskim i Ślusar
skim. (cała-trójka musi
startować w Montrealu, bo do-

piero wtedy mogą oni stoczyć
walkę nawet o medale olimpij
skie),' oraz o obu naszych sztafe
tach, głównie jednak śprińter-
skiej. Rozczarowanie natomiast

sprawili, nam w tym sezonie

specjaliści od niskich płotków,
niestety; bracia Wodzyńscy i

Pusty uzyskują obecnie dużo
słabsze wyniki niż przed rokiem.

Tyle o aktualnym stanie polskiej
lekkiej atletyki, dziś za wcześnie

przewidywać, - kto zdobędzie
medale w Montrealu; 'zresztą
nigdy teoretyczne wyliczenia ńie

sprawdzają się w rzeczywistości,
i szczególnie podczas. wielkich za

wodów, jakimi są Igrzyska Olim
pijskie, kiedy to często obserwu
jemy sensacyjne wydarzenia, i

naprawdę ludzkie tragedie do
skonałych sportowców. Przed

Qlimpiadą, jeszcze , sporo dużej
rangi imprez, jśk: mistrzostwa

ZSRR, eliminacje lekkoatletów
USA, a : u nas — ■mistrzostwa
kraju, Memoriał im. J. Kusociń-

skiego i: mecz-międzypaństwowy
z Wielką Brytanią.

I

Na. koniec refleksja związana
z komentarzem, który przeczyta
łem w czwartkowym n-rze

„Tempa’’ pt.„Mąmy nowy wun-

derteam”. -Autor pisże tam: ...w

międzypaństwowych ;spotkaniach
nawet z-wielką trójką; USA,
ZSRR . i NRD, możemy w kon
kurencjach męskich „powal
czyć* bez obawy kompromitacji.
„Wunderteam” (brzydkie' słowo,
dlaczego ńie „cudowny zespół”)
jest synonimem świetności pol
skiej lekkoatletyki • z przełomu
lat 1930/60; Jakże dziś jesteśmy
daleko od tego okresu, jak moż
na dziś skromną grupkę naszych
gwiazd określać mianem „cu
downego zespołu”? Przecież w

latach świetności nasze reprezen
tacje — tak kobieca jak i mę
ska. — były w pierwszej trój
ce światowej, ńie obawiały się
żadnej- kompromitacji; wygrywa
ły t ZSRR i USA, nie wymie
niając' już, dorobku naszych' za
wodniczek i zawodników na o-

limpiadach w. Rzymie i • Tokio,
bo na to wspomnienie łza się w

oku kręci

Fran-Rozstawiony z nr 1 w międzynarodowych mistrzostwach
cji Szwed Bjoem Borg (z lewej przegrał w ćwierćfinale z Wło
chem Adriano Fanatta (z prawej) 3:6; 3:6, 6:t, 6:7; Fot. CĄF

do kibiców i zawodników
\t, Ci - MwŁ’1m

Przygotowania do Wystany
CRACOVIII WISŁYi

I W ZWIĄZKU z 70-jlęclem
I dwóch najstarszych klubów
f krakowskich Cracovii i Wi-

śły dyrekcja Muzeum Ilisto-;
i tycznego haszegb miasta

przygotowuje wystawę obra
zującą dorobek

1 Cracovii 1 Wisły .

1 nych 70 latach.
W związku z i

i dyrekcja Muzeum zwraca się

Aportowy
w: minio-

Wystawą

MAŁY LOTEK płaci: w I loso
waniu — zą piątki po 96.aw zł, za
czwórki pcf 1.091 żł, źa tęójąi po
62 zl;.,w Il losowaniu -- z« piątki
po 173,364 *ł, za czwórki po 3.447'
zł, ża trójki po 133 zł.

EXPRESŚ LOTEK 'piąci:
piątkę . 943.191 zł, ża ' czwórki
3,000 zł, za trójki PO 131 ął.

;zą
pó

a

WARSZAWA? Przed wyjaz
dem do Montrealu * kadra , pol
skich i piłkarzy, którzy rozpo-

. częli dziś zgrupowanie . w' Za
kopanem rozegra trzy sparin
gowe mecze: znani; już są
dwaj partnerzy jedenastki
Górskiego — 30 VI — Brazylia
(mecz ’w Chorzowie)' 1 ,2 lipdk'
.: Vojvodina Nowy Sad. (I^li-.
gowy zespół Jugosławii)..

Telegraficznie
LONDYN. XI etap kolarskie

go -.wyścigu dookoła Angli wy
grał-Norweg K. Kvernerud -o

• 13'sek. przed R.. Szurkowskim
-I całym peletonom. Po 11 eta

pach liderem nadal jest Ańgitk
B. Nlckson, 3, Brzeżny jest
4-ty (strata 3.13 min.,’.a, R.
Szurkowski S-ty (strata; 4.5«

min.)!
NOWY SĄCZ. Po 4 etapach

kolarskiego wyścigu juniorów
„Szlakiem Kurierów Beskidz
kich” liderem jest Jerzy Gul
czyński (Agromel Tarnów).

Notatnik sportowca
W NIEDZIELĘ 13 bm. o godz.

ODO na kręgielni przy ul.
św. Filipa € odbędzie się kiirfc

kandydatów na sędziów krę-
glarstwa. Uczestnicy^ kursu
proszeni są o przyniesienie swo
jego zdjęcia formatu legityma
cyjnego.

z apelem do byłych zawod
ników obydwóch klubów, a

» także sympatyków sportu w

Krakowie o wypożyczenie na

czas trwania wystawy wszel
kich materiałów i pamiątek

'

lędących w ieh posiadaniu,
szczególnie odznak, fotogra
fii, ; dyplomów, ł pucharów,
proporców, druków, a także
dzieł Sztuki o tematyce spór-

, towej.
Dyrekcja Muzeum bierze

pełną odpowiedzialność za

wypożyczone - mątćrialy,'
Bliższych . szczegółów w tej
sprawie można zasięgnąć- w

Muzeum Historycznym, Kra
ków Rynek Główny 35, III

i p., tel. 544-98 lub* 564-62.

OSTATNIO powrócił* do -Pol
ski piłkarska reprezentacja ju
niorów KRAKOWA. Młodzi piłr
karze naszego miasta uczestni
czyli w REN w IX Turnieju Ju
niorów o Puchar Ministra

Spraw Wewnętrznych RFN —

W. Maihofęra. - ■Krakowianie

spisali Się znakomicie i W su
nie obsadzonym turnieju zdo-

Obiekty sportowe
za 3 min złotych

Z C.ORĄ 3 miliony złotych
wynosi, wartość obiektów spor
towych i turystycznych jakie w

ramach konkursu „Sport i; re
kreacja w osiedlu” wybudowano
w naszym mieście ubiegłego ro
ku. Za sumę tę zbudowano m.

in. 25 boisk, 23 place zabaw, 9
torów saneczkowych. Komisja
konkursowa przyznała palmę
pierwsżeństwa za budownictwo
obiektów sportowych oraz dzia
łalność rekreacyjną Zespołowi
Osiedli Spółdzielczych nr 3 (Ty
siąclecia i Złotego Wieku) Spół
dzielni Mieszkaniowej „Hutnik”,
drugą lokatę Osiedlu. Podwa
welskiemu , (Związkowa SM),‘. a

trzecią Osiedlu Kościuszkow
skiemu (SM flutnik). •

Organizatorem konkursu była
Wojewódzka Spółdzielnia Mie
szkaniowa w Krakowie przy
współudziale : m. in. 'redakcji
„Dziennika Polskiego”.

Nie KSOS a SZS
W CZWARTK<MVYM.„,EcW

pisdtlśfrlyi o krzywdzie wyrządzo
nej inlodym lekkoatletom szkol
nym, którzy zjaiuili się na sta-

dionie sportowym w Nowej Hu
cie, gdzie miał się rozpocząć obóz
sportowy i' czeka li1 nó.daremnie

przez 2 godźihy na kogoś z opie
kunów. Ponieważ przędebozówe
zebranie mtdło miejsce w Krako
wskim Szkolnym Ośrodku Spor
towym, dyrekcję KSOS-u wini
liśmy za organizacyjny bałagan.
Jak Mae poinformował wczoraj
dyf. ńjgr fiąrabasz; órgażnizaz
torem obozu nie jest KSOS lecz
Szkóląy Związek Sportowy, któ
ry nie wywiązał się

'

ze swoich

obowiązków w stosunku do mło
dzieży. Przepraszając KSOS za

ńieśtkśżną krytykę, oczekujemy
od kierownictwa krakowskiego
Szkolnego-Związku Sportowego
stosownego wyjaśnienia-; ,

W .OKRESIE Tygodnia Sportu
Szkolnego Związku Sportowego
uroczyste podsumowanie sportowego „roku szkolnego 1975/ń.
Rok ten przebiegał na terenie nowohuckiej dzielnicy pod hasłem

popularyzacji minigier , i szachów. ..

W organizowanych w Nowej
Hucie - imprezach

'

miedz,"szkol-

byli I miejsce, zdobywając jj.
kny puchar. ■
- Wyniki uzyskane przez zC3p:i}

'Krakowa: eliminacje — Kr»k»w
—Berlin, Zachodni 2:0 (1:0), Obie
bramki zdobył Szczecina (San,
dećja); Kraków — Ahrweller'

(RFN) 4:0 (3:0, bramki zdobyli;
Plewniąk i Targosz (obaj Wisła)
Szczecina (Śandecja) i Burda (U
nia'Tarnów); W finałowym me
czu krakowianie rozgromili su.

striacki E§V Kusstein 8:0 (5:ąj
zdobywając bramki Ze strzałów

Lipki (Wisła), Szczeciny (San-
decja) — po 2 oraz Targosza,
Plewniaka (obaj Wisła), Paske

(Hejnał Kęty) i Burdy (Un,a
Tarnów). W drodze do finału
EŚV Kusstein pokonał Saarbru
cken 4:2 i zremisował z Glasgow
0:0.

Młodzi krakowianie już pn
raz drugi zdobyli pierwsze
miejsce w tej imprezie; poprze-
dnio triumfowali w niej w 1973
roku, zaś w 1974 roku zajęli
drugie miejsce, ustępując je
dynie juniorom węgierskiego
Honvedu. (wigrj

TENIS ZIEMNY .

Jutro


